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Wileński starosta grodzki 


zawieszony w 


urzęcowaniu 


(Telefonem od naszego korespondenta) 


Warszawa 13. 11. Sin. Na podstawie rozpo- 


rządzenia ministerstwa Spraw Wewnętrznych 
został zawieszony w czynnościach wileński gta 
rosta grodzki p. Iszora. Na jego miejsce został 


blicznego w wileńskim urzędzie wojew. Stefun 
Madliński. Również został zawieszony w czyn- 


nościach wicekomendant wileńskiej policji Wa 
cław Dabrowski. Przeciwko niemu została wy 


toczona sprawa dyscyplinarna o zaniedbanie 


obowiazków służbowych. 
Min. Pieracki wyjeżdża do Wilna 


Warszawa 13. 11. Sin. Do Wilna została wy 
słana specjalna komisja śledcza z Warszawy. 
Oczekiwany jest tu również przyjazd mini- 
stra spraw wewnętrznych Pierackiego. 


Młodzieży szkolnej nie wolno 
wychodzić po 5-tej 


- Warszawa 13. 11. Sin. Wobec tego, że stwier 
dzono, iż w rozruchach w Wiinie brali rów- 
nież udział uczniowie szkół średnich i zawo- 
dowych, odbyła się konferencja inspektorów 
szkolnych u kuratora wileńskiego. w wyniku 
*oniezencji Ok: ać że do 21 bm. ker 


mianowany zastępca szefa bezpieczeństwa pu 


lub zawodowych 
tej na 


z uczniów szkół średnich 
nie powinien się znajdować po godz. 5- 
ulicy, 

Podczas wypadków w Wilnie zostało ran- 
nych 5 policjantów. 


s e © e 
Pos. Mackiewicz o zachowaniusię 
e oo . r . o 
policji wileńskiej 

O zachowaniu się policji podczas zajść wileń- 
skich piszę na łamach sanacyjnego „Słowa“ wi- 
leńskiego pos. St. Mackiewicz: 

„Czy policja wileńska może napisać w komuni- 
kacie, iż stłumiła rozruch w zarodku — chyba 
nie. Nie znamy się na technice policyjnej w chwi- 
lach tłumienia rozruchów masowych i dlatego nie 
ośmielamy się sądzić, czy wczorajsza wileńska 
strategja policyjne stała na wysokości zadania. 
Czy nie należałoby np. nakazać sklerom zamyka- 
nie okienmic z chwilą gdy tłum, który policję moz- 
tracał (widzieliśmy to na własne oczy, koło św. 
Jama) zbliżał się do danej ulicy. Sądzę, że te same 
watpliwości miał wojewoda. gdyż podczas krót- 
kiego swego przemówienia na konferencji dwa 
razy powracał do oświadczenia, że będzie „ostno 
reagował na niedołęstwo władzy“, albo też, że 
będzie szukał „niedociągnięć podwładnych mu 
wladz“. 


iwe zajścia w Łomży 


Kumunikat oficjalny 


Łomża. 13. 11. PAT. Dnia 12 bm. grupy | 
młodzieży ze szkoły mierniczej i przemysło- 
wo-leśnej zaczęły napastować na ulicy Gieł- 
czyńskiej przechodniów-Żydów, skutkiem cze 
go między godz. 19—21-szą doszło na ulicach 
do szeregu incydentów i bójek, w których kil 
kanaście «sób po obu stronach Zostało po- 
szwankowanych. W zwiazku z podnieceniem, | 
jakie wytworzyło się na tem tle w mieście. 
starosta łomżyński odbył konferencię z dyre 
ktorami zakładów naukowych, na której usta 


lono środki, jakie zostaną zastosowane, w ce- 
lu powstrzymania młodzieży cd wybryków. 
Pozatem w starostwie odbyła się konferencja 
z przedstawicielami gminy żydowskiej wyzna 
niowej, za pośrednictwem których społeczeń- 
stwo żydowskie wezwane zostało do zacho- 
wania spokoju i powstrzytnania się od wszel- 
kich kroków, któreby utrudniały władzom 
bezpieczeństwa przeciwdziałanie  wystąpie- 
niom młodzieży szkolnej. 


Warunki Francji, które odrzucił Brüning 


Sensacyjne rewelacie Lavala 


(Telegran. własny „Nowego Dziennika”) 


Paryż. 13. 11. (B) Przed ziednoczonemi ko- 
misjami lzby, zagraniczną i finansową złożył 
premier Laval oświadczenie, w którem wedle 
prasy porannej m, in, zaznaczył, że na konfe- 
Tencii paryskiej w lipcu oświadczył, iż Fran- 
cja wezmie udział we wspólnym kredycie dla 
Niemiec pod warunkiem, jeżeli Niemcy przyj- 
mą pewne zobowiązania natury politycznej, 
które miałyby być solidarnie gwarantowane 
przez inne państwa. Żądania francuskie spot- 
katy się z odmcwą ze strony Niemiec oraz An 


{ BIJA I Włoch. Wedle „Echo de Paris", zapytany 


przez posła Guernut (lewica niezależna), jakie 


były warunki, które dr. Eruening odrzucił, 
Laval odpowiedział: „Odprężenie umysłów w 
Europie przez rezygnacię Niemiec z „koryta- 
rza gdańskiego" i „Anschlussu“ z Austrią oraz 
zaprzestanie wszelkich demonstracyj Stahihel 
mu i narodowych socjalistów“. Guernut zapy- 
tał w dalszym ciągu. czy Laval żądał od Hoo- 
vera peiączenia problemu długów wojennych 
z reparacjami W odpowiedzi Laval wskazał 
na ogłoszony swego czasu oficjalny komuni- 
kat francusko-amerykański i dodał. iż porozu 
miano się, by kwestię połączenia tych dwóch 
problemów ponownie zbadano Francja jed- 
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DZIS 16 STRON — „PRZEGLĄD TECHNICZNY" 


Należytość pocztowa opłacona ryczałtem. 
Kraków, niedziela 15 listopada 1931 
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Baczność Palacze!! 
Tutki z podwójną watą 


t SOLALI ZDROWOTNE. 


białe i mais 


chronią zdrowie i dają zado- 
wolenie nawet najbardziej 
wybrednym smakoszom. 


nak, tak jak Ameryka. pragna zachować pełną 
swobodę działania. Poseł Bergery zauważa, 
że Laval oświadczył Hooverowi, iż, gdyby nie 
doszły do skutku układy międzynarodowe na 
korzyść bezpieczeństwa francuskiego, Frane 
cja zastrzega sobie wolną rękę na kcnierench 
rozbrojeniawej i zapytuje, czy nie jest to sprze 
czne z zasadniczem przyjęciem projektu gene 
wskiego w”sprawie rocznego zawieszenia 
zbrojeń. Laval odparł że niema w tem żadnej 
sprzeczności z projektem. Poza tem wynurze 
nia Lavala zawierały fakty już znane z ko- 
mumikatów. W sprawie obecnych rokowań 
francusko-niemieckich premier odmówił wszeł 
kich wyjaśnień, zawważając, iż  niedyskrecją 
byłoby mówić a rokowaniach, które nie zo 
stały jeszcze zakończone. 


„Niemcy mają równe prawo 


do bezpieczeństwa* 
oświadcza Groener 


Paryż. 13, 11. W wywiadzie udzielonym berlińs 
skiem! korespondentowi „Chicago Tribune“ minie 
ster Reichswehry dr. Greenner m. in. oświadczył: 
„Niemcy mają równe prawo do bezpieczeństwa, 
jak i metod rozbrojenia, W roku 1919 powiedziano 
wyraźnie, że inne państwa pójdą w ślad za rozbro 
jenem niemieckiem. Celem Niemiec na konferencji 
rozbrojeniowej będzie osiągnięcie bezpieczeństwa 
pnzez rozbrojenie innych państw w takim samym 
stopniu, jaki swegu czasu nałożony został ma 
Niemcy, W razie gdyby się konferencja rozbrojenio 
wa rozbiła Niemcy nie wiedzą jeszcze jakąby o0- 
brały drogę. W każdym razie obowiązkiem 
wszystkich narodów jest dążyć do wyzwolenia 
się z ciężarów, jakie ponoszą na rzecz zbrojeń i ae 
by uwolnić się z pod ustawicznej groźby wwoiny*. 
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Paul Boncour opuszcza szeregi 


socjalistyczne 
(Telegram własny „Nowego Dziennika") 


Paryż, 13. 11. (B) Paul Boncour, który mimo it 
wybrany został senatorem zajął wczorai swe daw 
ne miejsce w Izbie, oświadczył że złoży mandat 
poselski a zarazem ustąpi z przewodnictwa komi- 
sji zagraniczenji Izby. Krążą pogłoski, że Bonceur 
z chwilą przejścia z Izby do senatu wystąpi Z pat= 
tji socjalistycznej i przejdzie do partji radykalnej. 


Pfrimer wydalony z Bawarji 


13. 11, (R) „Muenchener Ztg.* dono 
si przywódca  nieudałego puczu Heimwehry w 
Austrii że dr. Pfrimer został wydalony z Bawarii 
i wczoraj wieczór wyjechał z Monachium. 
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wiadków oskarżenia 


Dziś zeznawać maią Korfanty, Trąmpczyński i Arciszewski 


(Telefonem od naszego specjalnego korespondenta) 


Warszawa 13. 11. (Sin) Dziś dopiero w 17 
dniu procesu ukończono badanie świadków os 
karżenia. Dzień dzisiejszy dał mozaikę świad- 
ków zeznających na różne okoliczności w róż- 
nych miastach. Zeznawał starosta toruński, o 
wypadkach 14 września w Toruniu, opowia- 
da komisarz policji Kones. Zeznawali świad- 
kowie w sprawie Sawickiego z grodzieńskie- 
go, w sprawie Dubois z białostockiego, posła 
Ciołkosza z tarnowskiego i b. posła Putka z wa 
dowickiego. Galerję świadków chłopów wez- 
wano na życzenie urzędu prokuratorskiego. 
Nie wnieśli oni nic do sprawy prócz śmiechu. 
„Nic nie wiem i nic nie widziałem* oświad 
cza każdy z nich, spoglądajac przestraszonym 
wzrokiem na przewodniczącego. Zwolnienie 
przyjmują z ulgą, Przed każdem oświadcze- 
niem przewodniczącego, że świadek jest wol- 
ny, adw. Rudziński zapytuje: Ile kosztuje bilet 
ze wsi gdzie świadek mieszka, do , Warszawy. 
Okazuje się, że bilet tam i z powrotem kosztu- 
je przeciętnie 60 złotych, Tyle kosztowały slo- 
wa „nie wiem“ kilkunastu świadków oskarże- 
nia. 

Jutro (w sobotę) Sąd przystępuje do bada- 
nia świadków obrony. Przemówi senator Kor- 
fanty. towarzysz niedoli oskarżonych, zabie- 
rze głos pos, Trampczyński b. marsz. Sejmu i 
senatu i pos. Arciszewski, jeden z = organiza- 
torów Centrolewu. Rozprawa może się prze- 
istoczyć w wielka dyskusję polityczna, o ile 
nie zajdą przeszkody natury proceduralnej, O- 
pozycja. milcząca na ulicy Wiejskiej, przemó 
wi w sali sądu okręgowego przy ul. Miodowej. 

e a a 


Pierwszy zeznaje świadek Pajeęcki. Stał on 
w oknie naprzeciwko lokalu PPS i słyszał roz 
mowy kilku ludzi stojących na ulicy pod o0- 
knem. Mówili oni tajemniczo, ale dość wy 
raźnie: „Józiek dobrze rzucił bombe. Kilku po 
licjantów rzdło, innym razem pójdzie lepiej”. 
Kim byli ci rozmawiający — niewiadomo, 

Śwadek komisarz policji Jackowski mówi 
o wiecu w Dolinie Szwajcarskiej i o przemó- 
wieniach poszczególnych mówców. Wszystkie 
były podburzające. Świadek przytacza szczę- 
gół ciekawy, że kiedy policja zjawiła się u po- 
sła Barlickiego by go aresztować. przywódca 
PPS, wyrzucił przez okno rewolwer i głośno 
zawołał: „Towarzysze ratujcie, nie dajcie. 
mnie napadają!“. 

W sali ziawia się z kolei 


DRUGA KOBIETA ŚWIADEK 
Nie chce ona przysięgać. Długi dialog. groźba 
przewodniczącego, wreszcie obrona zgadza się, 
by zeznawała bez przysięgi. Nic nowego. Świa 
dek bała się przelewu krwi i prowokacji i 
wciąż się modliła. 


SZARŻA POLICJI KONNEJ 


Świadek komisarz Kones zlikwidował po- 
chód w Alejach Ujazdowskich, opowiada zna 
ne już z poprzednich procesów szczegóły. 

Sw. podkomisarz Stefan Szczeniawski potwier 
dza zeznania komisarza Konesa, dodając jedy 
nie szczegół. że manifestantów ostrzegano przed 
szarżą policji. 

*' Adw, Sterling zadaje świadkowi pytanie, 
gdzie się formował pochód į w jakim stosun- 
ku topograficznym znajdowała się wobec nie- 
go policja. Zaś oskarżony Dubojs pyta, jak mo 
gła policja uprzedzić pochód, by się rozszedł, 
skoro nacierała pędem. — Dojechawszy, poli- 
cjanci wołali: „proszę się rozejść". Oskarżony 
Kiernik wo'a coś z miejsca, na co przewodni. 
czący: panie Kiernik proszę o spokój. Kiernik 
kłania sie z uśmiechem i siada. 

Adw. Sterling stawia wniosek o powołanie 
świadków Tomiłowicza į Salwina, znanych z 
procesu o zajścia w dniu 14 września, celem 
zbadania ich co do kolejności natarcia ze stro 
ny policji na tłum. Sąd postanowił wniosek o- 
brony oddalić, 


| 


Następny świadek Gomuliński, sierżant W.P. 
zeznaje również o zajściach przed Doliną 
Szwajcarską, widział pochód. widział natarcie 
policji i widział milicjantów z laskami oraz 
jednego z nich, jak strzelał do policji, 


KRWAWE ZAJŚCIA W TORUNIU 


Świadek Staniszewski, starosta w Toruniu 
opowiada o manifestacjach i krwawych zaj- 
Ściach. które miały tam miejsce w dniu 14 
września. Poseł Pawlak z NPR zgłosił się do 
niego z prośbą o zezwolenie na odbycie zebra 
nia manifestacyjnego. lub w razie niepogody 
w lokalu zamkniętym, o zezwolenie na utwo- 
rzenie pochodu i ustawienie milicji porządko- 
wej. Świadek mówi dalej: Udzieliłem mu wia 
domości. iż na wiec mogę zezwolić. zabraniam 
natomiast pochodu, a zatem i ustawienia mi 
licji porządkowej. Nie miałem zastrzeżeń co do 
ustawienia milicji z opaskami na rogatkach w 
elu informowania udających się na zebranie. 
Pòs. Pawlak prosił. by nie przysyłać poli- 
cji na miejsce zebrania by nie wzmacniać po- 
sterunków na ulicach. aczkolwiek nie wiem, 
czemu mundur policjanta miał razić zebra- 
nych. Zgodziłem się na to Prosiłem by pocho 
du nie urządzano. Pos. Pawlak obiecał ściśle 
dostosować sie do zarządzenia. gdy otrzyma 
łem jednak wiadomość. że pochód ma być u- 
formowany. wezwałem Pawlaka ponownie. 
przyrzekł mi poraz drugi. że do pochodu nie 
dopuści. W dniu 14 września delegowałem ko 
misarza urzędu Śledczego na wiec z polece- 
niem, by zwrócił uwagę w razie wystąpień 
antyrządowych i by informował mnie telefo- 
nicznie o przebiegu manifestacji W czasie ma 
nifestacii przemawiali poseł Pawlak. Dr. Beer 
z Grudziądza i inni. Aczkolwiek przemówien'a 
ich były naogół spokojne. to jednak w trakcie 
zebrania wznosili okrzyki: „Precz z dyktatn 
Tą, precz z marsz. Piłsudskim!” W kofńicu ze 
brania pos. Pawlak oznajmił. że pochód iest 
zabroniony i nie może się odbyć. Już w cza- 
sie przemówień zebrani dopominali się o po- 
chód. Po zebraniu prezydiiwn nie dopilnowało. 
hy. pochodu nie urządzono. Tymczasem 
ZEBRANI POCZĘLI FORMOWAĆ POCHÓD. 

Świadek udał się sam do prezydjum w celu 
skomunikowania się, nie znalazł tam jednak 
nikogo. natomiast spotkał się z czołem pocho 
du, ustawionem w czwórki. Na przodzie szły 
kobiety. Zwróciłem się więc do manitestan- 
tów oświadczając, że występuję jako starosta 
i że nie udzieliłem zezwolenia na pochód „i 
dlatego pochód winien się rozejść. gdyż w 
przeciwnym razie będzie musiała interwenio- 
wać policja. Odpowiedziały mi okrzyki mili- 
cii PPS. mnie i podkomisarza wepchnięto na 
chodnik i rozdzielono. Uirzałem laskę nad gło 
wą podkomisarza, przyczem jak zresztą się 
okazało, nie uderzono go wówczas. Pochód 
ruszył koło mnie, poleciłem wywiadowcy. by 
zawiadomił drugą kompanię policji Podszedł 
wówczas do mnie 10-letni chłopiec i oświad- 
czył: „Proszę pana, ten pan ma rewolwer". 
przyczem wskazał na jednego z milicjantów 
Postanowiłem raz jeszcze interweniować. Pod 
szedłem do owego milicjanta, który trzymał 
rewolwer w kieszeni i miał wyzywająca po- 
stawę. Jeszcze raz nawoływałem „proszę się 
rozejść". 

Milicjant ów spojrzał na swoich towarzy- 
szy, ci otoczyli mnie i rozpoczęto masakre. 
Chwyciłem zwieszającą się nad moją głową la 
skę i zawołałem: Czy panowie sobie zdajecie 
sprawe z tego, co grozi za naruszenie mojej 
nietykalności? Otrzymałem wówczas kilka 
ciosów. z których ieden przeciął mi głowę do 
kości Jakichś dwóch młodych ludzi chwyciła 
OO == HEF RW". ë <A N EA EE 


Przy słabem trawieniu n:ałokrw istości. wychudnięc'u 
Ilednicy, chorobach gruczołów wysypkach skórnycł: 
i czyrakach. reguluje naturalna woda gorzka „Fran- 
ciszka Józefa“ tak ważną obecnie działalność kiszek. 


mnie pod tękę, wyprowadzili z tłumu i odwie 
źli do szpitala. Relacje o dalszym przebiegu 
manifestacji mam od komendanta policji. 
Gdy poczęto wznosić wrogie okrzyki komen 
dant policii polecił każdemu oddziałowi nało- 
żenie bagnetu w celu podziałania na psycholo 
gię tłumu. Wówczas Dr. Beer wystąpił z in- 
terwencją i oświadczył, że tłum powstrzyma. 
Jakoż zwrócił się do pochodu,  nawoełuąc do 
rozejścia się. Skutków nie osiągnął. Tłum o- 
toczył pierwszą kompanię policji w kierunku 
której posypały się strzały i kamienie. Dwóch 
policjantów otrzymało rany w nogę od kul 
rewolweorwych, kilkunastu zaś było poranio- 
nych kamieniami. Nadeszła druga kompania 
i zaczęła pochód rozpędzać.  Wyszedłem na 
miasto, opatrzony około godz. 3.30 popołud- 
niu. Tłun był rozprószony, policja wyłapywa 
ła podżegaczy- 
REWIZJA 

przeprowadzona w lokalu związków klaso- 
wych doprowadziła do aresztowania kilku 
członków milicji. Znaleziono tam teczkę z opa 
skami dla milicji. oraz rewolwery. U areszto- 
wanych znaleziono także kilka rewolwerów. 
Zaznaczyć muszę, że na 50 aresztowanych o- 
sób nie było ani jednej z Piasta lub NPR. co 
więcej nie było ani jednej z Torunia. Wszys 
cy pochodzili z PPS i innych miast jak z Gru 
dziądza Świecia. itd., oraz jeden z Warszawy. 
poszukiwany za działalność komunistyczną. 
To że aresztowano tylko członków PPS nie 
jest przypadkiem. Fakt ten wyjaśnia zeznanie 
Chifica komendanta milicii PPS, który był 
skazany o zajścia w procesie w Toruniu. 

Prok. Rauze: Czy policia nie strzelała? — 
Bezwzględnie nie, miała tylko rozkaz rozpę- 
dzania karabinami. 

Adw. Berenson: Więc organizatorzy ©0- 
świadczyli zebranym, że pochód odbyć się nie 
— Tak. — I doktor Beer usiłował w 


może 
tym kierunku wpłynąć. — Tak. — 

Adw. Urbanowicz: Czy innych wystąpień 
Centrolewu na gruncie Torunia nie było? — 
Nie 

Nastepnie zeznaje Świadek Pilarski z po- 


wiatowej Kasy Chorych w Warszawie. Pilar 
ski był w Alejach Ujazdowskich w dniu 14-go 
września i widział tłum wychodzący z Doliny 
Szwajcarskie. Po zeznaniach tego świadka 
zarządzono przerwę. 

„WIEMY, WIEMY* 

Po przerwie zeznaje komendant policji w Tar- 
nowie, podając szczegóły działalności oskarżonych 
Witosa i Ciołkosza. Osobiście świadek nie był na 
żadnem zebraniu i zeznaje na podstawie informa- 
cyj. jakie otrzymał od wywiadowców i komen- 
danta posterunku. Po roku 1926 PPS i Piast roz- 
Winęły działalność pozostającą zupełnie w ramach 
legalności. W okresie Centrolewu akcja się wzmo 
gła. Później świadek chce mówić o tem. co o- 
skarżony Ciołkosz mówił o prezydencie. W tyn 
momencie przerywa mu przewodniczący i mówi 
zdenerwowany: Wiemy. wiemy 

Przew.: Czy poseł Ciołkosz mówił na jednym 
¿ wieców by zrzucono marsz Piłsudskiego z tro- 
ru. — Tak Ciołkosz wyraził się, że Pićsudskie- 
go należy zrzucić z tronu. Głos jednego z obroń* 
ców: z jakiego? — Ne było powiedziane z jakie- 
go. 

CIDLKOSZ I WITOS 

Przew.: A możę p. Ciołkosz mówił coś o Pre- 
zydencie? — Mówił że Polska niema szczęścia do 
Prezydemtów . Przew: Znamy to, znamy Czy zna 
leziono jakąś broń? — Po rewizji w domu ro- 
botniczym znaleziono dwie stare szable i naboje 
rewolwerowe. — Czy pamięła pun jeszcze coś 
z przemówien Ciołkosza? — Na jednem z zebrań 
Ciołkosz wyraził się że robotnicy, który byli w 
wojsku potrafią gdy zajdzie potrzeba użyć broni. 
— Jakto należy rozumieć? — Ja to wszysi«9 
wiem z raportów Świadek stwierdza, że Witos 
przemawiał bardzo umiarkowanie. mówił o zmia- 
nie rządu, ale tylko drogą parlamentarną. Świa- 
dek zna tylko dwa wypadki ostrzejszych wystą- 

Dokończenie ua stronie 15-tej. 


„„Quem deus perdere vult — dementtat", 
kogo Bóg chce zgubić, tego pozbawia rozumu. 
Jeśli mądrość ludowa, wyrażona w tem la- 


pidarnem słowie, którą zresztą znaja: niemal 
wszystkie stare narody, polega na doświad- 
czeniu wielowiekowem i jest prawda, — to ma 
się prawo oczekiwać w Polsce radosnego zda- 
rzenią 0 ogólno-państwowem znaczeniu, mia- 
nowicie: upadku endecji, Albowiem to co ona 
wyprawia od szeregu dni we wszystkich mia- 
stach uniwersyteckich — za wyjątkiem, oczy- 
wista, Poznania, gdzie jes. sama ze sobą! — 
świadczy dobitnie i niedwuznacznie,o tem, że jest 
już zupełnie pozbawiona rozumu. Snać szał, 
dziki, nieokieżznany, który jak straszliwa ma- 
ligna ja trapi, tak ją zaślepił, że już zgoła 
świata ani drogi przed soba nie widzi. 

' Chciałoby się zapytać aranżerów ostatnich 
warjackich rozruchów studenterji endeckiej, 
do czego oni właściwie zmierzają? Czy ma to 
być samo dla siebie celem — potłuczenie kil- 
kudziesięciu, czy nawet kiłkuset żydowskich 
studentów i wybicie kilku tysięcy szyb w róż 
nych domach i skłepach żydowskich? 

Oczywista — nie miałoby celu, i my też da- 
lecy jesteśmy od takiej naiwności, „wyzwać" 
panów endeków „na uczucia“ i przemawiać do 
ich etyki. Niema niewątpliwie celu, wskazy- 
wać tym panom, starszym i młodszym, jak 
bardzo szkodza na świecie Polsce temi dzikie- 
mi wybrykami, Tego rodzaju apel miałby ta- 
ki sam skutek i takie samo znaczenie, co ode- 
zwanie się owego Żyda rosyjskiego do bijące- 
go go kozaka: „Wstydź się pan, panie koza- 
ku!“ Pan kozak się nie zawstydził. Taką na- 
iurę już mają panowie kozacy, że są bezwsty- 
dn'. Pan endek. ani młody, ani stary, nie bẹ- 
dzie się wstydził, ani się nie będzie liczył z ca- 
łym światem. Wiadomo — panowie endecy ko 
chają Polskę, ale tylko o ile ona iest endecka. 
Jeśli nie jest endecką, to już wszystko ustaje. 
Więc nie należy z endecją rozprawiać się na 
płatformie etycznej czy jakiejś innej platfor- 
mie ideowej. 

Można ich jednak niejako wyzwać na — ro 
zumry. Wszak ta brać należy do. szkoły „realiz 
mu“ w polityce. Zawsze byli realistami i li- 
czyli się mocno z rzeczywistością, choćby tej 
rzeczywistości było raz na imię — Bobrinski, 
czy tam jakiś inny, Stołypin. Można tedy prze 
mawiać do ich „rozumu“ mocno realistycznego. 

A do tego właśnie nie obarczonego żadną i- 

deą, a jeszcze mniej jakimś ideałem rozumu su 
chego należy stosować najprostsze pytanie: do 
czego zmierzacie? Czy jeszcze nie widzicie, żeś 
cie batalję sromotnie przerżnęli? Kto jeszcze i- 
dzie z wami? Wszystko, co ma swoim progra- 
mie, jakąś ideę, w swojej duszy jakąś wiarę, 
— odgranicza się-od was, Pocóż kontynuuje- 
cie haniebną zabawę? 
, Czy to idzie o nastraszenie rzadu? Jakżeż— 
to rząd rzeczywiście ma się ulęknąć, gdy zo- 
baczy tyle a tyle guzów, tyle a tyle sińców, 
albo nawet połamanych żeber? Czy sobie za- 
ślepieńcy z „Obozu Wielkiej Polski" — co za 
szczeście, że Polską jest jednak większa, niż 
ten Obóz! — wyobrażają, że p. Prystor, zoba- 
czywszy tyle znaków potęgi endeckiej wdzie- 
ie najlepszy swój tużurek i pobiegnie do pana 
Rybarskiego i wygłosi do niego przemówienie 
choćhv w te oto słowa: „Panie Profesorze j Po 
śle! Otóż przekonaliśmy się dowodnie, że Pan 
faktycznie ma olhrzymia władzę. przedewszy- 
stkiem dzierży Pan prawdziwie rządy dusz. a 
że wiemv oddawna. że Pan jest niesłychanie 
mądrv polityk i pamiętamy. ile twórczości Pan 
rozwijał jako minister handlu. a pozatem za- 
dziwia Pan świat swoja nauka — więc oto ma 
Pan buławę i niech Pan utworzy rząd. Oczv- 
wista doda chvba p. Prystor. nie powinien 
Pan zapominać o swoim najserdeczniejszym 
druhu. o p. Adolfie. Hitlerze czy Nowaczyń- 
skim, to już wszystko jedno”. Czy sobie pał- 
karze duchowi i faktyczni wyobrażają. że ta- 
ki bedzie efekt ich czynności? Czy już do tego 
stopnia ogłupieli. że snodziewaja sie zachwia- 
nia się rządu ze strachu przed pałkami? 
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Narazie przecież widzą, że rząd spełnia 
swoją powinność, — może narazie jeszcze ogle 
dnie. Ale rząd będzie musiał chyba z całą po- 
wagą zdławić ohydną anarchię, która się sze- 
rzy na uniwersytetach i na — ulicy. A faktem 
jest, że z małemi, bardzo małemi wyjątkami. 
całe społeczeństwo stoi w tym wypadku za 
rządem. Takiej przysługi chyba jeszcze żadna 
opozycja nie wyświadczyła zwalczanemu 
przez siebie rządowi, jak to teraz uczyniła 
endecja. Napędziła ona rządowi całe  społe- 
czefńistwo, które nietyłko z wrodzonej moralno 
ści, ale także z potrzeby spokoju w tych cięż 


kich czasach, nie chce idiotycznych rozru- 
chów. Rzecz jasna, że Żydzi mają dla rządu 


pełne uznanie za jego stanowczą postawę wo- 
bec rozwydrzonych młodzieniaszków i ich mi 
strzów zakonnych, a to bez względu na to, 
jakie wogóle zajmują wobec niego polityczne 
stanowisko. Tak samo jest jasnem, że świat 
cały odzywa się z nznaniem i pochwałą o rzą 
dzie, który ma wolę i siłę utrzymać ład w 
państwie. względnie ten ład szybko odbudo- 
wać tam, gdzie go jakieś męty — akademi- 
ckie, czy poprostu bandyckie — naruszyły. 

A panowie endecy chyba zdają sobie z tego 
Sprawę, że pogrom może dojść do skutku 
tylko przy asyście, — przynajmniej biernej, 
zazwyczaj jednak czynnej — rządu. Gdzie 
rząd nie chce pogromu, tam go niema i nie 
będzie. A rząd nie chce pogromu. Więc męty 
endeckie nie potrafią go wywołać. Rząd może 
i musi także nareszcie z wybrykami się upo- 
rac. 

Pozostanie tedy tylko tyle a tyle guzów, 
tyle a tyle sińców, a może też tyle a tyle po- 
łamanych żeber. Czy takie rozmiary „zwy- 
cięstwa* warte były tej sromotnej — klęski? 
Teraz widzi cała Polska, co ona ma w panach 
endekach za straż prawa i praworządności. 
Teraz wie cały świat, jak Polska wyglądała- 
by, gdyby nią rządziła brać endecka. Teraz 
zdaje sobie opinia świata dokładnie sprawę 
z tego, że to jest poprostu wszechludzki inte- 
res, ażeby ta najobskurniejsza reakcja. iaką 
ludzkość zna, nie miała władzy wykonawczej. 
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i NADZWYCZAJNA DKAZIĄ Ę 


Tylko w grudniu! i 
PORTFEL SKORZANY! 


jako premja gwiazdkowa. 


$ Za 25WIECZEK _ Za 25WIECZEK | 
od pudełek tutek (Gilz) o $ 


ALTESS 


MOKKA-PEŁNOWATKI 


Zupełnie tak samo, jak jest powszechne prze= 
konanie świata, że ród ludzki ma w tem inte- 


res najżywotniejszy. ażeby Adolf Hitler nie 
posiadał władzy, bo on by Świat podpalił. A- 
dolf Hitler — Adolf Nowaczyński: par nobile 
fratrum. 
A teraz na samo zakończenie jeszcze tylko 
jedna krótka uwaga. bardziej szczegółowa: 
Zakon endecki wraz ze swoimi młodymi a- 
deptami żąda na gwałt numerus _ ołausus, 
względnie normy procentowej. Dlaczego im 
na tem tak gwałtownie zależy? Przecież w 
nauce nikt im nie przeszkadza. Teraz jednak 
wyjaśnia się sprawa: To jest postulat strate- 
giczny. Rzecz jasna — jest wygodniej bić się 
w stosunku dziesięciu do jednego. Niechby był 
tylko jeden Żyd na dziesięciu endeków — tak 
jest: wyraźnie na endeków, bo inne ugrupo- 
wania, ideowe, się od nich jednak odgranicza- 
ją! — to będzie zupełnie bezpiecznie bić 
Żydów. Najlepiej bito na weterynarii we Lwo 
wie, gdzie jest tylko jeden Żyd! Niemal tak bez 
piecznie, jak bić kobiety po twarzy, wyrzu- 
cać niemowlęta z wózków i inne tego rodzaju 
bohaterstwa. 
Ohydne jest to wszystko i obrzydliwe. Jed 
na tylko w tem nadzieja, że to jest przed u- 
padkiem. Zaślepienie całkowite, bez jednego 
promyka rozumu i celowego działania, dzikie 
wybryki i beznadziejne bijatyki — to chyba 
świadczy o zupełnej zatracie rozsądku. A -— 
kogo Bóg chce zgubić, tego pozbawia rozu» 
mu... 


Zajścia w 

Sosnowiec 13. 11. PAT, Dziś wieczorem na 
perferjach miasta około 3 tysiące osób usi- 
łowało urządzić demonstrację antyżydowską. 
Wśród zebranych znajdowało się około 40 pro 
cent młodzieży szkolnej z Zagłębia Dabrow- 
skiego i Ślaska, resztę natomiast stanowiły szu 
mowiny i komuniści. Policja rozprószyła tłum 
nie dopuszczając do wykroczeń. Zatrzymano 
przytem 9 uczniów, aresztowanu również 2 ko 
munistów. Do żadnych poważnych zajść nie 
doszło. Lekko poszkodowane są dwie osoby. 
Wybito kiłka szyb, 

Sytuacja w Wilnie 

Warszawa 13. 11. Sin. Jak donoszą z Wilna, 
trumnę ze zwłokami śp. Stanisława Wacław- 
skiego złożono wczoraj nie w grobie, lecz w ka 
plicy na cmentarzu św. Piotra i Pawła. Po- 
grzeb odbył się dopiero w dniu dzisiejszym 
przy tłumnym udziale studentów i publiczno- 
ści. 

Po pogrzebie tłum studentów usiłował sfor 
mować pochód demonstracyjny, zostali jednak 
na Placu Katedralnym rozprószeni przez poli- 
cję przy użyciu pocisków łzawiących, Podczas 
*demonsiracji policją aresztowała 10 osób. 
wśród nich 2 studenłów. 


We Lwowie spokój 

Lwów 13. 11. (T) Przez cały dzień dzisiej- 
szy panował w całem mieście spokój. 

Delegacja studentów żydowskich udała się 
dziś do rektora Krzemienieckiego w związku z 
wczorajszemi wypadkami: 

Rektor wyraził delegacji swe wbołewanie z 
powodu brutalnych wykroczeń, których wido 
wnią był uniwersytet i zapewnił, że władze u- 


niwersyteckie dołożą wszelkich starań 


| ; by przy 

wrócić spokój. i 
Echa w Ameryce 

_ Nowy Jork 13, 11. ŻAT. Prasa żydowska w 
Ameryce zamieszcza wyczerpujące sprawozda 
nia z przebiegu wypadków na uczelniach pol- 
skich. Również ogólna prasa amerykańska z 
zainteresowaniem śledzi przebieg wypadków. 
Prasa żydowska uznaje iż obecny rząd polski 
nie pragnie ruchu antyżydowskiego, lecz ponie 
waż niewystarczające były środki zastosowa- 
ne przez rząd po wybuchu ekscesów uniwersy 
teckich w Krakowie i w Warszawie, doszło do 
tragicznych zdarzeń w Wilnie, 

| 


Na modile endecka 


Wiedeń. 13. 11. PAT. Dzisiaj przyszło na tu 
tejszym umiwersytecie do ponownych. niepoko 
jów. Studenci nacjonalistyczni obsadzili aulę 
i wśród okrzyków .precz z Żydami!* wyparli 
z gmachu uniwersytetu studentów żydow= . 
skich i socjalistycznych. Jeden z studentów ży 
dowskich został przytem do krwi pobity. 
Ponieważ awantury rozegrały się w obrębie 
gmachu uniwersytetu, nie miała policja moż- 
ności wkroczenia. Rektorat uniwersytetu wy 
dał odezwę, wzywającą studentów niemie- 
ckich, aby nie dali się prowokować przez 
swoich przeciwników politycznych i zachowa 
li spokój. 
| o aa Bf "vi "yy AA Azad KK" | 


— W Dreźnie policja kryminalną aresztowa 
łą aspiranta oficerskiego Reichswehry Eber- 
hardta, podejrzanego o komunizm i usiłowa- 

ną zdradę stanu, 
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Sytuacja w Wilnie i w Warszawie 
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Olbrzymie straty w Wilnie. — Sytuacja w mie ście. — Napady uliczne na Żydów w Warsza- 


wie, — Ekscesy uczniów Szk%ły handlowej, 


Jak już donosiliśmy, gmina żydowska w 
Wilnie przeprowadziła rejestrację  poszkodo- 
wanych w czasie krwawych zajść antysemic- 
kich. Ze spisu ogłaszanego w wileńskiej pra- 
sie żydowskiej wynika, że ponad 70 sklepów 
uległo częściowemu lub całkowitemu zniszcze 
niu. W spisie tym zwracają uwagę niektóre 
fakty. We wszystkich sklepach wybito szyby, 
w niektórych zrabowano towar, przyczem do- 
konywały tego rozmaite elementy. I tak np. w 
sklepie braci Gordon, przy ulicy Szerokiej 
zrabowano galanterję wartości 3,000 zł, u 
Hirscha Antowila uł. Mickiewicza 33, rabun- 
ku dokonali sąsiedzi właściciela sklepu za- 
bierając parasole i łaski, Fajdzie Palt (ul. Pił- 
sudskiego 33) jeden z chuliganów przewrócił 
4 skrzynie jabłek i dwa kosze gruszek i za 
brał cały jej majątek w sumie 88 złotych. 
Kiedy kobieta ta stawiała opór, chuligan ude- 
rzył ją żelazem w głowę. Mojżeszowi Jodowi 
inwalidzie wojennemu zniszczono budkę i za- 
brano papierosy wartości 70 kiłku złotych. M. 
Reichelowi przy ul. Trockiej zrabowano cały 
kram. W synagodze przy ul. Wilkomierskiej 
20, wybito ponad 60 szyb. Jeden z kamieni 
połamał zabytkową poręcz obok arki z Torą. 
Do sklepu papierniczego Debory Lewin przy 
ul. Trockiej 36 przybyło 5 uczniów szkoły 


technicznej, zapakowało do koszów towar 
wartości kilkuset złotych i odeszło. Właści- 
„cielka sklepu bezradnie przyglądała się, jak 


uczniowie zabrali cały jej majątek. Szameso- 
wi przy ul. Wiłeńskiej 17, zabrano ze sklepu 
obuwie wartości kilkuset złotych. Wskutek 
napadów wiele rodzin żydowskich pozostało 
bez środków do życia, lub też poniosło bardzo 
wielkie szkody. 

W Warszawie odbyła się onegdaj poufna 
narada rektorów wszystkich uczelni. W cza- 
sie tej narady miała zapaść definitywna de- 
cyzja co do terminu uruchomienia uczelni. 
O ile nastąpi uspokojenie, uczelnie otwarte bę- 
dą dopiero z początkiem przyszłego tygodnia. 
W Warszawie dochodzi często do napadów 
ulicznych na 
czwartek wieczorem grupy studentów endec- 
kich napadały i biły przechodniów żydow- 
skich. To samo działo się przy ul. Marszał- 
kowskiej. Na Nowym Świecie, koło Warec- 
kiej grupa korporantów endeckich napadła 
na przechodzącego aplikanta sądowego. Nata- 
na Topasa, którego dotkliwie pobito. Na uli- 
cy Elektoralnej napadano również na prze- 
chodniów żydowskich. 

W szkole Zgromadzenia Kupców przy uli- 
cy Prostej napadli endecy przed bramą szko- 
ły na studentów żydowskich. Uczniowie rzu- 
cili się do ucieczki w kierunku ulicy Twar- 
dej. Chuliganie puścili się w pościg za nimi, 
ale na ul. Twardej stawiano chuliganom opór. 
Na widok zaaląrmowanej policji chuliganie 
zbiegli. 

W szkole im. Wawelberga urzęduje komisja 
dyscyplinarna, która rozpatruje zarzuty w sto 
sunku do sluchaczy szkoły, którzy brali u- 
dział w napadach na uczniów żydowskich. 
Przewodniczącym komisji dyscyplinarnej zo- 
stał wybrany dziekan politechniki warszaw- 
skiej, Pożaryski. 

ENDECY NIE DOPUŚCILI DO POTĘPIENIA 
EKSCESÓW ANTYŻYDOWSKICH W RA- 
DZIE MIEJSKIEJ W WARSZAWIE 
Na onegdajszem posiedzeniu Rady Miejskiej 
w Warszawie miano powziąć rezolucję w spra 
wie ostatnich ekscesów antyżydowskich. 
Gmach Rady Miejskiej był strzeżony przez po 
licję. Na posiedzeniu konwentu senjorów wnie 
sicne 4 rezolącje, jedną Dra Hindesa potępia- 
jaca ekscesy, druga endeka Dra Zawadzkiego 
„wzywającą do spokoju”, trzecią rezolucję Po- 
ałe-sjonu (lewicy) a czwartą Bundu. Długą dy 
skusja nad rezolucjami nie dała rezlutatu Wo 
bec tego odbyło się posiedzenie prezydjum, któ 
re było bardzo burzliwe, Przedstawiciele en- 


Żydów. Przy ul. Kruczej we ' 


Komisją dyscyplinarna w szkole Wawelberga 


decji nie chcieli bowiem dopuścić do postawie 


nia na porządku dziennym sprawy rozruchów. | 


Wobec tego posiedzenie odroczono. 


PROTEST GMINY ŻYDOWSKIEJ W WAR- 
SZAWIE 

Zarząd gminy żydowskiej w Warszawie 0- 
głosił rezolucje proteslującą przeciwko eksce- 
som antyżydowskim i stwierdzającą, że niepo 
koje tworzą nastrój pogromowy, który slano- 
wi niebezpieczeństwo dla życia i mienia lud- 
ności żydowskiej. Zarząd gminy żydowskiej 
wyraża zadowolenie z godnego zachowania się 
ludności żydowskiej i wzywa do dalszego wy- 
trwania. Zarząd gminy zwraca się również do 
rządu z wezwaniem ochrony ludności żydow- 
skiej, 
IZBA HANDLOWO PRZEMYSŁOWA W WAR- 

SZAWIE O ZAJŚCIACH STUDENCKICH 

Na onegdajszem plenarnem posiedzeniu Izby 
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przemysłowo- handlowej w Warszawie 
jednogłośnie następującą rezolucję w 
zajść na terenie akademickin. 

„Siwierdzając, iż dła dobra całego kraju, zwła- 
szcza w jego obecnie ciężkiej syluacji gospo- 
darczej. . niezbędny jest nieprzerwany wysiłek ca- 
łego społeczeńsiwa w codziennej, twórczej pracy. 
że podstawowym warunkiem takiej pracy jest 
atmosfera spokoju i wzajemnego zaufania, że te- 
go rodzaju zajścia, jakie miały miejsce ostatnio 
wśród młodzieży akademickiej wyzyskiwane są 
przez wrogie Polsce czynniki celem poderwania 
nazewnątrz zaufania do naszego Państwa, że 
wszelkie wystąpienia, wychodzące poza granice le 
galności, a tembardziej, noszące cechy gwałtu, 
przyczyniają się w rezuliacie prócz szkód ogól- 
nych do pogłębienia również trudności gospodar+ 
czych kraju. Plenąrne zebranie Izby Przemysło- 
wo- handlowej w Warszawie jako instytucji, po- 
wołanej do czuwania nad interesami gospodarcze 
mi odwołuje się do całej młodzieży akademickiej, 
aby jaknajrychlej powróciła do spokojnej pracy 
i do wszystkich czynników, mogących mieć na 
młodzież wpływ o przyczynienie się do uspokoje= 
nia wśród niej“. 

Przed przyjęciem rezolucji wygłosił mowę prof", 
Clorzewski, potępiając w ostrych słowach eksco- 
sy antyżydowskie, 


przyjęta 


sprawie 


Dalsze rozruchy akademickie w Krakowie 


daliśmy, demonstracje akademickie zaostrzy- 
ły się znacznie w ciągu czwartku i przybiera- 
ły wczoraj w piątek, coraz groźniejszy charak. 
ter, Do poważniejszego starcia doszło w czwar 
tek w godzinach wieczornych pod gmachem 
uniwersytetu. Zebrani tam studenci endeccy 
rzucili się na wychodzącego z uniwersytetu 
studentą Żyda i bili go laskami. Gdy nadbie- 
gający posterunkowi starali się wyrwać na- 
padniętego, rzucono na policjantów z okien 
gmachu Collegium Novum flas_kę, która trafi 
ła jednego z posterunkowych. Momentalnie o- 
toczono grupę policjantów i starano się nie do 
| puścić do interwencji, chwytając jednego z 
nich za karabin. Wobec takiej postawy demon 
REŻ policja przystąpiła do energicznego 


I 

Jak już w części wczorajszego nakładu po- 
I 

| 


rozpraszania zebranych przed uniwersytetem. 

Około godz. 12 w nocy napadła powtórnie gru 
: pa studentów endeckich na sklep p. Goidma.- 
na przy ul. Wolskiej, wybijając kilka szyb wy 
stawowych. 

Wczoraj, w piątek od godziny 8 rano gro- 
madziły sie garstki sludentów endeckich przed 
gmachem Collegium Novum. Bramy gmachu 
były zamknięte; umieszczona była na nich o- 
dezwa Rektora. zawiadamiająca o zawieszeniu 
wykładów i ćwiczeń aż do odwołania. Do gma 
chi wpuszcza sie tylko profesorów wzgl. urzę 
dników. Na chodniku ul. Straszewskiego prze- 
chadzają się patrole policyjne. Cześć policii 
ma karabiny najeżone bagnetami. Około godz. 
9 rano sytuacja ulega zmianie. Pod gmach u- 
niwersytecki zajeżdżają samochodv cieżarowe 
i karetki z policjantami. Posterunkowi usta- 
wiają sie wzdłuż plantacyj. równocześnie zia- 
wia się kilku komisarzy, którzy wzywaja stu- 
dentów do natychmiastowego opuszczenią nla 
cu przed uniwersytetem. Od strony ul. Gołę- 
biej zostaje założony hydrant. zaś ulica Stra- 
szewskiego nadjeżdżają beczkowozy, Policja 
po krótkiej akcji rozprasza zebranych i obsta- 
wia gmach uniwersytecki ze wszystkich stron. 
Demonstranci kierują sie w ul. Jabłonowskich 
gdzie gromadzą się pod Domem Akademic- 
kim, na którym powiewa czarna chorągiew. 
Momentalnie zostaja obsadzone wszystkie ok- 
na Domu Akademickiego, 'ak również okna i 
balkony domu przeciwległego, gdzie mieści 
się jedno z endeckich stowarzyszeń akademic- 
kich. Demonstranci wykrzykują stad pod adre 
sem policji. która zamknęła ulicę. Okrzyki ..pa 
chołki żydowskie“, „obrońcy Gornera" powta- 
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— CZEM PAS KORKOWY DLA ROZBITKÓW, 
czem zbawcza lina dla lecących w przepaść, czem 
łyk wody dla ginących z pragnienia, tem samem 
dla wielu brudzi w Polsce są bilety Loterii Pañ- 
stwowej — ostatnim Środkiem ocalenia, ratunkiem 
pewnym i życiodajną mocą, 1927p 


rzają się chóralnie. 

W chwilę później nadjeżdżają i tutaj dwa 
beczkowozy, na widok których studenci pierz 
chaja w popłochu, rozsypując się w boczne u- 
lice, Tutaj znów rozprasza ich policja. I tak 
nie zmienia się sytuacja pod Uniwersytetem 
aż do południa, 


STUDENCI ENDECCY BIJA NA ULICACH 
PRZECHODNIÓW ŻYDOWSKICH 


Tymczasem na ulicach miasta powtarzają 
się coraz częściej wypadki napadów i pobicia 
przechodniów żydowskich. Grupy studentów 
endeckich, uzbrojone w laski, chodzą ulicami i 
napadają przechodniów żydowskich, wcale nie 
zważając, czy są to akademicy czy też nie. i 
biją ich. Napadają przeważnie pojedyncze o- 
soby, otaczając je i bijąc laskam: po głowie. 
Między innymi napada bojówka endecka na 
przechodzącego Rynkiem, linją C—D 60-letnie 
go Markusa Eisenberga. kupca. Chuliganie o- 
toczylj starca i poczęli go okładać laskami. 
Gdy Eisenberg ratował si ucieczką, jeden z 
napastników podstawił mu nogę. Eisenberg u- 
padł na bruk, a wtedv obskoczyła go zgraja 
„bohaterów“ i biła go leżącego na ziemi. Wkoń 
cu udało sie pohitemu staruszkowi schronić do 
budynku odwachu. 

Napady studentów nie ograniczyły się jedy 
nie do terytorjum uniwersytetu wzgl. okolic. 
lecz nrzeniosłv się również na dalsze ulice mia 
sta. Wa ul. św. Marka napadła grupa studen- 
tów na przechodzącego Arona Gallera i pod po 
zorem szukania u niego broni, zrewidowała(!) 
go, przyczem dotkliwie go pobito. Na ul, Stu- 
denckiej napadli demonstranci na F. Verder- 
bera j dotkliwie go pobili. tak, iż pogotowie 
musiało go opatrzyć. 

Bezczelność napastników posunęła się do te- 
go stopnia, iż zjawili się na ulicach dzielnic 
żydowskich j napadali przechodniów żydow- 
skich. I tak został napadnięty na uł, Stradom 
Aron Herszkowicz. drukarz, który doznał kil- 
ku ran na głowie. Na stojąc» na rogu ul Stra 
dom grupę Żydów napadło kilkunastu studen- 
tów, przyczem został pobity Henryk Guiter i 
Jakób Herziger, 


Z DOMU MEDYKÓW RZUCANO KAMIENIE 
NA PRZECHODNIÓW 


Objektem, skąd alakowano przechodniów 
żydowskich, był również Dom medyków przy 
ul. Grzegórzeckiej. Ulicą tą przechodzi dużo 
mieszkańców żydowskich, na których rzucano 
cegły i kamienie z okien domu, M. in. rzuco- 
no kamieniem na przechodzącego ulicą Grze- 
górzecką p. Selingera. 

Studenci żydowscy zostali na ulicach kilka- 
krotnie zaatakowani. M. in. został ranny Na- 
tan Wanderer słuch, praw i Juljusz Kanfer 
słuch. praw. 

Dokończenie na str. 13. 
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Londyn ma nowego burmistrza 


NOWY DZIBNNIK* niedziela 15. +1. 1931. 


Po lewej stronie podobizna nowago lord- mayora naibii Londynu, Maurice Jenks'a. Na 


prawo fragment z tradycyjnej uroczystości ludowej, jaka z tej okazji stale się odbywa. 
ten przedstawia omnibus koany obsadzony osobami w starych strojach — reminiscencja 


Fragment 
„starych 


dobrych“ czasów... 


Sytuacia w Palestynie 


O połowę mniej bezrobotnych niż w ub. roku. 
akcje frakcyjne. 


Żydzi ratują resztki kapitałów. — Odrębne 


Aguda w Palesty nie. — Spis ludności palestyńskiej, 


Rozmowa z przywódcą Mizrachi, rab. Fischmanem 


W Krakowie bawi od kilku dnj znany przy , podarczego niema specyficznych objawów kry 
* zysu, Wręcz przeciwnie, daje się zauważyć 


wódcą Mizrachi, rabin J. L. Fischman z Je- 
rozolimy. Rabin Fischman należy do wielce in 
teresujących postaci w ruchu sjonistycznym i 
znany jest jako działacz, głównie w dziedzinie 
kulturalnej, chociaż także na terenie politycz- 
nym odgrywa znaczną rolę. Rodzina rabina 
Fischmana ma swoja chlubną kartę w dzie- 
jach odbudowy Palestyny, szczególnie lat osta 
tnich. Siostra rabina Fiscbmana, p. Ada Fisch 
man jest znaną działaczką robotniczą w Pale- 
stynie i jedną z przywódczyń światowego W.I. 
Z.0. Brat rabina Fisczhmana błp. Zacharjasz 
Fischman był działaczem ogólno-sjonistycznym 
i znanym pisarzem hebrajskim. Rabin Fisch- 
man jest jednym z najczynniejszych i, należy 
również dodać, najświatlejszych przywódców 
Mizrachi. Jego dzieło „Sjonizm i wychowanie” 
wywołało w swoim czasie duże wrażenie, dzię 
ki wszechstronności autora i szerokim hory- 
zontom jego poglądów. 

Rabin Fischman chętnie podejmuje rozmo- 
wę o Palestvnie, Od pewnego czasu znajduje 
się w podróży i objeżdża większe skupienia ży 
dowskie na świecie, Może tedy śmiało przepro 
wadzić analogję miedzy sytuacją Żydów w Pa 
lestynie a sytuacją żydowską w krajach Euro- 
py. W Palesiynie daje się odczuwać również 
kryzys gospodarczy, ale jego rozmiary są bez 
porównania mniejsze | mniej dotkliwe, Może 
paradoksalnym wyda się fakt, że właśnie w 
bieżącym roku jest w Palestynie o 50 procent 
mniej bezrobotnych, niż w roku ubiegłym. Na 
rynku pracy j w innych dziedzinach życia gos 


dalszy wzrost gospodarstwa żydowskiego. Co- 
raz więcej rodzin średnio zamożnych z Ame- 
ryki, z Niemiec, częściowo także z krajów Eu- 
ropy Wschodniej ratuje resztki swoich kapita 
łów w ten sposób, że lokuje je w gruntach czy 
budowlach palestyńskich, Od czasu ostatniego 
kongresu aż po miesiąc ubległy przybyło do 
Palestyny 200 kupców amerykańskich, którzy 
dawniej mieli w posiadaniu setki tysięcy do- 
larów, -— dziś z tych setek pozostały tylko 
dziesiątki — i którzy zakupuja w Palestynie 
grunty, lub pardesy lub budują domy, uważa- 
jąc. że w ten sposób ratują resztki swojego bo 
gactwa. Niewątpliwie jest to pogląd słuszny. 
W Palestynie odbywa się teraz handel parde- 
sami, a celuje w tej dziedzinie Petach Tikwa. 
Należałoby sobie życzyć, ażeby ta imřgracja 
kapitałów żydowskich do Palestyny przybra- 
ła masowy charakter, Wnosi to bowiem oży- 
wienie do pracy, które w tej chwili jest szcze- 
gólnie konieczne. 

Jeśli można mówić o kryzysie w Palestynie, 
to dotvczy on wyłącznie finansów Agencji ży 
dowskiej. Oczywiście kryzys ten odgrywa du- 
ża rolę, a mały budżet Agencji żydowskiej od 
bija się oczywiście na sytuacji ekonomicznej 
jiszuwu i to jest właśnie najcięższe zagadnie- 
nie w chwili obecnej, 

Przy sposobności rozmowy o krytycznej sy- 
tuacji finansowej Agencji Żydowskiej, ryzy- 
kujemy pytanie, czy rabin Fischman nie sa- 
dzi, że w chwili obecnej odrębne akcje finan- 
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sowe frakcyj szkodzą funduszowi centralnemn 
dła odbudowy Palestyny. 

Rabin Fischman odpowiada, że rozumie na. 
suwające się wątpliwości, szczególnie w ko- 
łach ogólno-sjonistycznych. Musi przyznać, że 
istotnie odrębne, finansowe akcje frakcyjne 
przynoszą pośrednią szkodę centralnym fundu 
szom palestyńskim. Mizrachi atoli gotowa jest 
w każdej chwili zrezygnować ze swojego od- 
rębnego funduszu, jeśli ogólny budżet Agen- 
cji Żydowskiej będzie w pełnej mierze zaspa- 
kajał potrzeby religijne jiszuwu. Niezależnie 
od stanowiska, jakie zajmuje się wobec religjh 
czy rytuału żydowskiego, każdy musi przy- 
znać, że istnieją pewne potrzeby religijne w 


a 


OSYP DYMOW 


Signum femporis 


Nauczyciel szkoły ludowej wchodzi do kla- 
Sy, spogląda ukradkiem na wpatrzonych weń 
uczniów, czyści okulary i lekko uśmiechając 
się rozpoczyna wykład. Zawsze zresztą się 
uśmiechał, gdy wykładał na swój ulubiony 
temat: życia pszczół. Mówił: 

„A więc! Gdy młoda królowa ma się zja- 
wii, fakt ten poprzedzany jest coraz bardziej 
potęgująacym się hałasem. Ów niezbyt przyje- 
mny zresztą hałas przechodzi wkońcu w ogłu 
szający ryk, podobny do równoczesnego echa 
kilkudziesięciu trąb, Zawsząd słychać głosy 
„Zbliża się nowa królowa!" i każdy na swój 
sposób manifestuje swe zaintereowanie. Na- 
prężenie rośnie, Panuje powszechnie optymi- 


styczny nastrój. Jest nadzieja, że odtąd bę- 


dzie lepiej... 

„Stara królowa, która w swoim czasie rów 
nie trjumfalny odbywała wjazd, staje się 0- 
becnie bardzo nerwowa. Usiłuje jeszcze zwró- 
cić na siebie uwagę, chciałaby jeszcze tu i ów 
dzie wtrącić swoje zdanie, zostaje jednak przez 
otoczenie coraz bardziej usuwaną na plan 
drugi. Złość į zawiść czyni jej oblicze coraz 
szkaradniejsze j starsze, czego jednak ona Sa- 
ma nie dostrzega. Liczba zwolenników jej co- 
raz bardziej maleje, jest wprawdzie jeszcze o- 
toczona przez kilku samców — jednak nie 
bynajmniej z miłości lub przywiązania, lecz 
z przezorności, by — broń Boże — nie zaszko- 
dziła — swej następczyni! 

..Ąż wreszcie zjawiła się ona — nową kró- 
lowa — młoda, w swej nieświadomości cza- 
rująca, piękna i niewinna, jak kropla rosy 
w zorzy porannej, Z miejsca — wiedziona n= 


stynktem — zaczyna badać, czy dokoła niej 
niema rywalek, czy niema takich, któreby, 
zamierzały pretendować do jej tronu. A biada 
tej, któraby się w takich celach Znalazła w 
pobliżu. Zaledwie nowa królowa zjawia się 
ną szerokim, jasnym i słonecznym świecie 
bożym — już nabiera sił, ma zdolności da 
wałki, niemiłosiernie usuwa dworskie rówie- 
śnice į lub domniemane konkurentki i bezli- 
tośnie je niszczy. Gdy gotowa jest z damami 
dworu -—— zabiera się do samców. Żaden nie 
śmie sprawować obok niej jakiejś większej, 
funkcji, nie śmie odgrywać ważniejszej roli... 

„Sądzę dzieci, że zgadłyście już o kim jest 
tu mowa. Więc kto to jest? 

I w tym momencie cała klasa — jak jeden 
mąż — odpowiedziała harmonijnym chórem: 

„Gwiazda filmowa!". 
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Palestynie, kióre należy zaspokoić. Niestety: 
budżet Keren Hajesodu przewiduje tylko nie- 
wielkie pozycje na te cele, wobec czego musi 
się tą sprawą zająć Mizrachi, Nie należy się 
przytem, zdaniem rab. Fischmana, odnosić do 
tych spraw obojętnie, szczególnie z punktu wi 
dzenia sjonistycznego. Sprawy te bowiem ma- 
ja olbrzymie znaczenie nietylko dła bezpośre- 
dnio zainteresowanych w Palestynie, lecz tak- 
że jako moment agitacyjny wśród szerokich 
rzesz ludności żydowskiej. Wydatki na cele re 
ligijne wzrastają przytem coraz bardziej. Je- 
szcze doniedawna były one np. w wiełu kwu- 
cach minimalne. Dziś stają się wcale pokaźne 
mi. Nie dlatego, że członkowie socjalistycznych 
kwuc stali się bardziej religijnymi, lecz dla- 
tbgo, że członkowie tych kwuc sprowadzili so 
bie do kraju swoje rodziny, bardzo często or- 
todoksyjne. Budżei sjónistyczny nie przewidu 
je niestety żadnej poważniejszej pozycji na ce 
le religijne. Musi więc istnieć inny budżet, 
któryby te potrzeby zaspakajał, zwłaszcza że 
nie możemy się dać zdystansować przez A- 
gudę. 

Zapyiujemy o stanowisko Agudy, w związ 
ku z rychłem już spisem ludności. Rabin Fisch 
man opowiada, że nie należy brać zbyt po- 
ważnie apelu Agudy, aby agudowcy w Pales- 
tynie deklarowali język żydowski jako język 
ojczysty. Apel ten ma swoje podstawy Ww sla- 
nowisku rządu palestyńskiego wobec Agudy. 
Jak wiadomo, rząd udziela subwencji dla szkol 
nictwa hebrajskiego, jako dła szkolnietwa, któ 
rego język wykładowy jest uznany przez rząd. 
Ponieważ szkolnictwo Agudy posiada jako ję- 
zyk wykładowy — język żydowski, Aguda dą- 
ży do tego, aby język żydowski uznany był 
przez rząd palestyński, przez co Aguda korzy- 
stałaby z subwencyj rządowych. Nie ulega ato- 
li watpliwości, że ta akcja Agudy spali na pa- 
newce. Apel bowiem np. do Sefardów, by po- 
dali język żydowski jako swój język ojczysty, 
jest śmieszny. Sefardowie bowiem tego języka 
wogóle nie znają. W całej Palestynie conaj- 
wyżej 500 osób zależnych bezpośrednio od A- 
gudy, przeważnie chalukowcy zdeklaruje ję- 
zyk żydowski. 

Na pytanie dotyczące rychłego spisu ludno- 
ści w Palestynie oświadcza rab. Fischmann, 
że spis ten ma oczywiście charakter wybitnie 
polityczny. Argumenty  sjonistów-rewizjoni- 
stów są, osobistćm zdaniem rabina Fisc>ms- 
na — dość ważkie. Pierwotnie nawet Waad 
Leumi nie chciał uczestnczyć w spisie ludno- 
ści, Wtedy rzad palestyński nalegał na przed- 
stawicielstwo żydowskie. a nawet w zamian 
za uczestnictwo w spisie przyrzekł obdarzyć 
Żydów doniosłym darem — legalizacją niele- 
galnie przybyłych imigrantów żydowskich. 
Już sam fakt tego podarunku wskazuje, że 
rządowi palestyńskiemu specjalnie zależy na 
dokonaniu spisu w obecnych Warunkach. 
Przez legalizację umożliwi się stały pobyt co- 
najwyżej 10,000 Żydów: w Palestynie. Ale 
czy z Transjordanj nie przybędą w dniu spi- 
su duże gromady Bedulnów, które sztucznie 
powiekszą ludność arabską — trudno przewi- 
dzieć. Nie mniej atoli, skoro Waad Leumi 
zgodzjł sie na spis ludności, nie możną tego 
spisu zbojkotować. (r) 


Rfar Chibat Zion 


Szczegóły o założyć się mającej kolonji w Pa- 
lestynie 

Jak już donieśliśmy, uchwaliło kierownic- 
two Keren Kajemet w Jerozolimie uczcić ju- 
bileusz 50-lecia Chibat Zion przez założenie 
nowej kólonji w Palestynie, która po wsze 
czasy uwieczni pamięć pionierów naszego ru- 
chu. 

Myśl ta znalazła żywy oddźwięk w całym 
świecie żydowskim i wywołała wielki zapał 
dla tej sprawy. Na konferencji odbytej one- 
gdaj w Krakowie działaczy K. K. L. z wszyst- 
kich trzech dzielnic Polski. uchwalono, że ży- 
dostwo polskie, jako najliczniejsze skupienie 
na świecie, musi się przyczynić odpowiednim 
udziałem d tego dzieła. Postanowiono zatem. 
że żydostwo polskie powinno zakupić na ten 
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NA MARGINESIE 


Mówimy dalej o 


Organ Agudy i moszków w dalszym ciągu 
referuje na swój sposób o rozruchach aniyży- 
dowskich na wszechnicach. W sprawozdaniu 
„Il. Kurjera Codz.“ z czwartkowych zajść we 
Lwowie znajdujemy taki utęp: 


Przed godz. l-szą demonstracje Skoncentro- 
wały się na placu przed nowym  uniwersyte- 
tem. Na chodniku i jezdni od strony uniwersy- 
tetu stała młodzież polska, na przeciwnej stro- 
nie jezdni młodzież żydowska w liczbie około 
300 osób. Bnakowało iskry, by nasiąpiło Star- 
cie. Iskra ta omał nie padła, Oto pewien stu- 
dent żyd trzymai w ręku kamień, co działało 
wyzywająco, W momencie, gdy. osobnika tego 
przytrzymano i oddano w ręce posterutkowe- 
go, niczego mu nie czyniąc — zajechał na plac 
kryty samochód ciężarowy z policją w bel- 
mach szturmowych, Młodzież polska powitała 
policję oklaskami, asd -g6 


Sprawozdawca „Kurjerka* jest, jak widzi- 
my, genjalnym człowiekiem. W olbrzymim 
tłumie dojrzał, że studeni żydowski słu- 
chajcie! słuchajcie! — trzymał w ręku ka- 
mień. Rzecz jasna, że to „działało wyzywa- 
jaco“. 

W czwartkowych zajściach krakowskich 
odkrył organ moszków również różne rzeczy, 
których inne pisma wogóle nie widziały. Dla 
„Kurjerka* ekscesy spowodowane zostały 
przez „rozmaitych prowokatorów i ciemne in- 
widua z poza grona akademickiego”. Na każ- 
dem miejscu dostrzega .Kurjerek* „męty spo- 
łeczne oraz komunistów". a dziwnym trafem 
zupełnie nie widzj młodzieńców w czapkach 
akademickich i gimnazjalnych. Możeby sobie 
organ moszków raczył przeczytać, co o zaj- 
ściach czwartkowych napisał krakowski dzien 
pik sanacyjny „Czas“, 

Na konto bene „Kurjerka* należy zapisać, 
iż we wczorajszym numerze wyszedł nare- 
szcie z rezerwy, zdobywając się na — ostrze- 


żenie pod adresem młodzieży. Ostrzega mia- | 
nowicie młodzież akademicką przed podejrza- : 


nemi figurami, którym zależy na sianiu za- 
mętu ze szkodą dla toku prac naukowych na 
wyższych uczelniach*. Tak wygląda „ostrze- 
żenie“ „Kurjerka”. Perfidny „Kurjerek' wie 
zapewne bardzo dobrze, dlaczego jest. dalio- 
nistą. Dlaczego widzi krętace się w ogonie 
pochodów „podejrzane figury", a zupelnie śle- 
py jest na te figury, które przemawiają na wie 
cach j kroczą na czele pochodu. 

Bracia moszki, posiadacje organ, którego 
wam można z całego serca powinszować! 
. Pisząc wczoraj o tym organie moszków, po- 
wiedzieliśmy. że jego sprawozdanie wiłeńskie 
jest jeszcze bardziej perfidne i antysemickie 
od sprawozdania urzędówki endeckiej „Gaze- 
ty Warszawskiej“. Jakby na potwierdzenie 
naszyeh słów, zamieściła wczorajsza „Gazeta 
Warszawska“ na czele numeru sążnisty arty- 
kuł pt. „Prawda o wypadkach wileńskich od- 
słania się powoli“, w którym uzupełnia swoje 
poprzednie relacje o zajściach we Wilnie ca- 
łym szeregiem cytatów z wczorajszego „Il. Ku 
rjera Codziennego”. Informacjami z krakow- 
skiego „Kurjerka* zbija „Gazetą Warszaw- 


cel obszar 2,000 dunamów ziemi plantacyjnej 
celem umożliwienia osiedlenia stu rodzin ży- 
dowskich. Na tem samem posiedzeniu doko- 
nano ież podziału tnj kwoty dunamowej na 
poszczególne dzielnice. I tak przyjęły na sie- 
bie: 

Kongresówka i kresy 1600. Małopolska 
wschodnia 600. Małopolska zach. i Śląsk 400 
dunamów. - 

Kwota ta będzie proporcjonalnie rozłożona 
na wszystkie miasla, Akcja celem zebrania 
potrzebnych kwot będzie przeprowadzona w 
dniach chanukowych. Spodziewać się należy, 
że społeczeństwo żydowskie w Polsce w śład 
za Żydami innych krajów powita ze zadowo» 
leniem powyższą akcję i wydatnie poprze te 
usiłowania zmierzające do tak  wzniosłego 
dzieła, 


organie moszków! 


ską“ doniesienie urzędowej PAT-nej <a do 
rzekomego znęcania się nad śp. Wacławskim. 
PAT, jak wiadomo, kategorycznie temu Zaprze 
czył. Powołując się na krakowski „Kurjerek*, 
podtrzymuje „Gazeta Warszawska“ nadal o- 
szczerstwo o Znęcaniu się nad śp, Wacław- 
skim. W dalszym ciągu swego pogromowego 
artykułu powtarza wczorajsza „Gazetą War- 
szawska” za przedwczorajszym krakowskim 
„Kurjerem* pogromowe informacje o rżeko- 
mem  demołowaniu przez Żydów sklepów 
chrześcijańskich we Wilnie, o rzekomych wy- 
padkach pobicia przechodniów chrześcijań- 


skich, o rzekomej „agresywności“ jį rzeko- 
prezesa 
syndykatu dziennikarzy żydowskich dra 


Weinreicha itd. Na czem polegało „agresyw- 
ność“ i „niesłychane insynuacje* dra Wein- 
reicha, wynika najlepiej ze źródła tak miaro- 
dajnego, jakiem jest endecki „Dziennik Wileń 
ski“. Pismo to podaje dosłownie o konferen- 
cji prasowej u p. wojewody wileńskiego: 
„Przedstawiciel dziennikarzy żydowskich, pre 
zes syndykalu żydowskiego dr. Weinreich po- 
zwolił sobie na zarzuty pod adresem policji, 
która rzekomo niedostatecznie strzegła po- 
rządku, Zarzuty te stanowczo odparł p. woje- 
woda i p. starostą grodzki". Tak pisał miej- 
scowy dziennik skrajnie endecki. A krakow- 
ski organ moszków ośinielił się szczuć, pisząc 
o „tonie agresywnym" i „niełychanych insy- 
| nuacjach“. | 
Mógłby nas ktoś zapytać, dlaczego tak bar- 
dzo zajmujemy się organem moszków. skoro 
rozliczne pisma endeckie również dość szczu- 
ja i podjudzają. Na to odpowiadamy: Podju- 
dzanie i szczucie przez organ szczerze antyse- 
micki nie jest txk groźne i niebezpieczne, jak 
zatruwanie opinji przez organ lubiący się 
strojić w niewinne szalki bezpartyjnoścji i ob- 
jektywizmu. O gazetach antysemickich wie- 
się z góry, że dlx własnego interesu partyjne- 
go przesadzają, przejaskrawiają, szczują i kła 
mił. Co do „Kurjerka” opinja jest stale bala- 
mucona i dezorjentowana. Posmo to jest jak 
i kameloon, jak chorągiewka na dachu. Wczo- 
raj służyło Witosowi, dzisiaj Piłsudskiemu. 
A w gruncie rzeczy zawsze służy tylko jednej 
rzeczy — pogoni za sensacją i za przypodo- 
baniem się bezkrytycznemu motłochowi, Czło 
wiek inteligentny i politycznie uczciwy w Pol- 
sce wie. czem jest „Kurjer“. Ale takich ludzi 
jest niestety — tak w Polsce. jak i na całym 
świecie — mało. Trzeba więc ludziom wyja- 
śniać, dlaczego jedna jedyna z pośród wszyst- 
kich gazet prorządowych w Polsce nie zdoby- 
ła się dotąd ani na jedno słowo potępienia 
sprawców ostatnich ekscesów amtyżydow- 
skich. 
Bracia moszki, posiadacie organ, którego 
wam można z całego serca powinszować! Taki 
organ, na jaki zasługujecie! Pep. 


mych „niesłychanych insynuacjach* 
| 
| 
| 
| 
| 
i 
l 
l 
| 


22.000 km na motocyklu 


Hanni Kóhler, młodziutka motocyklistka z Berlina, 

wróciła onegdaj do swego miasta rodzinnego po 

ukończeniu rajdu na motocyklu. — Obiechała ona 
Azję, przebywając dystans 22.000 kim. 
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Dookoła ekscesów 
antyżydowskich 


MŁODZIEŻY ŻYDOWSKA! 

Amtkuł swój o ekscesach we Lwowie koń- 

<zy| „Chwila“ apelem: 
„Młodzieży żydowska! 

W głębokim bółu patrzy żydostwo polskie 
na Twoje zmagania, Poprzez ubóstwo w Sza- 
rych murach swych rodzin, poprzez drogi, suto 
cierniami cierpień usłane, zmierzasz niby Śmier 
telnie przeciwnościami znużony, ale w cel awej 
drogi życiowej wpatrzony wędrowiec, nawał- 
nicą obeig i przeciwności w twarz Smagany... 
drogą wiedzy i cierpliwej pracy naukowej, Za- 
wsze wierna zasadom godnoiici i etyki, wyda- 
jaca najprzedniejszych i najpracowitszych tej 
wiedzy żołałerzy możesz rzeszom kształcącej 
się młodzieży nawet w swym typie przecięt- 
nym. a nie przodujących jednostkach służyć 
za chlubny wzór pracownika wszechnię świa- 
towych. Każdy obiektywny sąd  miarodałnej 
oplnji w święcie naukowym zawsze CI to przy 
znawał. Niech Ci w ciężkich godzinach doby 
dzisiejszej doda sił i otuchy świadomość, że 
stoja za Tobą i solidaryzują się z Tobą W 0» 
bronie swego prawa pracy naukowej ł w pro» 
teście przeciw tego prawa haniebnemu pode» 
ptaniu szerokie masy ludności żydowskiej, 

Wzywając Cię, Młodzieży Żydowska, do wy 
trwania — śle Ci żydostwo całej Polski wya 
razy gorących ucznó jedności I wezwanie do 
daiszej pracy, opąrtej o własną wolę t pomoc 
całezo kulturalnego społeczeństwa”, 

CO UCHWALIŁA MŁODZIEZ POLSKA 

UNIW. JAGIELL. 

Pełny tekst rezolucji, uchwalonej „z aplau- 
zem i przez aklamację* na ogólno-akademi- 
ckiem zgromadzeniu młodzieży polskiej U. J. 
w dniy 12 b. m. brzmi: 

„Zabrani na wiecu dmia 12 listopada 1931 rom 
ku w westibulu Col. Nov, U, J. studenci U. J. 
potępialą z oburzenime zamordowanie śp. kol. 
Stanisława Wacławskiego we Wilnie, — wy» 
rażalją głębokie współczucie rodzinie i kulegom 
wileńskim, — żądają od władz wyśledzenia I 
surowego ukarania morderców, — żądają wpro 


wadzenia uumerus młausus, odpowładającego 
odsetkowł ludności żydowskiej w państwie 
polskiem, Domagają się sprawiedliwego ror- 


działu prac na zwłokach w prosektoriach, a to 
w ten sposób, 
cowałl wyłącznie przy zwłokach chrzoeściłań. 
skich, a studenci żydzi tylko na zwłokach zyd. 

Wzywają ogół kolegów, należących do sto- 
warzyszeń akademickich, które dotychczas ma 
ją wśród swych członków żydów, dc statuto- 


ażeby studenci chrześcijanie pra 


PP mae. NA 


wego wykluczenia ich z pośród członków, a ` 


dopóki tren postulat nie zostanie przęprowadzo 
my, do niedopuszczania żydów do władz stowa 
rzyszeń. — Wzywają ogół kolegów i starsze 
społeczeństwo do bojkotu gospodarczego | to- 
warzyskiej izolącji żydów — Wyrażając prze- 
konanie, że zamykanie umiwersytetu i zawie. 
szanie wykładów raczej wzmaga fermem. Za» 
miast go osłabić, proszą Senat Akademicki U. 
J. e niestosowanie tych środków, postanawia” 
iąc zarazem zapobiec dalszym ekscęsom, które 
przerywają spokojny tok prac umiwersyteckich 
i raczej utrudniają przeprowadzenie słusznych 
postulatów młodzieży. — Zwracają się z proś- 
bą do Sematów Akademickich wszystkich wyż- 
szych uczelni w Polsce i do Panów profesorów 
z prośbą v życzlkwę ustosunkowanie się do po- 
stulatów młodzieży i pomoc w ich przeprowa- 
dzeniu, Postanawiają akcie o przeprowa- 
dzenie powyższych postwłatów prowadzić aż 
do zupełuego zwycięstwa, powierzając kierow- 
niotwo tej akcji komitetowi, złożonemu z człon 
ków prezydium wiecu", 

Rezolucja powyższa uchwalona Estala je- 
dnomyślnie, a wiec także i przez młodzież sa- 
nacylną: "tk 
SANATORZY NA CZELE RUCHU 

ANTYSEMICKIEGO. 

Pod powyższym tytuiem pisze 
ną czele wczorajszego numern: 

„Przez kilka dni sanacyjna młodzież akade- 
mioką w Krakowie udawała, że jest przeciwna 
rozruchom antysemitkim, zapewniając, Że w 
nich nie bierze żadnego udziału. 

Widząc Jednak, że sanacyjni studenci coraz 
bardziej żywiołowo łączą siłę z ruchem antyse- 
mickim, że strzelcy re] wodzą w zaburzeniach 
antyżydowskic' menerzy  sanacyjH zaczęli 
się obawiać, że wymknię im się wpływ na mło 


„Naprzód“ 


m E OO OO R EE WE W OO 
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Ale feraz już najwyźszy. 
aly zaiyé tabiętlcę orygkialnej 
Aspirinyt 


Frzecrwkto bólom głowy, zębów i kończyn, przeciwko reumatyzmowi, grypie 
I wogóle wielkim antiębieniom zawsze najlepiej pomagają niezawodne 
tabletki Aspirin. Na każdej tabletce i na każdem opakowaniu (pa 20 lub 
6 tabletek) znajduje się krzyżowy napis BAYER, który stanowi markę ` 
ochronną oryginalnej Aspiriny. Do nabycia we wszystkich aptekach. 


dzież, zdecydowali się bez dalszego zwlekania 
zrobić wyraźny zwrot i połączyć się z ende- 
cekim ruchem antysemickim. We środę zwrot 
ten wykonali i odrazu SP się. prawdziwe 
oblicze sanacji, 

Na wczorajszym (awa wiecu aka- 
demickim zgodnie przewodniczyli jeden sanda 
tor i jeden endek, na wiecu nie było żadnej 9- 
pozycji 1 sanatorzy wraz z endekami jedno 
myślnie uchwalili wspólną rezolucję, w której 
postanowili bojkot kolegów=żydów. 

Fakt, że sanąiorzy stanęli na czele ruchu an 
tysemickiego  miewątpliwieę wzbudzi zastano- 
wietie nad rolą, jaką odgrywa sanacja. Ende- 
«cy nie zdobyli się na to, by przeciwstawić się 
demagogji wśród swej młodzieży, OWSzęm, 
podsycali ją żarliwie, Teraz sanatorzy zabraii 


się do pnrzelicytowania endeków. Zobaczymy, 


jak na tem wyjdzie endecja,..* 2 


„ZACZYNAMY TYDZIEŃ ANTYSEMICKI“ 


„Czas” przedstawia zaburzenia z czwartku 
wieczora w następujący sposób: 

„We ozwartek wiecz. Uniwersytet Jagiellofńi= 
ski stał się znowu terenem burzliwych zajść, 
Około godziny 6-tej zaczęto z gmachu Coll, 
Nov, „wyrzucać“ żydów, biiąę ich wśród wra 
gich okrzyków. Sprawcami tych awantur była 
niezbyt liczna grupa młodzieży, Wiiecowano 
także w westibulu Coll. Novum Do zebranych 
przemówił Magń. ks, Michalski, wzywając do 
spokoju i rozęjścia się — bez włelkiego jednak 
skutku Po przęmówieniu rektora wznoszono 
okrzyki: „utro, nie wpuszczamy żydów do U= 
niwersytetu“, „zaczynamy tydzień ańtysemi- 
cki“, „hańba filosęmitom" i 
chem Uniwiersytemy stała policia, którą mło 
dzież wygwizdała, zwłaszcza, kiedy rozeszła 
się kolportowana umiejętnie pogłoska o me» 
sztowaniu dwóch akademików. 


Technika dalszego przebiegu zajść była bara 
dao charakterystyczna, Pollcja żądała rozej- 
ścia się tłumu; tłum odejścia polici, Akademi- 
ków, wychodzących z wykładów, przekonywa 
no, by nie szli wolnem przejściem wicy Gałe- 
biej: „tam bowiem stoi policja z pałkami mt- 
mowemi*, Oczywiście dzięki tej sprytnej akcji 
tlum rósł o niemogacych odęjść studentów, — 
Wśród demonstrantów znaleź się oczywiścię 
czołowi „działacze* endecji. Że kierównikasni 
byli ludzie zżyci z terenem akademickim, tego 
dowodem jest ukrzyk, rzucany przy starciach 
z policją: „mordercy Cernera!* Całość była 
typowa lekcja poglądowa walki ulicznej, 

"Wreszcie około godziny 7.mej polłcia byla 
zmuszoną użyć siły. Aresztowano. znowu kilku 
opierą4iących się akademików, celem wylegity- 
mowania. Na zgromadzony przed Uniwersyte= 
tem tłum zaczęto lać wodę z sikawek, Wśród 
krzyków chroniła się młodzież: za kraty Coll. 
Novum, Policją skierowała sikawkt na front U- 
niwersytetu, przez otwarte drzwi, zalewając 
westlbuł. Po godzinie 9-tei gmach Uniwersyte-, 
tu onustoszał tak, że można było go zamknąć. 


Niemniej przed gmachem hałasowali ciągle de- 


monstranci, wśród których conajmniej połowę 
stanowili przygodni gapie, gtmnazialiści I t, P. 
Należy w tem miejscu zwrócić się da Kurato. 
rium i dyrekcyj szkól Średnich, by zskazały 
młodzieży szkolnej udziału w demonstraciach. 
Z przebiegu zajść ostatnich wynika jano, że 
młodzież mimo wezwań swoich przełażgnych, 
mimo zgudtego stanowiska ogromneł wiçkaaf- 
ści społeczeństwa, tie chce się uspokolą. Dzia- 
ła tu zdaje się nieliczna, ale dobrze zorgamzu» 
wana fzruga. która twiadomie niepokó. przes 


t. p, Przed giia- ` 


" jęte wlasnaści: 


dłuża,'* 

„SOJUSZ ZYDOWSKO-ENDECKI". 

Sanacyjny „Legion Młodych“ we Wilnie wy 
dał idjotyczną, prowokacyjną odezwę, w któe 
rej czytamy między innemi: 

„Zdajcie sobie sprawę, że rozpętanie krwie 
wej walki leży tak samo w interesie niepoczye 
talnych prowadyrów! nacjonakistycznych pol- 
skich, iak i zdecydowanych na wszystko SZ0e 
winistycznie usposobionych sjonistów. Potęe 
piamy jednych i dnugich. sj, 

Dlatego ' pierwsze hasło, jakie rzucamy W 
walce z chuligańskiemi metodami walki. brzmi: 
precz z sojuszem nacjonalistycznym żydowska 
endeckim, 

Tę Hanlebną prowokację młodzieży żydow- 
skiej, bitej, lżonej, znieważanej i broniącej bo- 
hatersko swego honorm i swego prawa do na- 
ukł — cytuje sanacyjna „Gazeta Polska“ ja-. 
ko „wzór godny ze wszechmiar da naślądo= 
wania“ dla „organizącyj stndenckich innych 
środowisk“, 


'GŁOS WOŁAJĄCEGO NA PUSZCZY. 
Związek Harcerski we Wilnie pisze w wy- 
danej odezwie: 

„Potępiamy orgamizowanie ekscesów atty. 
żydowskich na terenie wileńskiego zycia aka< 
demickiego, uważając tego rodzai wyczyny, 
Zza sprzeczne: a) a zasadami obywatelskiego 

„ współżycia w Polsce, ugruntowanemi pustatoa : 
wienlami maszej koustytucji; b) z duchem ideo 
logii, którą Polska reprezentuję w PHuropie. 

Akcja tego rodzaju powinna się spotkać 2e 
stanowczym bojkotem caięt społeczności akad 
demickiej, która zdaje sobie sprawę, Że przy. 
meść oma może szkodę tak w życłk wewnęć 
trznem, jak I zagrąnicznem Polski". 

Naiwni harcerze... j 
> a | a | 
ODGŁOSY 


Normalny człowiek tęskni 
za — mordem?.., 


Pułk. Wacław Kostek Mieznacki, znany z Roey, 
brzeskiej, wydał — jąk wiadomo — pod psaudonie 
mem „Brunona  Kosteckiego", zbiór nowel p. t. 
„Diabeł zwycięzca”. Na str. 168-«nej rej książki 
znajdujemy taki ustęp: s 

„Pokochał tę pracę, jak kocha myśliwy szliache 
tny sport mórdowianie ptaków i zajęcy, Normalny 
człowiek zawsze tęsknił Za mordtm, choćby w naj- 
gorszym razie tylko za modem owadów. Jest to 
najsiarsza | najszacowniejsza tęsknota iudzka. Ob- 
jawia się ona najwyraźmićj w tWumach, zarówno 
ludzi półdzikich, jak i o najwyższej kułwurze dn- 
cha. Ciemne masy chłopskie dGusiły panów w cza. 
Sie przenóżnych ruchów spolecznych, ale sejmy i 
senaty uchwalają kary Śmierci i prawa wyjątkowe. 
Człowiek pojedynczy jest o wiele więcej Htościwy, 
bo boj się, W tłumie nabiera szczerej odwagi. Wie. 
cek był odważnym człowiekiem i konsekwentnym 
złodziejem. Po ucieczce z Lublina napadał na chło 
pów I żydów, bijąc ich dla przyłemności i dla wye- 
dobycia ukrytych pieniędzy, według starej metody 
śledczej, stosowanej da dziś przez państwowe oTe 
gamy nawêt w Anglii i jej koloniach, Krew swoję 
nazywają ludzie eliksirem, który ma lakoby niepo» 
z krwi rodzą się móciciele, krew 
obmywa z win, krew woła o pomstę i t. d. W grum 
<ie rzeczy krew działa dość umiarkowanie: widok 
ej jest niemiły dla niezałnteresowanych, Okropn! 
dla tracącego ten eliksir, a bardzo przyjetany d: 
spfawcy mordu | ZraBienia". 
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Ważne orzeczenia N. T. A. 
w sprawie podatku przemysłowego 


Sporna była dotychczas kwestja, czy przy zali- 
czaniu przedsiębiorstw handlowych do II. wzgł. 
IH. kategorji świadeciw przemysłowych należy 
zatrudnionych w przedsiębiorstiwie bez vsobnego 
wynagrodzenia członków rodziny uważać za po- 
mocników handlowych czy też nie? Otóż N, T. A. 
stanął w ogłoszonem niedawno orzeczeniu na sta- 
nowisku, że wynagrodzenie pomooników nie ko- 
niecznie musi być pieniężne. jeżeli zatem zatrud- 
mieni w przedsiębiorstwie członkowie rodziny o- 
trzymują od właściciela tego przedsiębiorstwa u- 
trzymanie, to należy ich traktować iak, jak gdyby 
byli najemnymi subjektami tzn. należy zaliczyć 
przedsiębiorstwo do odpowiednio wyższej katego- 
Tj. 

Sporną w praktyce jest dotychczas również 
sprawa, czy komisanł musi wykazać pisemną u- 
iwoWą istnienie stosunku komisowego? Władze 
skarbowe z reguły domagają się przedłożenia ta- 
kich pisemnych dokumentów, natomiast N. T., A. 
stale orzeka, że nie jest konieczne *% że umowa 
koinisowa może być w dowolny sposób, nie konie- 
cznie dokumentami wykazana. Ostatnio ogłoszone 
orzeczenie N. T. A. (L. rej. 3538/29) wypowiedzia- 
ło rówaież ten sam pogląd. 


Zapłata za pracę 

w godzinach nadliczbowych 

W sprawie zapłaty za nadliczbowe godziny pra- 
cy judykatura sądowa nie jest dotychczas jeszcze 
uusialona, W ostatnim czasie wydał Sąd Najwyż- 
szy w podobnej sprawie wyrok (zit marca 1931), 
Ww którym stwierdził, że zapłata za pracę w go- 
dzinach nadlczbowych może aastąpić w innej for- 
mie niż przewiduje art, 16 ustawy o czasie pra- 
cy. w szczególności może ta zapłata nastąpić w 
formie trzynastej pensji. Sąd Najwyższy zazna- 
czył w tem orzeczeniu, że wynagrodzenie pracow- 
nika otrzymane jako trzynasta pensja nie może 
być niższe od wynagrodzenia, jakieby należało się 
w myśl ustawy za godziny nadliczbowe. Ponie- 
waż jednak w konkretnym wypadku nie można 
było dokładnie ustalić ilości godzin  nadliczbo- 
wych, uznał Sad że wypłacona pracownikowi trzy 
nasta pensja odpowiada co do wysokości należ- 
ności, przypadającej za te nadliczbowe godziny. 


Kredyt dla Huty Pokoju 
Uzyskano od banków niemieckich 

Jak się dowiadujemy, w końcu ubiegłego tygo- 
dnia zostały doprowadzone do pomyślnego skutku 
pertraktacje huty „Friedenshitte* w Katowicach 
z konsorcjum wielkich banków niemieckich w 
sprawie uzyskania kredytu dla huty w wysokości 
3 miljonów złotych Trudności jakie wyłoniły się 
w ostatniej chwili, a powstały wskutek niemiec- 
kich zarządzeń dewizowych, usumięte zostały w 
ten sposób, że suma powyższa została przez kon- 
sorcjum banków oddana do dyspozycji Bankowi 
Polskiemu w Niemczech. Banki niemieckie nie sko 
rzystały z gwarancji rządu polskiego, lecz orzy- 
mały gwarancję pożyczki w innej formie. 


Obniżenie szacunku budowli 
w Powgz. Zaki. Ubezp. Wzaj. 


W związku ze spadkiem een. materjałów budo- 
wlanych. oraz kosztów roboziznv, władzę Pow- 
szechnegu Zakładu Ubezpieczeń Wzajemnych po- 
stanowiły — jak już o tem donieśliśmy — z dniem 
1 stycznia 1982 obniżyć szacunek budowli, podle- 
Eających przymusowi ubezpieczenia od ognia. Zni- 
żką szacunku pociąga za sobą sutomatycznie ob- 
niżenie w tym samym siozuoku składek ubezpie- 
czeniowych w P. Z. U. W. 

Obniżka szacunku wymiesie powszechnie 10 proc. 
pozatem zaś w poszczególnych powiatach, w któ- 
rych nastąpił znaczniejszy spadek cea, zniżka doj- 
dzie do 40 proc. 

Składki ubezpieczeniowe w Powsz. Zakładzie 
Ubczp. Wzajemnych obniżane były na terenie po- 
szczególnych powiatów, bądź leż powszechnie juź 
od roku 1930. Łącznie z dbecua zniżką zmniejsze- 
nie szacunku, a co zatem idzie i składek, wynie- 
sic al 19 proc. do 59 proc. zależnie od poziomu 
cel inaterjałów budowlanych i rohosizny w po- 
szczególnych miejscowśoiach. 


Wolejowe przedsiebiorstwa 
dowozowe 


W ostatnich dniach odbyła się w ministerstwie 
komunikacji specjalna konferencja z udziałem 
przedstawicieli poważnych firm  ekspedycyjnych, 
poświęcona sprawie kolejowych przedsiębiorstw 
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dowozowych. Instytucja ta opiera się na udziele- 
uiu poszczególnym firmom przez kolej koncesji na 
dowózkę i odwózkę towarów po cenie zgóry usta- 
lonęj. Obecnie ministerstwo komunikacji dąży do 
uregulowania tej sprawy na terenie całego pań- 
stwa. Na konferencji wyłoniła się poważna różni- 
ca poglądów, gdyż ekspedytorzy zaniepokojeni są 
projektami ministerstwa konunikaecji w sprawie 
udzielenia jednej z firm ekspedycyjnych monopolu 
na przedsiębiorstwo dowozowe we wszystkich 
ważniejszych miastach w Polsce. Ostatecznie w 
wyniku dyskusji postanowiono dalszę pertrakta- 
cje w tej sprawie, tak ważnej dla życia gospodar- 
czego, przenieść na teren pozaministerjalny i od- 
być w najbliższym czasie szereg konferencyj poro- 
zawniewawczych zainteresowanych przedsiębiorstw 
ekspedycyjnych. (PAP). 


Odroczenie wejścia w życie 
rozporządzenia © dozorze 
nad mięsem 
W dniu 7 bm, miało zacząć obowiązywać rozpo- 
rządzenie z 24/6 br. o dozorze nad mięsem i prze- 
tworami mięsnemi, wprowadzające — jak o tem 
szczegółowo pisaliśmy znaczne obostrzenia odno- 
śnie do sposobu wykonywania handlu temi towa- 

Tami. 

Obecnic jednak, widocznie na skutek zgłoszo- 
nych protestów, termin wejścia w życie tego roz- 
porządzenia odroczony został do dnia 7 maja 1932. 


Zakazy przywozowe 


W ur. 98 „Dz. R. P.“ z dnia 8 bm, ogłoszono 10z- 
porządzenie rady ministrów z dnia 3 bm. zabra- 
niające przywozu do obszaru celnego Rzeczyipo- 
spolitej Polskiej: chlorku amonu (salmiaku), wę- 
glanu ( z poz, tar. celn. 98 z p. 1), saletry potaso- 
wej (z poz. 108 p. 4), kwasu tzotowego o koncen- 
tracji 40 st. Be i mniej (z poz. 108 p. 4 lit. b). To- 
wary wyszczególnione, których przywóz jest za- 
broniony na mocy tego rozporządzenia, mogą być 
przez ministerstwo przemysłu i handlu zwalniane 
od zakazu przywozu w poszczególnych przypad- 
kach. Wykonanie tego rozporządzenia  poruczono 
ministrowi skarbu, oraz ministrowi przemysłu i 
handlu, każdemu we właściwym mu zakresie dzia- 
łania i wchodzi w życie trzeciego dnia po ogło- 
szemia. 


Handel zagraniczny polsko- 
sowiecki 


Według danych Izby Handiowej Polski i Z, S. R. 
R. w Warszawie wywieziouo z Polski do Rosji 
Sowieckiej w trzecim kwartale br. 152,066,889 kg. 
towarów na sumę 40,528,337 zł, przywieziono zaś 
z Z. S. R. R. 63184724 kg. wartości 8,019,909 zł. 
Saldo dodatnie dla Polski wynosi przeto 32,508,428 
zł. Główną pozycje wywozu polskiego stanowią 
meiale i wyroby z metali — 119,449,550 kg. na su- 
me 38,056,606 zł., w tem w złotych: żelazo 18,498,225 
rury 771,399, blacha 8,532,271, drut 1,362,497, ołów 
surowy 2,360,778, cynk 1401560, szyny kolejowe 
4659,359, następna większa pozycja — to maszyny 
i aparaty 170,747 kg. wart 9653157 zł, oraz węgiel 
kamienny 32.000.100 kg. i 915.408 zł. 

Po stronie przywozu większą pozyaję stanowią 
rudy żelazne wysokoproczniowe i manganowe — 
54.322,568 tonn, wart. 3,659,555 zł, następnie produ- 
kty spożywcze (głównie ryby, tytoń i makuchy 
lniane) 1,367,760 kg. wart. 1,577,789 zł. i produkty 
zwierzęce (głównie skóry wyprawione i futra ko- 
sziowne), 400,830 kg. na sumę 1,065,673 zł. 

—0g—— - 

KURSY POŻYCZEK POLSKICH W N. JORKU. 
Kursy pożyczek polskich w dniu 11 bm kształto- 
wały się następująco: 6 proc. dolarowa 1920 r. 58; 
7 proc. stabilizacyjna 1927/47 r 57 1/8; 8 proc, dil- 
lonowska 1925-50 r. — 62 5/8; 7 proc warszawska 
z 1928 r. 42; 7 proc. śląska z 12%8 r. — nienołowa- 
na. Poza 6 proc. dolarową, która zniżkowała o 1/2 
proc.. tendencja nadal zwyżkowała. 

ROKOWANIA HANDLOWE NIEMIECKO- 
WIECKIE. Od 8 dni bawi w Berlinie zastępca 
przewodniczącego sowieckiej rady gospodarczej 
Piaiakow. Celem jego pobytu jest dalsza. rczbudo- 
wa niemiecko- rosyjskich stosunków handlowych, 
a przedewszystkiem omówienie z miarodajnymi 
czynnikami niemieckimi możliwości uaktywnienia 


s0- 


swego bilansu handlowego w stosunku do Nig- 
miec, który dotychczas jest dla Rosji niezwykle 
pasywny. 

TOMRARDY W POLSCE Według zestawień 


głównego urzędu statystycznego. liczba lombardów 
w Polsce wynosi razem 2. Jest to cyfra b. mała, 
zwłaszeza jeżeli wziąć pod uwagę, że liczba publi- 
cznych lombardów wynosi 7 Aszkolwiek te ofl- 
cjalnie istnieją lombardy równiuż zarabiają obec- 
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Gdy suche gardło lub podniebienie 
Kup Kanold'a karmelki na zwilżenie. 


nie Znakomicie, jednakże są z dwojga złego, zna- 
cznie mniej szkodiiwe od lombardów potajemnych. 
Cyira zaś tych jest wobec małej ilości legalnych 
lombardów ogromna. W samej Warszawie, szcze- 
gólniej w północnej dzielnicy jest wiele potajem- 
nych lombardów. 

W każdem mieście i miasteczku, gdzie niema o” 
ficjalnych lombardów, wielu osobników trudni się 
zawodowo pożyczaniem pod zastaw. Są wypadki, 
gdzie w tego rodzaju potajemnych lombardach 
pobierany jest procent, mimo zastawu rzeczowe- 
go, w wysokości 7—8 miesięcznie, 

NOWE PRAWO BANKOWE W CZBCHOSŁO- 
WACJI Czechosłowackie ministerstwo finansów 
opracowało projekt nowego prawa bankowego. 
Główne postanowienia tego projektu ochraniają 
przedewszystkiem wkładców, wprowadzają bo- 
wiem uregulowanie warunków dla wkładów o- 
szezędnościowych,  obosirzają odpowiedzialność 
cywilną i prawną funkc;onarjuszy bankowych i 
konirolę banków. Projekt ustawy zawiera rów- 
nież paragrafy, które umożliwiają bankom znacz- 
ne obniżenie kosztów handłowych, zwłaszcza per- 


sonalnych. 
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INFORMATOR GOSPODARCZY. 


1930 R.: Podatnicy, których dochód opodatkowa- 
ny nie przekracza 7,200 zł, mają prawo do zniżki 
stopy podatkowej o 2 stopnie za każdego członka 
rodziny, prócz jednego. Jeżeli więc ma Pan na w 
trzymaniu żonę i syna, to podatek obniża się o 2 
stopnie. Przepis ten zawarty jest w art. 27. usta- 
wy o pod. dochod. 

E. E: Proszę zwrócić się w tej sprawie o infor- 
macje do Instytutu eksporiowego w Warszawie. 

BEZRADNA STAŁA CZYTELNTOZKA: Nie 
potrzebuje Pani żadnego zezwolenia na wynajęcie 
i objęcie mieszkania. 

I L. TARNÓW I INNI: Stwierdzamy jeszcze raz 
że nie trzeba jeszcze zgłaszać do rejestracji tych 
wszystkich umów ubezpieczeniowych w tow. nie- 
mieckich, które opiewają na marki polskie, noty 
Kriesa, ruble rosyjskie i korony austrjackie ani 
też tych, które opiewają na marki niemieckie. ale 
zawalie zostały za pośrednictwem b. austrjackich 
oddziałów niemieckich wkładów  ubezpieczenio- 
wych. Termin rejestracji tych wymienionych wy: 
żej asekuracyj ogłoszony zostanie dopiero przez 


Min, Skarbu. 
——oBo—— 
NADESŁANE KSIĄŻKI 


BANKOWOŚĆ PRYWATNA W POLSCE W DO 

BIE PRZESILENIA. Pod powyższym tytułem uka- 
zała się świeżo na półkach księgarskich praca Dr. 
Bernanda Friedigera, wydana nakładem Polskiej 
Akademii Umiejętności. Autor, znany już poprzed- 
nio z prac i publikacyj z zakresu bankowości, oma- 
wia tu tak Interesujący i aktualny temat, jakim jest 
bezwątpenia dziś sytuacja instytucyj kredytu kró- 
tkoterminowego, Całość pracy dzieli się na cztery 
części, Z tych pierwsza omawia sytuacię przed- 
kryzysową banków i znaczenie bankowości pryw 
watnej w polskim systemie kredytowym, część dru 
ga zajmuje się analizą przyczyn  dotkliwego w 
skutkach kryzysu zaufania, rozdaał dalszy anali- 
zuje szczegółowo politykę banków w dob.e prze- 
silenia na tle bilansów za rok 1929 i 1930, a wresz- 
cie w części ostatniej sformułowane są wnioski koń 
cowe. , 
Całość wjęta zwięźle i przejrzyście, jest pracą 
zupełnie oryginalną i opartą na wszechsironnem 
wyzyskaniu odnośnych źródeł, Stanowi ona wzb.J- 
gacenie szczupłej polskiej literatury bankowej. 
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DZIEŃ POLITYCZNY 
Pogłoski, które ucichły 


W „Robotniku* czytamy: Pugłoski o bliskich 
zmianach w rządzie ostatniem. czasy zacichły: po- 
dobno nic nie ulegnie zmianie aż do ponownego 
zebrania się Seimu i Senatu. — Przesunięcia nato- 
miast pośród wojewodów: są nadal aktualne: p. Kir 
tikts obejmuje ponoć napewno województwo kie- 
ledkie, a p. Lamot z Pomorza odchodzi: w t. zw. 
stan spoczynku. s I 


kegjoniści proszą marszałka Piłsudskiego 
e wznowienie wywiadów 

POTĘPIENIE EKSCESÓW ŻNTYŻYDOWSKICH. 

W Warszawie odbyło się onegdaj wieczorem 
walne zebranie warszawskiego okręgowego Zwią- 
zku legionistów, pod przewodnictwem posła Gwiż- 
dża, Dr. Dziadosz wygłosił referat na temat obo- 
wiązku legjonistów wobec obecnej syłuacii polity- 
cznej i gospodacnze. Dokonano następnie wyboru 
14 delegatów na walny ziazd, który odbędzie się w 
początkach grudnia b. T, 5 

W wolnych wnioskach uchwalono potępienie dla 
ekscesów antyżydowskich w wyższych uczelniach. 

Na zakończenie uchwalono zwrócić się do Mar- 
szałka Piłsudskiego, aby wznowił wywiady o bie 
żących sprawach politycznych, 

ŚWIADKUWIE OBRONY W PROCESIE 
BRZESKIM 

Wśród wezwanych na wniosek obrony świad- 
ków odwodowych, którzy właśnie rozpoczynają 
swe zeznania, znajdują się m in.: b. marszałko- 
wie Sejmu Trąmpczyński, Rataj i Daszyński, dzia 
łacze ludowi: Stanisław Thugutt Jan Dębski. 
Jan Woźnicki, Michał Róg, NPR-owcy Jankowski 
i Chądzyński, oraz PPS-owcy: Arciszewski. Nie- 
działkowski, Pużak, Zaremba. Zieinięcki. Żuław- 
si. Andrzej Strug i Kkłuszyńska Nadto wezwany 
został b premjer prof. Bartl który ma zezna- 
wać dmia 23 listopada. 

SPRAWA SENATORÓW MAKAREWICZA 
I THULIE 
Donosiliśmy jmż o uchwale Zarządu Głównego 


Chrześcijańskiej Demokracji, mocą której wyklu- 
czeni zostają ze stronnictwa senatorowie Makare- 


Z TBATRU IM. J. SŁOWACKIEGO 


> ma 6 6. 
„wyzwol nie 
Dramat w 3 aktach Stanisława Wyspiańskiego. 
(Gościnne występy Juliusza Osterwy). 

Wyspiańskiego należy grać, alc nie od święta, 
przedtem jednak należy wychować widza i pod- 
nicść jego poziom do ducha Wyspiańskiego. Wię- 
kszość utworów Wyspiańskiego wytrzymuje pró- 
bę czasu, „Wyzwolenie“, a zwłaszcza jego drugi 
akt, jest i pozostanie aktualnem. Ale, by Wyspiań- 
skiego przywrócić społeczeństwu polskiemu, by go 
niejako odbronzowić, należy stworzyć styl teatral- 
ny dla jego utworów. Teatr musi się wyzwolić z 
pod tyranii tradycji, którą przekazał i narzucił 
sam Wyspiański, nie protestujący wcale przeciw- 
ko wystawieniu swych utworów w sposób szabło- 
nowy. Można dobrze rozumieć Wyspiańskiego, któ 
ry tworzył w okresie przestarzałego wprawdzie 
już, ale utrzymującego jeszcze wciąż wszystkie 
swoje pozycje teatru. Dziś teatr współczesny roz- 
paczliwą prowadzi waikę o swą egzystencję i je- 
dną pozycję za drugą oddaje w ręce wroga, któ- 
rym jest kino. Dziś zmieniło się i nastawienie tea- 
iru, który musi się liczyć z rytmem filmu, jeśli 
chce wytrzymać z nim rywalizację. 

Mam wrażenie. że gdy film dźwiękowy się roz- 
winie, udoskonali i stanie się naprawdę sztuką — 
doiychczas jest tylko przemysłem artystycznym — 
sięgnie po utwory Wyspiańskicgo, a zwłaszcza po 
„Wyzwojenie”. Mam wrażenie, że w utworach Wy- 
spiańskiego a zwłaszcza we „Wyzwoleniu* znaj- 
dujemy przeczucie tych dalzkich możliwości fil- 


mowych. które są teraz ledwo tylko zarysowane. ; 


Mam wrażenie. że śmialy reżyser filmowy siwo- 
rzyć może z „Wyzwolenia“ potężny obraz impo- 
nujący nam wizyjną groteskowością i fantastycz- 
ną plastyką. 

Teatr, jeśli chce Wyspiańskiego wyzwolić z ezu- 
łych objęć filologów i komentatorów. musi iść ró- 
wauięż po tejsame; linji musi unikać szablonu i po- 
kusić się o właściwą dla Wyspiańskiego ekspresję 
sceniczną. „Wyzwolenie“ o taką chkspresję formal- 
nie się prosi. Jakże inaczej wyglądałyby postacie, 


wicz Thulie. Obecnie sen, Makarewicz oświad- 
cza w tej sprawie na lamach sanacyinego (!). Ex- 
pressu Porannego“. co następuje: : 

„Zarząd główny Ch, D. nie powziął żadnei uchwa 
ły o wykluczemie, a tylko zawiadomił organizacię 
lwowską o zamiarze wykluczenia sen. Makąrewi- 
cza, A "R -e 
Zarząd dzielnicowy Ch, D. powziął jednomyślną 
uchwałę, że 'w postępowaniu prof.. Makarewicza, 
podobnie, jak w postępowaniu senatora Thuylliego, 
mie widzi nic, coby naruszało przepisy. statutu i żą 
da rehabilitacji dla nich obu‘. 

Skądinąd donoszą, jakoby obaj senatorowie mieli 
zgłosić formalny akces qo, klubu BB. Jak wiadomo, 
zostali oni wybrani z listy sanacyinej we wsch. 
Małopołsce, gdzie chadecia popierała BB. 


STAN ZDROWIA MIN. JĘDRZEJEWICZA, 
Minister wyznań religijnych i oświecenia pubjiez 
ucgo, p, Janusz Jędrzejewicz, zaniemógł poważnie 
na owrzadzenie kiszek i od dwóch tygodni prze- 
bywa w szpitalu, Ą 
ZGON B. SENATORA ŚREDNIAWSKIEGO 


W piątek, dnia 13 bm. zmarł po długiej chorobie 
b. senator Andrzej Średniawski w 74 roku życia w 
Myślenicach, Zmarły brał wybitny udział w życiu 
politycznem i społecznem w czasach zaborczych i 
w niepodległej Polsce, Jako członek P,S.L. „Piast“ 
był posłem na Sejm galicyjski i do parlamentu 
austriackiego w latach 1907—1918, piastował man- 
dat poselski na Sejm Ustawodawczy, a do dwóch 
ostatnich ciał ustawodawczych był wybierany W 
województwie krakowskiem jako senator ź ramie 
nia PSL „Piast*, Nadto pracował w szeregu insty- 
tucyj społecznych i handlowych bądź jako członek 
zarządu, bądź jako prezes Rad Nadzorczych. 


INTERPELACJA W IZBIE GMIN W SPRAWIE 
, ARESZTOWAŃ WE LWOWIE. 

Zapytany w angielskiei Izbie Gmin o aresztowa- 
niach, które miały miejsce we Lwowie w koñcu 
września b. r. podsek. "tarz stanu spraw zagrarńicz- 
nych oświadczył: Nie mamy żadnego powodu d> 
przypuszczenia, że incydenty te stanowią narusze- 
nie prawa mniejszości, wynikającego z traktatu z 
roku 1919 i wobec tego, że sprawa mniejszości w 
całości jest rozpatrywana przez Radę, lepiej jest 
sprawę Radzie pozostawić (PAT). , 


ramy realizmu symbolicznego! Takie sylwetki jak 
Prymas, kaznodzieją, prezes, zyskałyby na sile, i 
stałyby się dzięki temu naprawdę symbolami prze 
imawiającymi do naszej wyobrażni. Akt drugi 
wraz z tym korowodem masek stałby się jakąś 
walna rozprawą ducha walczącego o swe wyzwo- 
lenie z przemożnemi siłami aciężałości i gnuśno- 
ści serca każdej kreatury tęskniącej za wyzwole- 
niem, a gnijącej w czterech ścianach bytu. Dla wy- 
dobycia piękna utworu Wyspiańskiego należałoby 
rozbić stąry zmurszały teatr i na jego gruzach do- 
piero stworzyć nowy, pełen dynamiki, ruchu, © 
potężnym rytmie, teatr fantazji wyzwolonej przed 


niczein się nie cofającej i żadnych  mieuznającej ; 


kompromisów. i 

„Wyzwolenia“ w starej szacie nie uratował na- 
(wet Juljusz Osterwa, artysta predysponowany do 
tól Wyspiańskiego. Podziwiałem już świetnego 
tego artystę w roli księdza Piotra z „Dziadów“, 
dla której to roli stworzył Osterwa nową niejako 
formę. To samo odpaletyzowanie względnie stwo- 
rzenie nowego wyrazu patosu scenicznego  zna- 
leźć też możemy w kreacji Konrada, zwłaszcza w: 
drugin akcie „Wyzwolenia“. Znacznie słabiej ņa- 
tomiast wypadł akt trzeci, w którym artysta wró- 
cił do dawniejszej formy patosu. Ujęcie roli było 
więc nacechowane jakimś dualizmem osłabiają- 
cym jej silę. Wyczuwało się. że Osterwa „dusi się 
w slarych formach, że chciałby le formy rozbić i 
stworzyć nowe dla sicbie środki ekspresji. Można 
sobie wyobrazić, jakiego Konrada siworzyłby 
nain Osierwa, gdyby znalazł reżysera. któryby. mu 
lał} możność ku tema! 

Jeśli się stanie na sianowiskt teatru starego, 
przyznać się musi, że całość przedstawienia mł- 
mo krótkiego czasu przygolowania wypadła im- 
ponujaco. Nie będziemy wymieniać poszczegół-. 
nych artystów, zaznaczyn:7 lylko krótko. że zespół 
z paniami Zaklicką. Jaroszewska. -Ludwiżanką | 
pp Karbowskim. Fabisiakiem Nowakowskim. na 
czele, uczynił wszystko. by „Wyzwolenie nie u- 
-onilo niczego ze swzgo piękna iascynniqąceg0 

M. 
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specjalista chorób skórnych, wener. i kose 
metyki skórnej 


Dr. LEON HIRSCH 
powrócił i ordynuje od 2—5. 

DIATERMJIA s LAMPA KWARCOWA 
Kraków, mi. krakowska 13. Tei. 114-56 


Dr. Em. Feldmaus 
Ržėszów. ul. HEr Ae 181g 


2 PORCJE (pekania | oynada) 


w śródmieściu I. piętro — zaraz korzystnie 


to wynajęcia. 


Zgłosz. pod „Tylko dla lekarza“ do Adm. N. Dz. 


EA 


Najtańsze! Rajelegantsze! 4 
Płaszcze damskie zutena 75 Z! 
Raglany „ 90ZŁ | 
Ubrania meskie „ 952; 
Palta meskie „10072 


, Wielki wybór futer damskich i męskich 


J. i S. EMMER 43 


Kraków, ul. Florjańska 


W. NIEDZIELE 15 bm. 


W. „MIRAŻU< 
Dochód na rzecz „Ezry Cha- 


LTAT/ lucowej*. Od g. 7'15 do g. 12. 
KURSY JĘZYKOWE 


ang., franc., miem., oraz osobne 


KURSY DOKSZTAŁCAJĄCE 


polskie i niem. (język, lit, koresp., konwer- 
sacja) prowadzą pierwszorzędne dyplomowane 
siły 3 godz. tygodniowo Zł. 10— miesięcznie 
Zgłoszenia codziennie 6—8 wiecz. w lokalu 


„Ognisko Pracy*, Mikołajska 9. 


Ważne dia niieszkańc. Tarnowa 


Znany w całej Polsce specjalista i wynalazca 
opatent. bandaży na PRZEPUKLINĘ 


M. TRŁLEMAN z Krakowa (Sziak 39) będzie 


przyjmował w Tarnowipad 15—23 listopada br. 
w hotelu „Astorja” ul. Goldhammera 3 od godz. 
2—6-tej wieczór. Żądąć bezpłatn, prospektów 
Dinah Rieger Mojżesz Schön 
Nowy— Targ Kraków 
zaręczeni w listopadzie 1981 x. 
Osobnych zawiadomień nie wysyła się 


Bronka Lehrerówna 
Oświęcim Katowice 


* zaręczeni w lsiopadzie 1931 r. 
Osobnych zawiadomień nie wysyła się 


Szanownemu Panu Szyjt Tellerawi z okazji 
zaręczyn z panią Szajndią Cohnówną z Kra- 
kowa życzymy esrdeczny dm 52 

"ND a r V WAY AIL mway w Sy 

Zarząd Gminy Wyzn. Żydowskiej. 

Zarząd Kasy bezproc. pożyczek „Gemilat 

Chasudim“. z 
Zarząd Bibli. Hebr. Kinian Seiarim 
w Rzepieńńiku. 


Wyrazy szczerego współczucia p. lzraelowi 
Wetstelnowi i pozostałej Rodzinie z powodu 
śmierci Ich zacnej Matki składają , 

Współwłaściciele Fabryki Biżuterii 


108g Kraków, ul. Juliusza Lea 22. 


7932. 


„CZARNA KAWA" 
ŁAŁ 


* 


. 


781 


Józef Baster 
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Lo należy wiedzieć o ogrzewaniu 
mieszkania? 


Obok pożywienia, ubioru j mieszkania jest 
kwestja dostatecznego ogrzewania rzeczą nie- 
odzowną. Zadowolenie człowieka, jego zdro- 
wie a nawet i szczęście rodzinne są w wiel- 
kiej mierze zawisłe od sprawnego funkcjono 
wania domowego ogniska. Z tego to powodu 
przy układaniu planu budowy domu, a zwła 
szcza przy urządzaniu mieszkania, obojętne 
czy na wsi lub w mieście, narzuca się jako 
kwestja najważniejsza, wybór odpowiednich 
urządzeń do gotowania i opalania. Najmobior 
ca mieszkania słusznie też żąda, by przy moż 
liwie niskich kosztach wynajmu mógi mie- 
szkać wygodnie i hygienicznie. Niemniej jest 
też ważnem, by bieżące wydatki mieszkalne, 
do których należą j koszta zaopatrzenia w cie- 
pło nie wypadały za drogo, 

Zwłaszcza przy masowem budowaniu ma- 
łych domków mieszkalnych, co i u nas zaczy 
na się coraz bardziej rozpowszechniać muszą 
paleniska właśnie z tego powodu być stawia- 
ne możliwie jak najbardziej celowo i ekono- 
micznie, by w przyszłości umożliwić lokato- 
rowi w każdym kierunku oszczędne utrzymy 
wanie gospodarstwa domowego. 

Koszta opału muszą być dostosowane do 

przeciętnej dochodowości lokatorów, lecz tak, 
by jednak mieszkanie j kuchnia były dosta- 
tecznie opalane. 
' Tak więc n. p. system jednopiecowy daje 
najmobiorcy możność ogrzewania swoich po 
koi dowoli į stosownie do potrzeb chwilowych 
ograniczać a przytem utrzymywać czystość, 
co zwłaszcza jest ważnem dla warstw średnio 
zamożnych, niższych urzędników, pracowni- 
ków itp. 

Z reguły zasila się piece domowe (mieszkal- 
ne) stałemi materjałami opałowemi. Wydaj- 
ność cieplną „poszczególnych źródeł cieplnych 
"mamy zestawioną podług peniższej tabelki: 


si 


Węgiel brunatny w brykietach 38.15% 
Węgiel kamienny 319 „ 
Koks 13.37 „ 
Drzewo 11.40 „ 
Gaz 3.02 ,, 
Torf 2,06 „ 
Elektryczność 0.10 ,, 


Lecz nawet najlepszy i najtańszy materjał 
opałowy może dać powód do niezadowolenia, 

jeśli go niestosować umiejętnie i w odpowięd- 
aih paleniskach. Otóż warunkiem oszczędnej 
gospodarki opałowej są celowo zbudowane 
piece i paleniska ; ich należyte utrzymywanie 
wraz z obsługą. 

Przedewszystkiem chodzić tu będzie o to, 
faki piec i rodzaj paleniska należy wybrać? 
Jako regułę można przyjąć, że wyższe koszta 
sporządzania dobrego pieca czynią się już po 
niedługim czasie rentownemi, a to wskutek 
mniejszego zużycia paliwa į kosztów utrzy- 
mania, 

Dalej należy pamiętać, że już istniejące pie- 
ce muszą być utrzymywane w dobrym stanie, 
albowiem w zaniedbanych znaczna część cie- 
pla palącego się materjału bywa straconą. 
Mianowicie poprzez nieszczelności,  jakoteż 
żle domykające się drzwiczki, uszkodzone pier 
ścienie, rysy i pęknięcia bywa wessane do 
wnętrza t. zw. „fałszywe powietrze”, które 
powoduje nadmierne zużycie paliwa, 

Wielkość pieca winna być dostosowaną do 
ubikacji, piec nie powinier, być za mały, albo 
wiem podczas silniejszych mrozów musiałoby 
go się zanadto obciążyć, przez co ucierpiałoby 
znów wykorzystanie cieplne paliwa. 

Decydujący wpływ na działanie ogrzewaja 
ce pieeg posiada siła ssąca komina. Jest ona 


bez zarzutu wtedy, jeśli płomień świecy lub 
łuczywa trzymany tuż przed otwartemi drzwi 
czkami, zostaje wciągnięty do środka pod kę- 
tem prostym. Gdy to niema miejsca, jest to 
wyraźnym dowodem, że komin nie jest w po- 
rządku i że trzeba zwrócić się o pomoc do fa- 
chowego rzemieślnika, 

Jak należy odpowiedzieć ną pytanie: Piec 
żelazny, czy kaflowy? Obydwa mają swoje 
zalety, Piecem żelaznym można daną ubika- 
cję szybkiej ogrzać do wysokiej ciepłoty, gdyż 
żelazo lane lepiej przewodzi ciepło niż mate- 
rjał gliniany lub szamotowy, z jakiego sporzą 
dza się piec kaflowy. Przeto tylko dla czaso- 
wo używanych pokoi należy dawać pierw- 
szeństwo piecom żelaznym. 

Piec kaflowy potrzebuje dłuższego pale- 
nia aż do należytego nagrzania pokoju, lecz 
zato ciepło nagromadzone w kaflach trzyma 
się znacznie dłużej. Dlatego w stale używa- 
nych ubikacjach piec kaflowy jest bezwarun- 
kowo korzystniejszy. 

W każdym piecu żelaznym, nawet o naj- 
prosiszem wykonaniu, można palenie przepro 
wadzić ekonomicznie, Na szczególną uwagę 
zasługują tu piece o długich przewodach ga- 
zów gorących, gdzie produkty spalenia mogą 
swoje ciepło oddawać niemal bez reszty (pie- 
ce systęmu Kramera). W tych piecach należy 
stosować paliwo długo-płomienne np. węgiel 
gazowniczy. 

Piec kaflowy jest sam dla siebie już ozdo- 
ba mieszkania. Różnolitość jego artystycznych 
form i barw, możność przystosowania go do 
każdorazowych stosunków mieszkalnych, jego 
równomierny i łagodny sposób oddawania 
ciepła, czynia go prawdziwym przyjacielem 
domu. (Całą powierzchnią pieca kaflowego 
rozgrzewa się równomiernie do wysokiej tem- 
peraturv j zdrowe ciepło rozchodzi się w po- 
koju. Na punkcie hygieny jest | ua gie 


Walka z dymem 


Jak podają w Przeglądzie Elektrotechnicz- 
nym, ostatnio w jednej z większych elektrow- 
ni Londynu — King Road Station — należą- 
cej do Eai Elektrycznego dzielnicy St. 
Pancras, za inicjatywą naczelnego inżyniera 
podjęto zabiegi, aby ograniczyć wydzielanie 
się dymu. W tym celu w części kotłów zasto- 
sowano specjałne przyrządy wodno.prysznico- 
cowe, umieszczone w czapuchach kotłów, Pró- 
by przeprowadzone przez ekspertów wykaza- 
ły, iż można tą droga osiągnąć pochłanianie 
wydzielanych z dymem gazów tlenku i dwu- 
tlenku siarki, Z drugiej strony, w pozostałych 
kotłach elektrowni zostały urządzoņe obszerne 
komory, które można bylo na życzenie włą- | 
czać w czopach między kotłem a kominem. | 

Szybkość ruchu gazów w tych komorach 
spada z 8.25 m/sek., w kanale dymowym na 
2.15 m/sek., co powoduje osadzanie się zawar- 
tych w nich twardych cząsteczek, przyczem 
przewidziano i tutaj możność wtryskiwania 
wody. SĘ 6 


Odświeżanie smarów 
użytych 

Koszt smarów stanowi pozycję o tyle po- 
ważną, że duże towarzystwa eksploatacyjne 
zaczynają stosować regenerację zużytych smą 
rów w celu powtórnego ich użycia, 

Pogląd na niezdatność olejów regenerowa- 
nych do powtórnego użytku może być uzasa- 
dniony tylko jeżeli chodzi o oleje, zawierają- 
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piecami kaflowemi dlatego szczególnie ko- 
rzystne, ponieważ zapewnia ono najlepsze 
rozdzielenie ciepła i swobodną cyrkulację na- 
grzanego powietrza, a wreszcie równomierne 
ustalenie się temperatury. Również i dla tych 
pieców najlepszem paliwem jest sortą węgli 
paląca się długim płomieniem. 

Ogrzewanie większych bydynków i całych 
osiedli jak i niemniej całych poszczególnych 
piąter z jednego centralnego paleniska posia- 
da też niewątpliwie wiele korzyści, Najbar- 
dziej wpadają tu w oko: Znaczne uproszcze- 
nie w obsłudze, zaoszczędzanie w czasie, je- 
dnoczesne i równomierne ogrzewanie wszyst- 
kich pokoi, wreszcie i sama czystość. 


Jako paliwo dla centralnego ogrzewania 
wchodzi w rachubę przedewszystkiem koks, 
choć i mogą być stosowane tu i różne inne 
sorty węgli. Mniejsze urządzenią centralnego 
ogrzewanią bywają częstokroć pomyślane w 
an kotła na gorąca wodę, zaopatrującego 

w ciepło całe piętra kamienicy, Jeśli kotły 
złączyć z kuchnią, to wówczas centralne ogrze 
wanie służyć będzie równocześnie do ogrze- 
wania pokoi, jak i do gotowania į zaopatry- 
wanią całego gospodarstwa w gorącą wodę. 


A teraz zajmijmy się samą kuchnią: konie- 
czne tu są, rażny ogień dla szybkiego zagoto- 
wania, łagodne a długo się utrzymujące ża- 
rzenie celem podtrzymania gotowania. Rów- 
nież i tu nadają się sorty węgli o długim pło- 
mieniu, które roznoszą żar równomiernie pod 
całą blachą kuchenną. One mają też za zada- 
nie rozgrzewać zarazem į piecyk do pieczenia 
(„bratrura”), j kociołek z wodą ciepłą, tak, 
aby ogólne zapotrzebowanie na takową (płu- 
kanie, mycie itp.) nie wymagało dodatko- 
wych kosztów opałowych. 

W ten sposób, tak architekt jak i budujący. 
muszą w dzisiejszych czasach coraz bardziej 
uwzględniać przy wyborze odpowiedniego 
urządzenia ogrzewającego te wszystkie lokal- 
ne warunki, które pozwoliłyby zaopatrywać 
dom w ciepło, wodę gorącą i ciepłą strawę, 
przy użyciu jak najmniejszych kosztów, cza- 
su i zachodów. 


ce duża części tłustych, które ulegają zasadni- 
czym zmiąnom podczas użycia i które żadne- 
mi znanemj sposobami nie mogą być dopro- 
wadzone do stanu pierwotnego. 

Natomiast oleje mineralne nadają się w zu- 
pełności do regeneracji, po której stają się 
równie dobre jak przed użyciem. 

Nieczystości, zawarte w smarach, które by- 
ły użyte do samochodów, należą do następu- 
jących kategoryj: a) woda, b) cząstki paliwa, 
c) cząsteczki metalowe, d) cząsteczki węgla, e) 
kurz i błoto. 

Regeneracja zużytych smarów odbywa się w 
specjalnych zakładach, gdaie przez stosowa- 
nie w zasadzie dość prostych metod fizyko- 
chemicznych, wszystkie wyżej wyszczególnio- 
ne zanieczyszczenią zostają stopniowo usuwa- 
ne, tak, że otrzymuje się zupełnie czyste į zdą- 
tne do dalszega użytku smary. 


Ze szkła i stali 


Szkło znane jest ludzkości z górą od pięciu 
tysięcy lat. W średniowieczu posługiwano się 
nim jako ozdobą w postaci wysokich  gotyc- 
kich okien. Chociaż wtedy szkło nadawało — 
jak np. przy St. Chapell w Paryżu — dźwigu. 
jacym filarom kamiennym pozory waskicn 
żeber, zawsze pozostawało ono częścią podpo- 
rządkowaną całości. 

Dzisiaj jest smmodzielnym materjałem bu- 
dowłanym. Okno nie przymocowuje się w 
ścianie, lecz ścianą sama złożona jest ze szkła 
i parapetu. — Oznacza to olbrzymi przewrót 
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Przez tyķjace Jąt' bbdowano ściany zewnętrz 


ne z kamienia, drzewa lub innych „materja- j 


łów, Dom stanowił zamkniętą bryłę, wycięta 
z otoczenią, Dziś ściana już nią nie jest. Chro 
ni ona od zimna lub gorąca, lecz otwiera się 
ną rozcież przed światłem i słońcem. 

Zmiana ia mogła nastąpić dzięki rozwojowi 
i współpracy nowoczesnych malerjałów bu- 
dowlanych. przedewszysikiem słali wzgl. żel- 
betonu. Odkąd stasowywano le malerjały do 
potężnych szkieletów niosących. pozbawiono 
ścianę zewnetrzna funkcji dźwigającej. a miej 
sce jej mogło zając szkło. 

Tak buduje się obecnie 
rządowe, szkoły. kościoły, gmachy handlowe 
i fabryczne, W Nowym Jorku wzniesiono 
przy ulicy. 42-ej 35 nietrowv drapacz chmur, 
przy którym użyto jako materjał do ścian gru 
bych płyt szklanych. przymocowanych do 
stalowego szkieletu W nocy oświetlone gma- 
chy wyglądają mimo rzeczowej architektury, 
calkiem romantycznie. K. 


Wyspy ze stali 


Celem zwiększenia frekwencji, wybudowa- 
no w Monte Carlo sziuczną wyspę z teatrem, 


specjalne gmachy 
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stanowiącą pierwszorzędna atrakcję. 
| W odległości ekoła 100 mir. od wybrzeża 
wznosi się z morza wyspa, do której budowy 


Amerykański „król vadu“ 
woz żeni się 


użyto 20,000 kg. stali. Masę tę osadzono na | SAnferykański „król radu“ Bilbe WE dala 
skale zapómocą żórawia plywajacego. Sztucz : 


| ny len śkrawsk ziemi będzie odtąd odgrywał 
rolę wyspy z bajki. - 

Prakivczniejszym eelom ma służyć wyspa 
zakotwiczona niedławno. w połowie drogi mię- 
dzy wyspami Bermuda į wschodnim wybrze- 
żem Ameryki, 
dalszych. które rozmieszczone będą na dinji 
lotu, maja umożliwić bezpieczną komunikację 
lotniczą między Azją i Ameryką. Każda wy- 

| spx stalowa jest dostatecznie duża, aby znieść 
najbardziej wzburzone fale bez większych 
wstrząsów. Wyspa ma posiadać plac do lądo- 
wania i startowania samolotów, hangary lo- 
tuicze. stację radjową oraz pomieszczenia dla 
osób. Urządzenie projektowanych 10-ciu baz, 
| z tych 8 sztucznych i 2 naturalnych (na Azo- 
rach į wyspach Bermuda) mają być ukończo- 
| ne do połowy 1933 r. Widzimy z tego, że fan- 
tastyczne projekty uchodzące do niedawną 
| za niewykonalne, doczekały się realizacji. 


KACIK DLA PAŃ 


Nowe fryzury i newe karelusze 


Niektóre pahie z ulga powitają ustąpienie 
z mody „Garbo-fryzury* którą wymagała 
wielkiej pielęgnacji a przy obecnych małych 
kapelusikach, wiszące lok wyglądają karna- 
wałowo strojnie. Nasze ilustracje przynoszą trzy 
najmodniejsze fryzury, przystosowane do ka- 
peluszy taksamo, na jedną stronę przesunię- 
tych, co wymaga przedziału z boku. Szczegól- 
nie na wieczór modne są fale i loki na jeden 
bok naczesane, a druga strona przygładzona. 

» A + 


Przeskoki mody w dziedzinie kapeluszy są 


| frapujące, nielylko dla kupujących ale nawet 
dla twórców. W sezonie jesiennym sygnali- 
[anena kapelusze aksamitne. Zaledwie ele- 
gantki zdążyły się w nie zaopatrzyć, a już na 
| płac boju wystąpił filc i uzyskał panowanie 
| na kilka tygodni. Teraz aksamit zaczyna zno- 
| wu kokietować szczególnie na popołudnie i na 
| wieczór į zdaje się nam, że nie ma nic odpo- 
| wiedniejszego do czarnych, zielonych, bron- 
| zowych i czerwonych sukien z crepe marocain 
lub crepe satin, jak mały aksamitny kapelu- 
E Szczególnie szykowny i twarzowy jest 


środkowy model na ilustracji z lindeńskiegó 
aksamitu w połączeniu z crepe satin tego sa- 
mego co suknia, 


że starego — nowe 


(Purę uwag praktycznych), 


Najnowsze modele wiedeńskie i paryskie zwia- 
siują nam powrót do mody — haftów. Czyli nie no 
wego pod słońcem. Przez parę lat były wyklęle, 
znudziły się, opatrzyly. Jedynen możliwem przy- 
braniem były inkrustącje z jedwabiu i ewentual- 
mie koronki. Teraz pojawiły się znowu kolorowe 
hafeiki przy szyji i mankietach, czasem jakiś haft 
w talji lub u spodu sukni Trzeba przyznać, że ha- 
fty naogół bardzo ożywiają i robią do twarzy. A- 
le pozaiem jest wążną strona praktyczna: oto mo- 
Żna znakomicie, ńfe do poznania odświeżyć starą 
suknię. ; 

Prawie każda z nas posiada w repertuarze toa- 
leiowym jakąś czarną gladką suknię, kiórej posia 
danie było w zeszłym roku niemal tak konieczne, 
jak mundur dla Żołnierza. Otóż w tym roku mo- 
Żna ją odświeżyć dwójakim sposohem. zależnie od 
potrzeby i chęci zastosowania. Jeśli to jest suknia 
kroju wieczorowągo, bez rękawów, i długa do zie- 
mi, to lepiej jej nie ruszać i sprawić do niej tylko 
kolorowy żakiecik z rękawami do łokcia. Nieko- 
nicczne też trzeba kupować no /y materjal, Po- 
trzeba go.tak niewiele, że poszukawszy dobrze 
napewno znajdziemy w domu coś odpowiedniego. 


Może resztki balowej, jasnej krynoliny, którą robl- | 


łyśmy furorę kilka lat temu, a może starą suknię 


d 


z velour- chiffon w żywym kolarze, albo kawał 
kolorowej koronki? Coś, czego nosić nie będzie- 
ny, a co jest ładne i doskonale się do tego celu 
nuda. Poniewąż ładnie i modnie jest obłożyć ręka- 
wy futrem, pomyślmy, czy nie mamy kawałków 
futra, zbyt małych na to, aby z nich zrobić koł- 
nierz lub wykorzystać do czego innego, a dosko- 
nałych na mankiety, gdzie futra potrzeba bardzo 
niewiele. Jeśli nie mamy, to obejdzie się i bez te- 
go. Suknia wieczorowa, czarna z kolorowym ża- 
kiecikiem — to już wszystko, czego nam potrze- 
ba na wieczór, raui, elegancki koncert. Możemy 
być spokojne przez całą zimę: najważniejsza spra- 
wa załatwiona. 

Jeśli natomiast mamy zeszłoroczną czarną su- 
kienkę —- taką sobie niezbyt dlugą, nie od wielkie- 
go dzwonu, ale w której chodziło się na wizyty, 
do Icatru itp, to możemy śmiało oddać ją do ha- 
ftu Nie pozna jej polem nawet najlepsza przyja- 
ciółka. Kolo szyji okrągło i irochę na gorsie, na 
rękawach, zresztą według swego widzimisię, bo 
dziś fantazja we wszystkich dziedzinach mody jest 
dobrze widziana Aby nie było jaskrawo. Dzisiej- 
sze halty są bardzo delikatne. pastelowe. rococo- 
we. na jasnem tie drobne kwiatuszki. wszystko 
haftowane jedwabiem | trochę perełkami Perełki 

i ożywiają haff, nadają mu plastyki. 

I znów praktyczna strona haftu: można nim po- 
kryć najbardziej zniszczone części, zatuszować 
braki Można nawet łatwiej cos dosztukować, coś 


Wyspa la jak również siedem | 


krewny byłego prezydenta Wilsona, zaimułe obes 
cnie bardzo żywo opiriję publiczną Stanów Ziedtio* 
czonych. Na to zainteresowanie składa się z jed- 
nej strony bajeczna kariera tego człowieka, a Z 
drugiej sirony jego” štnsacywmy. hib. Wilson zro- 
zawniał, ża na radzie można ztobić kokosowe inte. 
rcsy, Krążą też fantastyazne wprost legendy o Zaw 
rasach radu, które Wilson zgromadził Niedawno 
sfinansował Ckspedycię. która udała się do półno- 
enej Kanady dla eksploatacji znajdujących się tam 
rzekomo pokładów radowych, Tnzeba wiedzieć, że 
zapas światowy radu wynosi obecnie 500. gramów, 
a każdy gram kosztuje przęszło pół miliona złp- 
tych, : 

Wilson jest dzieckiem nieślubnem i wychował 
się u biednych robotników nowojorskich, którsy 
go adoptowali. Ciężko pracował na swe życie, Do- 
wiedziawszy się o lecżniczyich właściwościach ra- 
du, pożyczył sobie sto dolarów dla przedsięwzięcia 
eksperymentów, Za 60 dolarów zakupił tysiącznuą 
część grama tego dogrocennego pierwiastka j zaw 
czął sprzedawać poduszki, naświetłone radem. Ine 
teres doskonale się rozwijał. Wkrótce zatrudniał w 
swem przedsiębiorstwie kilkuset funkcjonarjuszy. 
Zaczął sprzedawać nietylko poduszki, ale rozmaite 
inne przedmioty radowe i stał się wkrótce „krów 
bem radu' w Ameryce, , 

Ten krół radu w Ameryce dowiedział się przy” 
padkowo, że adoptowana córka jednego z najbow 
gatszych ludzi nowojorskich, Warnera Leedsa, Q= 
dziedziczyła po swych opiekunach spadek miljo- 
nowy. Zainteresowaly go nietyle. miljony, ile sama - 
ospba spadkobierczymi, która również jako dziecko 
nieślubne dostała się do. pewnego żłóbka nowojor= 
skiego, a stamtąd zabrali ją bogaci Leedsowie. Zaw 
poznał się z nią, zakochał się w niej, zaręczył i O= 
żeni. W ten sposób dwoje podrzutków nieśjub 
nych stało się ośrodkiem zainteresowanai „dziesięm 
ciu tysięcy“ towarzystwa nowojorskiego, 


ARESZTOWANIE SZWAGRA HOOVERA, 


W miasteczku Santa Monica obok Los Angeles 
aresztowano Tieiakiego Leavitt'a, szwagra Hooves 
ra, Aresztował go mianowicie policjant wt chwili, 
gdy opuścił tylnemi drzwiami sklep delikatesów Z. 
19 flaszkami whisky. Rozumie się, że aresztowako 
także właściciela sklepu. Obu wypuszczono po Złow 
żeniu kaucji w kwocie 250 dolarów od osoby, == 
Aresztowanie szwagra Hoovera wywołało olbrzye 
mią sensację, , 


SOBOTA, 14 LISTOPADA, 

Kraków (312,3) 11,40 Przegl. prasy, 11.58 Sygnał 
Hejnał, 12,10 Kom. meteor. 12,15 Poranek szkolny: 
„Lastopad w przyrodzie”, (pogad. deklam. pieśni), 
12,50 Gramof. 15,05 Kom, gosp. 15,45 Dia rybaków, 
16,05 Gramof. 16,20 Radjokronika, 16,40 Gramof. 
1710 „Rewolucja francuska‘ — odczyt prof. M. 
Zdziechowskiego, 17,35 Młode talenty muz.: pp. H, 
Perkowska (sopr.), S. Helfgott (skrz.): pieśni i a- 
rje muz. 18,05 Dla dzieci: „Pszczółka króla Salo- 
mona“ J. Srokowicza, 18,30 Koncert dla młodzieży, 
18,50 Rozmait. komun. 19 „Rzeczy ciekawe“, 19,15 
Giełda zboż. 19,30 „Polit. zagran. ub, tyg.“ — Dr. 
J. Reguła, 19.45 Dziennik pras. 20 Na widnokręgu, 
20,15 Muz, lekka: I. Łosiówna (klinga), W. Conti 
(tenor), L. Urstein (fort.), Wiadom. kult. Krako- 
wa. 21,55 Feljet. „Pod znakiem kurtuazji*, 2240 
Muz. Chopina: wykona. Z. Rabcewicz, 22,40 Ko- 
mun, 25 Muz. tan. 

Kałowice (408,7) 11,40—1515 p. Kraków, 15,25 
„Wydawn. perjod.* 15,45 Gramof. 16,20 p Kraków, 
16.40 Skrz. poczt. dzieci, 17,10—19 p. Kraków, 19.05 
Feljet. sport. 19,20 „Slańczyk*. 19,45—4 p. Kra- 
ków. 

Lwów (380.7) 11,40—16 p Kraków. 16,05 „Sząa- 
chy ', 1620—18.30 p. Kraków, 1830 Zagadki muz. 
dla dzieci, 18.50—19,25 p. Kraków. 19.25 Feljet., 
Gramot 19,45—22:50 p. Kraków, 23 Radjokromika 
wg. M. Twaina. 23.30 Pieśni (gramof.). 

Sztutigard (360.1) 14.30, 17.05. 19,45. 21,35 Muz. 

Rzym (441,2) 13,35, 17,50. 21 Muzyka: 

Wiedeń (516,4) 11.30, 16,80 Muz. 19,30 Opera. 
| nar M ECCO" | o |] 


przyłatać, jeśli istnieje haft, jako plaster łączacy 
awie cześci. 

Haft dopiero zaczyna wchodzić w modę, dopiero, 
jako pierwsze jaskółki, ukazały się pierw-ze mo-. 
dele ze stolic zagranicznych Nie jest więc, jak to 
sie nazywa ..obnoszony*. 

W każdym razie otwiera nam to możliwości o- 
szczęflnego zużytkowania starych gałganków. A 
to dziś nie jest bez znaczenia... Anita 


= 
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WIADOMOSCI Z KRAJU 


CIEKAWE OSZUSTWO WOJSKOWE. 


Warszawianin Józef Marcinkowski włożył zc- 
sziego roku 30,000 zł. w urządzenie bufetu w Doli- 
nie Szwajcarskiej. Tymczasem otrzymał wezwanie 
na 6-io tygodniowe ćwiczenia. Zwierzył się ze 
swego nieszczęścia przed swym znajomym Kazi- 
mierzem Ulatowskim znanym fałszerzem, skaza- 
nym na 4 lata więzienią, który otrzymał tzw. ur- 
lop zdrowotny, Ten podjął się za 600 zł, Marcinko- 
wskiego zwolrść z ćwiczeń. W tym celu złożył 
piośbę o ponowne badanie do komisji pobomowej, 
podając się za Marcinkowskiego Petent przesła- 
ny zosiał do okręgowego szpitala wojskowego. 


gdzie mając otwartą gruźlicę Ulatowski pseudo 
Marcinkowski otrzymał kategacię „E'* Sprawa 


nie wydałaby się, gdyby nie M. który tego roku 
zgłosił się do PKU, z oswiadczeniem, iż jest 
zdrów i może ćwiceżenią odbyć. Cała sprawa się 
wydała i Ulatowski powrócił do więzienia, Mar- 
cinkowski zaś został oskarżony © oszustwo. 


DWA WYROKI ŚMIBROT 

Ludwik Burka i Józef Śliwa z Ropicy polskiej 
zesądzeni zostali przez sąd przysięgłych w Jaślę 
za zbrmodnię rabumkowego movdersiwa na karę 
śmierci przez powieszenie. 

DZIEWCZYNA ZGWAŁOONA PRZEZ 8-MIU 

UCZNTÓW 

Niezwykły wypadek odsłaniający demoralizację 
pewnych sfer młodzieży wydarzył się w Warsza- 
wie, 19-leinia Aniela Sangórska wyszła amegdaj 
na spacer ze swą koleżanką, 18-letnią Władysła- 
wą Przybyszówną. Gdy dziewczęta znalazły się 
na rogu ul. Leszna i Okopowej, nagle zastąpiło 
lm drogę 8-miu chłopców; Sangórska chciała się 
cofnąć, lecz w tej chwili została powaloma na zie- 
mię. Napastnicy zaczęli drzeć na niej suknie i 
pobili ją do utraty przytomności. Gdy Sangórska 
zemdlała, cała bandu dokonała na niej gwałtu. 
Są to przeważnie uczniowie kół średnich, Ohy- 
dnemu zajściu Przybyszówna przyglądała się z cy 
nicznym spokojem. W ten sposób zemściła się 
ona na koleżance, która ją podobno obmawiała. 
Wszyscy młodociani zbrodniarze wraz z Przyby- 
szówną zostali aresztowani. 


OLBRZYMI POŻAR. 
jszej nocy wybuchł w Czersku olbrzymi 
pożar, który zniszczył doszczętnie cale 19%0-mongo- 
we gospodarstwo wraz z żywym i martwym in- 
weniarzem. Straty wynoszą około 500,000 złotych. 
EGER TO a 


Z TEATRU, LITERATURY I SZTUKI 


— Z KRAKOWSKIEGO TEATRU ŻYDOWSKIE 
GO. Dziś o godz. 515 powtórzemie sziuki „Ułicz- 
nica" po cenach Zniżonych. Wieczorem o godz. 
8'45 premjera melodyjnej operetki „Ślepy pajac”, 
która się cieszy wielkiem powodzeniem na wszy- 
stkich żydowskich scenach ludowych I nasz zna- 
kcmity zespół dołożył wszystkich starań, by wi- 
dowisko wypadło barwnie i stanęło na wysokim 
poziomie artystycznym Bilety w przedsprzedaży 
u firmy A. Fischhab, Grodzka 46 od godz. 4-tej 
Przy kasie teatru. 

— OSTERWA W „FIRCYKU W ZALOTACH*. 

Na zakończenie uwieńczonego ogromnym sukce- 
sem cyklu występów J. Osterwy ukaże się dziś 
w teatrze najbardziej urocza z polskich komedyj 
XVII w. „Fircyk w zalotach“ F. Zabłockiego. 
„Fircyk“ powtórzony będzie w niedzielę i we 
wtorek. 
OSTATNIE PRZEDSTAWIENIA „DZIA. 
DOW“ Jeszcze tylko dwa razy będzie miał Kra- 
ków możność oglądania nowej inscenizacji ,.Dzia- 
dów“ z udziałem J. Osterwy. Jutro popoł po 
cenach zniżonych, zaś w poniedziałek na specjal- 
nem przedstawieniu dla młodzieży szkolnej. Oba 
te nrzedstawienia rozpoczaą -ię wyjątkowo o g. 
8-cl-j popoł, 

— TRUBADUR w OPERZE KRAKOWSKIEJ. 
W najbliższy poniedziałek 16 bm. występuje opera 
krakowska z szóstą w sezonie premjerą „Truba- 
durem“ Verdiego, przygotowaną przez dyr. Bo- 
Wsława Wałlek- Walewskiego i Stefana Roma- 
newskiegó. W premjerze „Trubadura* wystąpią 
geścinnie: primadonna opery poznańskiej Zofja 
Żmigród, Fedyczkowska, Józef Stępniowski te- 
nor opery katowickiej, oraz znani krakowskiej pm 
bliczności pp.: Stefan Romanowski, Adam Mazı- 
rek, Wiktorja Pastówna, Zbysław Woźniak i in. 

— „CZAR LUDZKIEGO GLOSU** odczyt prof. 
ćr. J. Reissa na powyższy temat odbędzie się w 
„Uciesze* w niedzielę dnia 15 bm. o godz. 11/30 
przedpoł. W programie prelekcji prof. Relssa jest 
omówienie mistrzów bel Canta jak Kiepura, Gi- 
sl Caruso i td, przyczem odczyt ilustrowany b3- 
dzic śpiewem tych artystów, Bilety od 1 zł do 
15! zł do nabycia w dniu poranku przy kasie tea- 
tri „Uciechy” od godz. 10 rano. 
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Jak rząd broni projektu ordynacji 
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adwokackiej? 


W związku z aktualną kwestją uchwalenia 
nowej ordynacji adwokackiej, w której to 
sprawie przeprowadziliśmy interesującą an- 
kietę na łamach naszego pisma, zasługuje na 
uwagę półoficjalna odpowiedź sfer rządowych 
na krytykę nowej ordynacji, zakomunikowa- 
na w drodze biuletynu agencji „Iskra“. W biu 
letynie tym czytamy: 

„Jeżeli chodzi o zachowanie tajemnicy zm- 
wodowej stanu adwokackiego, to wedle zapa- 
trywań kół wymienionych projekt rządowy 
brzmi w sensie ochrony tajemnie bez jakich- 
kolwiek zastrzeżeń zawsze i wszędzie. Ponad- 
to zawodowa tajemnica adwokacka gwaran- 
towana jest w całem ustawodawstwie pol- 
skiem. 

Co do wolności słowa, to projekty komisji 
kodyfikacyjnej głoszą dosłownie to samo, co 
projekt rządowy, a mianowicie, że „przy wy- 
konywaniu swego zawodu adwokat korzysta 
z wolności słowa i pisma w granicach rzeczo- 
wej potrzeby". 

Najwięcej słów potępienia rzucono na prze- 
pis głoszący, że adwokaci winni w wykony- 
waniu swego zawodu okazywać poszanowa- 
nie i posłuch dla sądów i urzędów. Tymcza- 
sem przepis ten Został wzięty z art. 4 obowią- 
zującego na obszarze b, zaboru rosyjskiego 
„Statutu palestry" z 1918 roku, który to 
statut jest dziełem stołecznej adwokatury, Pro 
jekt rządowy przejął więc tylko przepis stwo- 
rzony przez samych adwokatów. 

Niegłuszne są również zarzuty przeciw orga 
nizacji sądownictwa dyscyplinarnego. Projekt 


rządowy powierza władzę dyscyplinarną nad 
adwokatami specjalnym sądom złożonym wyj 
łącznie z adwokatów. Wyroki tych sądów s% 
ostateczne, gdy jednak chodzi o najwyższą 
kary (zawieszenie w czynnościach, skreślenie 
z listy) dopuszczalne jest odwołanie, które rog 
stryga sąd apelacyjny. Projekt rządowy nia 
przyznaje adwokaturze prawa postępowanie 
apelacyjnego, wychodząc z założenia, że kon- 
trola jest skuteczna wtedy tylko, gdy wyko» 
nywa ją czynnik niezależny į objektywny, a 
ponieważ chodzi w danym wypadku o konsty 
tucyjną ochronę praw jednostki do wyboru 
zajęcia i zarobkowania, słuszne jest przeto, 
aby tę ochronę zapewniał obywatelowi nieza- 
leżny czynnik sądowy. 

Zagadnienie to rozstrzygnięte jest zreszłą w, 
identyczny sposób przez przeważającą wiek- 
szość ustawodawsiw zagranicznych (Francja, 
Belgja, Austrja, Włochy itd.) 

Kamieniem obrazy jest wreszcie to, że pro- 
jekt rządowy nie powołuje do życia instytucji 
Naczelnej Rady adwokackiej, istniejącej na 
terenie b. zaboru rosyjskiego, jako organ kon- 
trolujący działalność rad okręgowych. Adwo- 
katura nasza dąży tą droga do całkowitego 
uniezależnienia się od wpływu władz pań- 
stwowych. Z istoty zaś samorządu wynika, 
że kontrola jego funkcyj publicznych należy 
do państwa. Dlatego projekt rządowy, nie hoł- 
dując tendencjom adwokatury, złeca kontrolę 
czynnikowi państwowemu. tj. niezawisłym 
sadom.” 


NARCIARZE! 


KIJKI oo NART 


BAMBUSOWE (KOŁKOWANE) ZŁ, 


DOM HANDLOWY 
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OZ NARTY ST.ZUBKA 
SILBERSTEIN | BUTY ZAKOPIAŃSKIE 
KRAKÓW, SKAWIŃSKA S. | PRACOWNIA POD KIEROWNICTWEM 


POLECA DLA WYBITNEGO NARCIARZA WYKONUJE 
SPORTU NARCIARSKIEGO: | WSZELKIE NAPRAWY. 


UWAGA: CENY FABRYCZNE! 


TEA + HI 
”/ luż czas najwyższy NABYĆ LOS 
24-E] LOTERII PAŃSTWOWEJ 


Ciągnienie I-ej klasy 19 i 20 listopada br. 
Około 25 miljonów złotych do wygrania. 


GŁOWNE WYGRANE: 300.000 złotych 
150.000 
i inne 


PREM JE: 200.000 złotych 
175.000 
150.000 
100.000 


e PE OŚ RACER 


Cena ćwiartki 10— złotych 


Połowa losów wygrywa 


Nr. 306 
w- 


Specjalista chorób dzieci 


r. Jekśk Riiier 


Kraków, Gertrudy 18, tel. 118-90 
powrócił gie 


Dalsze rozruchy akaŭeickie 
w irakowie 


Dokończenie ze str. 4, 
DEMONSTRANCI BARYKADUJĄ WEJŚCIA DO 
SKLEPÓW ŻYDOWSKICH 
Popołudniu chwycili się bojówkarze endeccy 
nowych środków represji wobec Żydów. I tak roz 
stawili się grupkami przed sklepami żydowskie- 
mi na ul. Grodzkiej, Florjańskiej, Siennej, Szew- 
skiej i in. i nie wptszczali gości, Na chodniku 
obok przechadzali się uzbrojeni w laski bojówka- 
rze, którzy napadali na przechodniów Żydów i 
bibi ich. W ciągu dnia można znów było zanoto- 
wać wypadki bicia szyb w lokalach wzgl. skle- 
pach żydowskich. Na ul. Golebiej rozbito lampę 
reklamową Bibljotexi Uniwersalnej wartości 150 

ałotych 

ZAWIESZENIE WYKŁADÓW NA W. S. H. 

Na Wyższem Studjum Handlowem doszło do za- 
burzeń około godz. 10 przedp. kiedy to zjawiła 
się grupa górników i rolników, klórzy zażądali 
od Żydów opuszczenia gmachu. Studenci Żydzi 
nie chcieli uczynić zadość ich żądaniu, wkońcu zo 
stali jednak wyrzuceni z gmachu. W chwilę pó- 
źriej ukazało się na bramach gmachu WSH. roz- 
porządzenie dyrektora Bollanda, zawieszające 
wykłaay i ćwiczenia na WSH aż do odwołania. 
GODNA POSTAWA PROF DZIEWOŃSKIEGO 

Onegdaj wieczorem zjawiła się grupa demon- 
strantów w gmachu Instytutu Chemiczaego przy 
ul. Olszewskiego i zażądała od pracujących iam 
w laboratorjun Żydów, by aatychmias: opuścili 
budynek. Studenci żydowscy nic chcieli jednax 
gmachu opuścić. Po chwili zjawił się na sali prof 
Dziewoński, który w ostcych słowach niapiętno- 
wał chuligańskie postępowanie napasiników, wzy 
wając równocześnie studentów Żydów by nie 
przerywali swych zająć Bojówkarze zajmowali 
jednak coraz to groźniejsze Stanowisko i grozili 
Żydom, że ich dotkliwis pobiją, o ile nie opuszczą 
gmachu. Wkońcu musieli studenci żydowscy wyjść 
„Ze sali. 

GROŹNY NASTRÓJ NA ULICACH MIASTA 

Ulice Krakowa przybrały w godzinach wieczor 
nych bardzo bojowy widok Na każdym prawie 
rogu ważniejszych ulic widać wzmocnione poste- 
runki policyjne W godzinach popołudniowych zo- 
staly patrole policyjne wyposażone w maski ga- 
zowe, co wskazuje na to, iż możliwość używania 
gazów lzawiących przy rozpraszaniu demonstran 
"tów jest brana pod racnubę. Ulicami przejeżdża- 
ja samochody ciężarowe wypelnione policją, któ- 
re przeprowadzają doraźne inierwencje, aresztu- 
jąc przygodnych awanturników. Widać również 
Gęste patrole policji konnej. 

WYBITO SZYBY W KAWIARNI ROYAL 

Około godz. 4 pop. kilku demonstrantów zebrało 
się na rogu ul. Gertrudy, gdzie wybili szyby w 
firmach Langer i Nadel oraz Cohn i Liebeskind 
zapowiadając, że „wrócą później“ do -ąsiadującej 
z temi firmami kawarni „Royal“. Rzeczywiście 
o godz. 7 wiecz. nadbiegła grupa licząca około 
200 osób i zbombardowała kamieniami okna ka- 
wiarmi „Royal“, wybijając 7 dużych szyb. Po do- 
konaniu czynu napastnicy zbiegli w stronę plant 

TAKŻE W ROMIE... 

O godzinie 8 wiecz. grupa demonstraniów ukry- 
tych w okolicy Teairu miejskiego obrzuciła ka- 
miemiami kawiarnie „Roma“, gdzie wybili wiel- 
kie szyby okienne, wyrządzając szkodę, w wyso- 
kości 3000 zł, Jede nz gości siedzących przy sto- 
le został ranny kamieniem. 
ŻA E 
REPERTUAR TEATRÓW KRAKOWSKICH 


TEATR IM. J SŁOWACKIEGO 

Sobota o 8 wiecz.: „Fircyk w zalotach“ (premje 
ra — wyst. J. Osterwy). 

Niedziela o 3 pop: ..Dziady* (wyst J. Osterwy 
— ceny zniżone); o 8 wiecz: „Fircyk w zalotach‘ 
(wyst. J. Osterwy), 

TEATR ŻYDOWSKI PRZY UL BOCHEŃSKIEJ 

Sobota o 515 pop.: „Ulicznica* (ceny zniżone); 
o 8'45 wiecz.: „Ślepy pajac“ (premjera) 

PIOŚJIR DOMU ŻOŁNIERZA POLSKIEGO 
Sobota o 19'30 „Pod znakien strzelca“. 
Niedziela o 1530 „Pod znakiem strzelca“; o 

19'30 „Małżeństwo na próbę“ 
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KONFISKATA „NOWEGO DZIENNIKA“ 


Wczorajszy numer naszego pisma został skon- 
fiskowany za wiadomość o ekscesach w Prusż- 
kowie, 


2 Zydowskiego domitetu 
Pomocy w Krakowie 


Dnia 10 b. m. odbyło się z inicjatywy Komitetu 
wspólne, bardzo licznie obesłane zebranie Wydzia- 
łów 24 żydowskich stowarzyszeń społecznych, za- 
wodowych i bóżniczych, na którem kierownik biu- 
ra Komitetu omówił konieczność najrychlejszega 
rejestrowania osób, zasługujących na pomoc, Zgo- 
dnie z programem działania Komitelw i dotyczą- 
cych insrukcyj Wojewódzkiego Komitetu, pomoc 
ma być udzielana przeważnie w formie dożywiania 
wraz rozdziału deputatów żywnościowych, opału 
i t. d, Zwrotu rozdanych na wspomnianem zebra- 
niu kwestjonarjuszy spodziewa się Komitet najpóź- 
ienj dnia 15 b. m. Osoby, które zarejestrowały się 
w miejskiem biurze dla spraw bezrobotnych przy 
wl. Jabłonowskich 19, nie mają potrzeby powtórne- 
go rejestrowania Się. 


AKCJA SAMOPOMOCY. 

Niezależnie od akoii zapomogowej zapoazątko- 
walo Kierownictwo Biura akcię samopomocy dla 
osób, które będąc również ofiarami kryzysu go5Spor 
darczego, nie mogą w całości pokryć kosztów wy- 
żywienia siebie, jakoteż osób, będących na ich u- 
trzymaniu. Dotyczy: to głównie tych wszystkich, 
którzy nie korzystają z ustawowych zasiłków Fun. 
duszu Bezrobocia lub Funduszu P'ensyjnego, a za- 
tem osób, należących przeważnie do sier inteligen- 


cji, kupiectwa i rzemiosła. Podczas gdy Komitet, 


uwzględniając. słuszne życzenia sfer robotniczych, 
umożliwi tymże spożywanie obiadów we własnych 
ich kuchniach, dąży Kierownictwo Biura d> umoż- 


` iiwienia również wspommianym sierom inteligencii 


i kupiectwa do korzystania z różnych ulg, o które 
będzia się starało Biuro, a między innem. także z 
tanich obiadów w żydowskiej restawracji, odpow*e- 
dniej pod względem higieny, Kierownictwo Biura 
weywa przeto zainteresowane osoby, aby z całem 
zaufaniem odniosły się do jego akcji i wypełniły 
kwestjonarjusze, które otrzymają wraz z koperta- 
mi bezpłatnie w każdej aptece dzielnicy VI. i VI. 
oraz przy wi, Grodzkiej i w Rynku Głównym, bez 
potrzeby legitymmowania się. Używając zwrotnych 
kopert Komitetu, nie potrzeba uiszczać opłaty po- 
cziowej. Natychmiast po zgłoszeniu się pienwszych 
stu osób prześle Komitet potrzebne legitymacje pod 
zapodanym mu adresem. z 


Nowe opłaty w szkołac 


Ministerstwo Oświaty ustaliło nowe opłaty w 
szkołach średnich, seminarjach nauczycielskich, o- 
raz szkołach zawodowych. 

W szkołach średnich, zarówno prywatnych jak 
i państwowych, opłata za zgzamin wstępny wyno- 
si 10 zł, za egzamin dojrzałości 12 zł, za pełny 
egzamin dojrzałości dla eksternów — 60 zł, za e- 
gzamin uzupełniający dla eksternów 15 zł., za Wy- 
danie duplikatu świadectwa szkolnego 5 zł, za 
wydanie duplikatu świadectwa dojrzałości 10 „zł. 
Od opłat tych zwolnione mogą być dzieci ubogich 
rodziców i inwalidów, jednak ilość korzystających 
z ulg nie może przekraczać 10 proc. ogólnej liczby 
uczniów. 

W seminarjach nauczycielskich opłata za pełny 
egzamin na dyplom nauczyciela wynosi zł. 60, za 
egzamin uzupełniający 40 zł, roczna taksa admini- 
stracyjua 80 zł. 

W szkołach zawodowych za egzamin wstępny 
płaci się 5 zł, za egzamin konkursowy 10 zł. za 
hadanie psychołechniczne 2 zł, za świadectwo u- 


kończenia szkoły 5 zł, za duplikat świadectwa 
10 zł. 
Tragiczni wypadek na dworcu 


krakowsk'm 


W hali parowozowej dworca krakowskiego zda 


| rzył się wczoraj tragiczny wypadex, który za- 
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Zapobiegajcie chorobom. 


Hasło to, które obiega całą kulę ziemską, wzywając wszystkig 
kulturalne społeczeństwa da wslki z odwiecznym wrogiem ludzkości 
— chorobami, zmobilizowała wszystkie twórcze umysły lekarskia 
do przeciwdziałania szerzącemu Się złu. Jedynym według dzisie'szego 
stanu wiedzy lekarskiej, niezawodnie zapobiegającym waszeiliim 
infekcjom w jamie ustnej i krtani, gdzie najłatwiej lokują się zarazki 
grypy, anginy, dyfterytu, szkarlatyny | odry jest znakomity środek 
zapobiegawczy Paramint Erbe. 

Paramint Erbe są to tabletki o przyjemnym smaku i zapachu 
rozpuszczane kilka razy dziennie w ustach w ilości I—2 pastylek 
zapobiegsją infekcji. Paramint Erbe jest zatem nalskuteczniejszym 
środkiem dezynfekcyjoym jamy ustuej wazędzie, gdzie zachodzić 
może obawa zakażenia się, a szczególnie podczas epidemji, tak 
w domu, jak i w szpitalach, szkołach itd. Paramint chroni przed 
grypą, katarem i przeziębieniem. W aptekach i drogerjach 


kończył się śmiercią Franciszka Trzaski (lat 36) 
palacza kolejowego, zam. w Brzezince k, Krako 
wa. 

Trzaska w czasie wyjazdu parowozu z hali zo 
stał przygnieciony przez parowóz do drzwi i do 
znał złamania żeber. Przewieziono go do szpita: 
ga, gdzie zmarł. 

—I80— 

— DZIŚ NOCNY DYŻUR APTEK: Rynek A—B 
43, wl. Gertrudy 1, Krowoderska 74, Konopnie 
kiej 3, Krakowska 9 i Kalwaryjska 27. 

— ODZNACZENIA. Z pośród odznaczeń z oka: 
zji Święta Niepodległości w dniu 14 bm. wymie- 
nić jeszcze należy prezesa krakowskiego Pogoto- 
wia Ratunkowego p. Jana Krzyżanowskiego, któ- 
ry odznaczony został krzyżem oficerskim Polo- 
nia Restituta za zasługi położone na polu ratow= 
nictwa i pracy społecznej. — Z obywateli żydow- 
skich m. Krakowa odznaczony również został zło- 
tym krzyżem zasługi p radca Zygmunt Gottlieb, 
właściciel Zakładu artystyczno- graficznego „Zo- 
rza“ i prezes Stow. przedstawiciel handlowych. 

— Z POLSKIEJ AKADEMJI UMIEJĘTNOŚCI. 
W poniedziałek 16 bm. odbędzie się posiedzenie 
Wydziału lekarskiego, na którem będą przedsta- 
wione prace dr, Ściesińskiego oraz Zweibauma i 
Ostnoucha z zakresu eksperymentalnego badania 
nowotworów, praca prof. Lenartowicza z zakresit 
badań kiły doświadczalnej, oraz praca doc O- 
palskiego o wągrzycy układa nerwowego ośrod- 
kowego. . 

— PRYMARJUSZEM NOWEGO ODZIAŁU GI- 
NEKOLOGICZNO- POŁOŻNICZEGGO szpitala św. 
Łazarza w Krakowie został mianowany. docept 
U. J. dr. Józef Szymanowicz, dhugoletni współpra- 
cownik śp. prof. Roznera. 

— DNI PRZECIWGRUŻLICZE. Dnia 15 bm © 

godz. 12-tej w południe odbędzie się posiedzenie 
Wojewódzkiego Komitetu „Dni Przeciwgrmźli- 
czych“ w sali konferencyjnej Ratusza, pl. WW. 
Świętych. Przedmiotem obrad będzie propagamda 
akcji przeciwgmźliczej wśród  jaknajszerszych 
warstw społeczeństwa krakowskiego, oraz spra- 
wa rozsprzedaży nalepak w celu- uzyskania fum- 
duszów na tę akcję. 
AMBULATORJUM LARYNGOLOGICZNE 
w PODGÓRZU. Kasa Chorych w Krakowie komu 
mikuje, że od dnia 16 bm. będzie w Filji Kasy 
Ctorych w Podgórzu ordynawał w chorabach gar 
dła, uszu i nosa p. dr. Tadeusz Nodzyński; ambu- 
latorjum laryngologiczne będzie czynne od go- 
dziny 13—15-ej. 

— OTWARCIE SZKOŁY LOTNICZEJ W EKRA- 
KOWIE. Celem przygotowaria 'kandydarów do 
wyszkolłemia w pilotażu otwiera Aeroklub Krakow 
ski zimowy kurs teoretyczny lotniczy przy kłubie. 
Zgłoszenia na kurs lotniczy upływają z dniem 16 
bm. w klubie Rynek Główny 6, II. p. od godz. 
18—20-tej. 

— STACJA BENZYNOWA W PODGÓRZU. O- 
m gdaj odbyło się w Ratusza krakowskim w obe- 
cności wiceprezydenta Ostrowskiego posiedzenie 
sekcji VII. Rady miasta w sprawie urządzenia 
stayji benzynowej w Podgórzu. Sprawę tę przeka- 
zano do ponownego komisjonalnego zbadania na 
miejscu. 


— NOWOCZESNA KSIĘGOWOŚĆ „DEFINITIV“, 
Zwracamy uwagę Szan. Czytelników na ogłosze= 
nie odbycia bezpłatnego kursu nowoczesnej me» 
tody księgowania „DEFINITIV“ w tut, Muzeum 
Przemysłowem. — Każdy uazestnik kursu będzie 
miał sposobność praktycznego zapoznania się z nie 
zwykłemi zaletami tego systemu, który jest oparty 
na najnowszem haśle racionalizacii pracy biurowej, 

3 1911p 
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— HASZACHAP-PRZEDŚWIJ.  Zapowiedziany 
na d. 12 bm. Soiree Dansante został odwołany na 
skutek tragicznych zaść wileńskich i warszaw- 
skich które okryly żydowska młodzież akademi 
cką głęboką żałobą. Następny termin wieczorku 
zostanie podany w najbliższych dniach, 
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500 funtów zamiast tysiąca 


Londyn 13. li. ŻAT, Jak się dowiaduje Ż. 
A. T-na urząd kolonjalny ogłosi wkrótce in- 
strukcje ułatwiające emigrację do Palestyny 
osób zaliczonych do kategorji „posiadających 
środki uniezałeżnia jące* (kapitaliści). Zamiast 
tysiąca funtów osoby tej kategorji będa mu- 
siaty w przys”łości wykazać się posiadaniem 
tylko 500 funtów. Zaznaczyć należy, iż dla e- 
migranta z kraju o walucie nieangielskiej rós 


żnica ta wynosi obecnie ze względu na spa7 


dek funtów więcej niż 50 procent. Obywatele 


wykazać się, posiadaniem około 45.000 złotych 
mzją obecnie przedstawić świadectwo posiada 
nia jedynie około 17.000 zł. czyli różnica wyno 
si obecnie przeszło 62 procent. 


Nowy wysoki komisarz — 
w drodze do Palestyny 


Londyn 13. 11. ŻAT Wczoraj udał się do Pa 
lestyny nowomianowany Wysoki Komisarz 
Sir Artur Wauchope. Przed wyjazdem odbył 


połscy naprzykład, którzy musieli uprzednio | on dłuższą konferencję z MacDonaldem. 


Proklamowanie cesarstwa chińskiego? 


Wiedeń. 13. 11. PAT. „N. F. Presse“ donosi 
z Londynu: Były cesarz chiński Hsuan Tung 
przybył według doniesień z Mukdenu do Dai- 
ren i znajduje się w drodze do Mukdenu, obsa 
dzonego przez wojska japońskie gdzie czynio 
ne są przygotowania do proklamowania cesar 
stwa. Hsuan Tung został, jak wiadomo, zde 
tronizowany w roku 1912. Ponowna próba osa 
dzenia go na tronie w roku 1917 nie powiodła 
się. Po tym epizodzie mieszkał Hsuan Tune 
w Tien-Tsinie w koncesji japońskiej. 

Hsuan Tugn był wychowany na sposób euro 
peiski. 


Nowe starcia w Mandżurii 


Londyn, 13. 11. (L) Z Pekinu donoszą, że wczoraj 
doszło do nowego starcia między wojskam: chiń- 
sklemi a oddziałami japońskiemi, zmierzającemi w 
kierunku na Cicikar. Jak słychać kawaleria ja- 
OP ele eka sprawią zainen chiisko apoi kag | meu miała już przekroczyć wschądnio-chińską 


linię kolejową. Istnieją obawy, że Japończycy zmie- 
mzają do okrążenia Cicikaru, 


Chiny proszą o przysłanie 
neutralnych obserwatorów 


Genewa. 13. 11. (K) Do generalnego sekretariatu 
Ligi Narodów wpłynęła dziś nowa nota, w której 
nząd chiński wskazuje na zaostrzenie się sytuacji w 
Mandżurji i prosi Ligę Narodów o wysłanie do 
Amgaczi, Tientsinu i innych miejscowości chiń- 
skich neutralnych  obserwaiorów, aby wydali 
obiektywny sąd o działalności wojsk japońskich. 
Rząd chiński oświadcza gotowość przyznania ta- 
kim obserwatorom wszelkich udogodnień, by nale 
życie mogli spełnić swe zadanie, 


Projeki amerykański 


Nowy Jork. 13. 11. (R) Z Waszyngtonu donuszą, 
że, rząd amerykański prześle w przyszłym tygod- 
niu Radzie Ligi Narodów projekt kompromisu w 
sprawie zatargu chińsko-iapońskiego. 


Dlaczego Pfrimer został wy- 
dalony z Bawarji? 


Wiedeń 13. 11. PAT. Dzienniki wiedeńskie 
donoszą z Monachjum, że tamtejsza dyrekcja 
policji wydaliłą organizatora puczu Heim- 

wehry, dra Pfrimera z granic Bawarji. Pfri- 
mer wyjechał wczoraj do Włoch, skąd ma się 
udać do Jugosławji. Wydalenie nastąpiio z te 
go powodu, ponieważ Pfrimer wbrew przyrze 
czeniu zajmował się sprawami połitycznemi i 
odbywał konferencje z różnemi osobistościami 
politycznemi. Szef prasowy ks, Starhemberga 
dr. Thaler, w: 'słany do Monachjum. celem śle 
dzenia Pfrimera, uwiadomił policję monachij 
ską, że Pfrimer odbywa konferencje z dwoma 
delegatami austrjackimi, celem zorganizowa- 
nia ponownego zamachu stan: w Austrji. We 
dług płanu Pfrimera mieliby narodowi socja- 
liści wkroczyć do Tyrolu, a stamtąd wraz z od 
działami Heimwehry pochód na Wiedeń. W 
konferencjach tych brał również udział zięć 
Pfrimera hr. Lamberg. Policja monachijska 
podaje, że twiedzenia dra Thalera nie ziściły 
się wprawdzie, mimo to jednak udzielono Pfri 
merowi rady, aby opuścił Bawarję. 


—ogo— 
Nadużycia b. min. skarbu 


na Litwie 


Wilno, 13. 11. PAT. Z Kowna donoszą do prasy 
wileńskiej, że śledztwo w sprawie b. premjera 
i ministra skarbu Litwy Petrulisa zostało ukoń- 
czone sporządzeniem aktu oskarżenia, imkryminu- 
jącego Petrulisowi, że w latach 1923 i 1924 wydał 
przeszło 100 pozwoleń na importowanie do Litwy 


różnych towarów wbrew obowiązującym wówczas ' 


prezpisom, następnie-że kupował zagraniczny spi- 
rytus po cenie nadmiernie wysokiej i że uloko- 
wał w jednym z banków kłajpedzkich 100.000 li- 
tów w gotówce ze skarbu państwa na 35 proc. 
rocznie, a procenty te sobie przywłaszczał. Ponad 
to oskarża się Petrulisa o to, że udzielał on je- 
dnemu z banków kowieńskżch pożyczki w wyso- 
kości 2 miljonów litów. Bank ten później zban- 
krutował, a skarb litewski poniósł wskutek tego 
'vże straty. Proces rozpocznie się w najbliższym 


-sie w Kownie 


"Dlaczego Pfrimer został wy- | Rewolucja w Ekwadorze w Ekwadorze 


Guayaquil 13. 11. (Ekwador) PAT. Kongres 
nadał prezydentowi Moreno nadzwyczajne u- 
prawnienia dla stłumienia rewolucji, która roz 
poczęłą się wczoraj zajęciem przez rewolucjo- 
nistów miast Santa Rose i Pasajezarum w pro 
wincji Oro. 

Nowy Jork, 13. 11. (R) Z Guayaquil donvszą, że 
w Ekwadorze wybuchło powstanie, Powstańcy, na 
azele których stoi pułkownik Clotamo Paz zajęli 
dwa miasta w prowinci Oro. Dawny prezydent re 
publiki, pułkownik Alba ogłosił się dyktatorem. 


Japonja zawiesza standart złota 


Moskwa, 13. 11. (R) Dzienniki donoszą z Tokio, 
że wobec stałego odpływu złota z Japonii do Sta- 
mów En. japońskie koła finatsuwe wy- 
rażają możliwość, Japonia będzie zmuszona 
do zawieszenia andati złota, Niektóre banki ja- 
pońskei miały zaprzestać sprzedaży dewiz, tłuma 
cząjc się brakiem zapasów, 
|=. __ toi WRN p ZE OWN aim macji) 


Z OSTATNIEJ CHWILI. 


Co przyniosły godziny 
wieczorne 


Awantury na mieście nie ustawały również w 
godzinach wieczorynch. Demonstranci krążyli W 
grupach po kilkanaście wzgl. kilkadziesiąt osób, | 
b.jąc napotykanych przechodniów Żydów. 

W uzupełnieniu podanych już poprzednio wiado- 
mości zanotowaliśmy pobicie p. Barta z Wielopo- 
la, który został napadnięty przez grupę Studentów 
na ul, Kopernika, gdzie wracał z Kliniki, dokąd od 
wiózł chorą żonę. Napadnięty schronił się d> gma 
chu kliniki, gdzie lekarze ukrywali go przez 2 go- 
dziny, 

Na ul. Brackiej został napadmięty i pobity przez 
demonstrantów lekarz krakowski, piastuiący po- 
ważne stanowisko w jednym z szpitali państwo- 
wych w Krakowie. 

Podczas napadu na kawiarnię Royal został 
pnzez napastników pobity kelner tej kawiarni Wil 
helm Schneebaum (lat 46), którego opatrzyło pogo 
towie. 

Demomstranci rozbili również szyby w sklepie 
Leona Schónielda przy ul, Dugiej 38, a właściciela 
sklepu pobili laskami. Dalej wybito szybę w skle- 
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| Jutro zjazd stowarzyszeń 
młodzieży samokształceniowej 


Jutro w niedziclię o godzinie 1030 przedpołu- 
dniem rozpoczną się obrady kierowników i dzia- 
łaczy na terenie stowarzyszeń _samokształcenio- 
wych. Zjazd odbędzie się w lokalu organizacji 
siońskiej Siradom 15. Porządek dzienny zjazdu 
jest nasiępujacy: 1) Otwarcie i referat na temat 
„Nasza praca organizacyjna* wygłosi Towarzysz 
Hofstatter. 2) Referat na temat; „Młodzież a na- 
ród wygłosi Towarzysz lzak Stern, 3) Dyskusja. 
W drodze powrotnej z Krakowa do miejsca swo- 
jego zamiesźkania uczestnicy zjazdu korzystać 
będą z 50 proc. zniżek kolejowych. 

Egzekutywa jeszeze raz prosi wszystkich za- 
interesowanych pracą wśród stowarzyszeń sa- 
r'okształceniowych o przybycie na zjazd. 

Egzekutywa Organizacji Sjońskiej dla zach. 

Małopolski i Śląska w Krakowie, 


Alfons XIII. — uznany 
ziirajcą ojczyzny 

Madryt 13. 11. PAT. Komisja, mająca usta- 
lić odpowiedzialność b. króla Alfonsa ŃIII, wy 
raża opinję, że zmuszona będzie uznać króla 
za zdrajcę ojczyzny, zabraniając mu powrotu 
do Hiszpanji, skazać go na Śmierć lub doży- 
wotnie ciężkie roboty oraz skonfiskować mu 
cały majątek, 


Komunizm — nielegalny 
w Kanadzie 
Ottawa 13. 11. PAT. Aresztowano 8 przywód 
ców komunistów, uznanych zą winnych nale- 
żenia do nielegalnej organizacji, Temsamem 
Kanada uznał komunizm za organizację nie- 


legalna. 
UES 


ECHA ZE ŚWIATA. 


Nowy skandal około Teodora 
Dreislera 


Znany pisarz amerykański, Teodor Dreiser, sta! 
się znowu ośrodkiem skandalu, Autor „Trylogii a- 
merykańskiej' pisze obecnie książkę, demaskującą 
obłudę polityki wewnętrznej Stanów  Zjednocz.- 
nych w stosunku do robotników. Wraz z gronem 
sympatyków wyjechał do zagłębia węglowego, 
położonego w stamie Kentucky, gdzie od kilku mie- 
sięcy wre walka górników. Podczas pobytu Drei- 
sera w Zagłębiu węglowem odbywały się olbnzy- 
mie zgromadzenia ludowe. Postanowiono więc za 
wszelką cenę zdyskredytować Dreisera w oczach 
opinji publicznej, W prasie pojawiły się artykuły o 
wizycie pewnej młodej amerykańskiej pianistki w 
hotelu Dreisera, Oskarżono więc Dreisera o niemo4 
ralmość i złamanie wiary małżeńskie.  Dreiser, 
protestując przeciwko tej oszczenczej kampanji, O= 
świadczył, że fizycznie jest wprost niezdolny do 
zdrady małżeńskiej. Mimo to władze w Kentucky 
wydały nakaz aresztowania Dreisera, jeśli się zno- 
wu tam zjawi. > 


Srodek przeciwko starości 


Z Anglji nadchodzi wiadomość, która odsłania 
ram molżiwości przedłużania życia ludzkiego. W 
londyńskiem czasopiśmie  lekarskiem „Medical 
World" znajdujemy artykuł znanego chirurga lon 
dyńskiego dra  Nesfielda, wynalazcy lekarstwa 
: przeciwko starości. Środek ten nazywa się „vit- 
alexin", a pochodzi z wydzielin wewnętrznych 
. organów tkanek zwierzęcych w stanie embrjomal- 
nym. Substancja ta ma posiadać właściwość re- 
generacji gruczołów hudzkich i pobudzania ich do 
nowej czynmości. Najnowsza medycyna dużą wa- 
gę przywiązuje do wewnętrznej sekrecji, tj. do 
krążenia soków żywotnych. Leczemie tym środ- 
kiem ma być bardzo proste i zupełnie bez boleści. 
Wystarczy wstrzyknąć starszema i choremu czło- 
wiekowi kilka kropli tego rozczymm, by skutek 
natychmiast nastąpił. Przez rok cały eksperymea- 
tował dr. Nesfield tym swoim środkiem i osiągnął 
p ważne rezultaty, z któremi Zzaznajamia angiel- 
ski Świat lekarski. A więc spełni się być może 
kiedyś marzenie czlowieka, hy dożyć przymaj- 
mniej setnego roku życia... 


pie cukierniczym Dawida Grommera, przy ul. Flo- 
riańskiej 57. 
Ponadto podczas zajść wieczornych został 


niony flaszką w rękę posterunkowy Domagała. 


ra- 
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Wieksza krajowa fabryka 
trykotowych RĘKAWICZEK 


ODDA SKŁADY KORSYCNAGYJNE 
solidnym kupcom z tej branży za 
gwarancją, na miasto Kraków. 


Oferty sub.: „Skład Konsygnacyjny* 
do Biura ogłoszeń S. Fuchsa w Łodzi, 
ulica Piotrkowska 50. 19151 
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UZIGTELDOT] 
m > k 

GIEŁDA KRAKOWSKA 

Kraków, 13, 11 1931 Akcje utrzymane, 
bez zmiany. 

Akcje przemyslowe: Chodorów 118. 

Zebranie giełdowe zaznaczyło w dalszym ciągu 
maią chęć do pracy. Poszukiwano jedynie akcyj 
Banku Polskiego w płaceniu 107 i 4-proc. Prem. 
iPożyczkę inwestycyjną po kursie 7050, jednako- 
woż bez notowania. Do transakcyj doszło jedynie 
Chodorowem po kursie ustalonym przy znaczniej- 
szych obrotach Reszia papierów w zaniedbaniu. 
(Ruch słaby. 

Na pogiełdziu sytuacja podobna, Płacono 4-proc 
Premj. Pożyczkę dolarową 41.75 przy większem 
zapotrzebowaniu 3-proc. Pożyczka Budowlana w 
poszukiwaniu po kursie 3150 mocniej, bez obr3- 
tów. 


Dolar 


* + + 


Waluty i dewizy oficjalnie bez notowania. 

Na rynku walutowym w obrotach prywatnych 
i międzybankowych szczególniejszych zmian nie 
zanotowano. Usposobienie pokojne. Popyt nie- 
wielki. W Krakowie dolar gotówkowy 8.86—8.88, 
czeki bankowo 8.90—8.91 i trzy czw. Kursa orjen- 
tacyjne: Funt szterling 33.30—34 Marką niemiec- 
ka 209—212, Frank szwajcarski 171 25—174.75 

bd + + 


Krakowska giełda zbożowa z dnia 13 11. 1931. 
Pszenica dwors. czerwona nowa 26.75—27.2», bia- 
ła nowa 26—26.50, largowa stand nowa 25 50—2%, 
żyto dworskie stand. nowe 26, targowe sland. no- 
We 25.50—2, owies dworski stand nowy 2650 
—27, targowy stand nawy 25—25.50, zadeszczony 
dworski 25—2550, mąka pszenna okr. Krak. gry- 
sikowa 47—50,  45-proc 45—46. mąka pszenna 
u młynów kongres. grysikowa 45—46, 0000 — 
41—42, mąka żytnia okr. Krak 65-prov. 41—41 50, 
maką pszenna okr. Poznań 65-proc 41.50—42. Ten 
dencja utrzymana, dowozy obfitsze. 


GIEŁDA WARSZAWSKA 
| Warszawa, 13 11 PAT. Akcje: Bank Handlowy 
‘w Warszawie 85, Bank Polski 140, Pocisk 1.06, 
'Haberbusch 53, Hantke 87. Pożyczki: 4-proc. łn- 
„westycyjna 77.50, 7875, seryjna 83,50, 5-proc kon- 
"wersyjma 41.50, 5-proc. kolejowa 36, 7-proc, sta- 
„bilizacyjna 58.75, 60.75. 5875, Listy zast. BGK, 7- 
iproc. 83.25, 8-proc 94. 
` w w " 
+ Waluty: Dolar 887. 8.89, 885. Dewizy: Belgja 
124.40, 124.71, 12400, Londyn 33.75, 33.83, 33.67, N, 
Jork telegr. 8.923, 8.943 8.903. Paryż 3602, 35.12, 
34.94, Praga 26.39, 2645. 2633, Szwajcarja 174.34, 
174.77, 17301, Berlin nieoficjalny 211.40 

GIEŁDA POZNAŃSKA 

Poznańska gielda zbożowa z dnia 13, 11. 1931. 

Żyto cena orientacyjna 24 i trzy czw do 25, psze- 
nica cena orjentacyjna 25—25 i pół, jęczmień prze 
miałowy A. 22 i jedna czw. do 23 i: pół, B. 23 i 
trzy czw. do 24 1 trzy czw. browarowy 27 i pół 
do 28 i pół, mąka pszenna 37 i pół do 39 i pół. 
Tendencja niejednolita. 

GIEŁDA ZURYCHSKA 


Zurych, 13. 11 PAT Paryż 2011 i trzy czw, 
Londyn 19.30, Nowy Jork 512.25, Belgja 71.40. 


Włochy 26.42 i pół, Berlin 12115, Wiedeń 7150, 


Praga 15.16, Warszawa 57.30, Budapeszt 9002 i 
pół, Bukareszt 308. 
—0B—— 

Wiedeń, 13, 11 PAT. Papiery wartościowe: Lo- 
sy Tureckie 412. Portland Zement 25.10, Galicja 
12.60. 
[RAA — |_| A RSE ||| | 


KOMUNIKATY 


— „BNEJ SJON“. Dziś, w sobotę, o godz. 2.30 w 
iokalm przy ul. Stradom |. 15, I. p. plenarne zebra- 
nie członków. 

— BRITH TRUMPELDOR (Brzozowa 17), Dziś, 
w sobotę, o godz, 9 rano „Jeschajahu* prow. br. 
Laufer, v gadz, 3-ciei pop. Zbiórka gniazda. 

— DZIŚ, W SOBQTĘ przez cały dzień, dalszy 
ciąg obrad zjazdu Gordonii ludowej w lokalu sto- 
warzyszenia „Merkaz haceirim*, Krakowska 41. 
Między innymi refernią: I. Kobr z Palestyny n. t. 
„Obecne położenie w sjoniźmie” oraz tow. Bittman 
n. t. „Nasze stanowisko w chalucu'" 


„NOWY DZIENNIK“ niedziela 15. 11. 1931 


s = rm nO =- 


Zy&zi okregu 


pień Witosa, a mianowicie, że rząd obecny trzeba 

zepchnąć i że jakby 15.000 chłopów zebrało się 

pod starosiwem, toby starosta inaczej gadał. Prze 

bieg manifestacji w Krakowie był spokojny. 
GDY ARESZTOWANO CIOLŁKOSZA 

Prok, Grabowski zapytuje świadka, jak należy 
rozumieć, że powiedział on, iż Witos wzywał do 
zmiany rządu drogą legalną, a równocześnie uży- 
wał takich słów, iż rząd należy zepchnąć? — św: 
Mówilem o całokształcie działalności, a tu podkre 
śliłem słowa charakierystyczne, 

Adw. Landau: Czy na terenie Farxowa odby- 
waly się kiedykolwiek jakie wiece wbrew zaka- 
zowi? Czy były bojówki? — Nic, lylko straże po- 
rządkowe, — A w oo uzbrojona była straż po- 
rządkowa? — W kije — Czy były jakie napady 
na członków PPS? — Na poszczególne osoby, — 
Kto tych napadów dokonywał, — Nie pamiętam 
— Może członkowie BBS? — Mówiono tak. nie pa- 
miętam. Na pytanie sędziego Rykaczewskiego 
świadek siwierdza dalej, że po aresztowaniu Cioł 
kosza zebrało się samorzutnie 5—6.000 ludzi, któ 
rzy posuwali się w kierunku starostwa. Policia 
otoczyła stłarosiwo, doszło do starcia z tłu-nem, 
w czasie którego użylo broni palnej. Walka trwa- 
ła przeszło 2 godziny. Z tłumu rzucano kamienie. 

Prok. Grabowski uważa, że między zeznaniami 
w śledztwie a obecnemi zeznaniami świadka, za- 
chodzą pewne różnice, poczem następuje odczy- 
tanie tych zeznań. 

Świadek Krzywiec był na wiecu posła Sawickie 
go. zeznania jego nie wnoszą nic nowego do roz- 
prawy. 

ARMATA I KARAWAN 


Komendant posterunku Oko był na wiecu, 
na którym przemawiali posłowie Madejczyk i 
Witos. Ten ostatni miał się wyrazić: że „kto 
wjeżdża ną armacie, może wyjechać na kara- 
wanie“, 

Świadek Józef Magiera był na wiecu, lecz 
nic nie pamięta. Prok. Rauze: Czy był pan ba 
danv przez policję? — Tak. — Co świadek mó 
wil? — Nic nie mówiłem, bo policjant przy- 
szedł do mnie wieczór i kazał mi podpisać ja- 
kaś kartkę. 

Adw. Szurlej: Proszę o stwierdzenie, w jaki 
sposób przeprowadzano śledztwo. 


wyborczego Przemyśla, 


Sanoka, Krosna, Dobromila i Brzozowa 
głosują przy wyborach sejmowych dnia 22 listopada b. r. 


na jedyną liste narodowo - żydowską Nr. 
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Dokończenie wczorajszej rozprawy „brzeskiej“ 


„NA WIECU — JAK NA WIECU* 


Świadek Mateusz Magiera, rolnik, przycho- 
dzi silnie wystraszony. Komisarz sądowy mu- 
si go odwrócić w stronę sądu, bo nie wie, gdzie 
ma slanąć. Świadek patrzy przerażony w stro 
nę sędziów i błaga wzrokiem, by go zwolnić, 
nim jeszcze oiworzy usta. — Przew: Co Wj- 
tos mówił? — Na wiecu jak na wiecu, — Ałe 
może świadek coś pamięta, — Nie pamietam. 
— Czy mówić coś przeciwko rządowi? — Nie. 
A o pożyczce mówił coś? — Mówił 
coś o pożyczce amerykańskiej — Czv mówił 
jak ta pożyczka została wyzy”kana? Czy było 
mówione, że kradli? — Mówili, że była pożycz 
ka i że zginęła, czy kto ukradł nie wiem. — 
A kto nanu to wszystko powiedział? — Podzie 
lilem sie wrażeniami z policjantem, — A kto 
to powiedział panu. czy policjant? — Mówiliś- 
my sobie nawzajem. 


MARSZ NA WADOWICE 
Z kolej zeznaje cały szereg świadków, którzy 
nie wnoszą nic nowego do rozprawy. Wresz- 
cie zeznaje b. starosta Konrad Dynowski na 
okoliczności. tvczace sie oskarżonego Putka. 
-~ on tylko jedna jego antypaństwową czyn 
ność: przeciwslawianie się władzom przy za- 
wieszeniu Putka w czynnościach wójta Chocz 


ni i organizowaniu nochodu z Choczni do Wa 
Oskarżony Putek przedstawia sądowi 
wyrok. na mocy którego uczestnicy pochodu 
zostali skazani bo 5 złotych grzvwny, stwier- 
dzając jednocześnie, że przeciwko niemu nie 
wytoczono żadnej sprawy. Sąd załączył ten 
wyrok do aktów. zy 

Ostatni zeznaje świadek Ołesiewicz na oko- 
liczność oskarżonego Sawickiego. Świadek w 
swoim czasie zeznawał, że Sawicki strzelał do 
policji, w procesie jednak Sawicki został zwol 
niony. Po zakończeniu zeznań zabiera głos ad 
wokat Landau, który twierdzi. że zeznania O- 
lesiewiczą są nieprawdziwe. Na tem rozprawę 
adroczono do jutra. 


" z 
Pawia, 
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— „HAPOEL“ (Krakowska 41), Dziś w sobotę, 
godz, 2.30 pop. plenarne zebranie członków z po- 
iządkiem dziennym: Otwarcie nowego klubu. 

— ZW, AKAD. MŁ. REW. „MASADA“. Dziś, w 
sobotę, o godz, 5 pop. I, Walne zebranie w lokalu 
własnym (Starowiślna 68). Następne zebranie, o go 
dzinie 5.30, bez względu na ilość członków, 

— „MENORAH'. Dziś, w sobotę, o godz. 4-tej 
popoł. referat kol. Samuela Laufera na temat „E- 
mancypacja i samowyzwolenie". 

— ZWIĄZEK ABSOLW. ŻYD. GIMN, Dz.ś, w so 
botę, > godz. 7 dalszy ciąg referatu kol. Kurtza, 

— ŻYDOWSKI FUNDUSZ NARODOWY, Posie- 
dzenie Komisji KKL ze względów technicznych nie 
odbędzie się dziś w sobotę, O następnem posiedze 
niu zostaną referenci zawiadomieni. 

— W SPRAWIE WYBORÓW DO IZBY LEKAR 
SKIEJ odbędzie się wiec lekarzy Żydów w ponie- 
działek, dn. 16 bm, o godz. 8 wiecz. w budynku 
Zakładu Sierót Żyd, przy ul, Dietla 64. 

— ZNACZENIE EKONOMICZNE DOBORU OD- 
MIAN ROŚLN UPRAWNYCH“, 15-ty wykład cyklu 
Powszechnych Wykładów Wyższego Studium Han 
dlowego p. t, „Wskazania dotyczące popraw? 
wspólłozesnej sytwacji gospodarczej“ wypowie 
prorektor U. J. Inż. E. Załęski, dziś w sobotę, o 
godz. 6 w Auli W. S. H.. Sienkiewicza 4. 

— SEKCJA RYTMIKI I PLASTYK! MAKKABI, 
rozpoczyna kursa rytmo-plastyki dla dzieci i pań, 
Wpisy przyjmuje się i 'nformacii udziela wl. Ger- 
trudy 8 w rodwworcn (dawny lokal Makkabi). 

— ZEBRANIE TOWARZYSKIE PŁYWAKÓW 
I NARCIARZY „MAKKABI*”, które miało się od- 
być w dniu dzisiejszym w Żyd. Domu Akademic- 
kim, zostało odwołane. 

— WIELICZKA. „Stow. młodz. żyd. im, A Hir- 
scha“. Dziś, w sobotę, o godzinie 3-ciej w I. semi- 
narjum referat tow. L, Kollera n, t. „Nasze drogi 
cele“, o godz. 4 referat iow. L Kichlerówny n. © 
„Prorocy żydowscy" w seminarium Il 


PO ZAMKNIĘCIU KRONIK: 
BFZCZELNE OSZCZERSTWO 


Około g. 7 wiecz. sprowadził jakiś szofer policję 
do lokalu org. Agudat Hanoar przy ul. Bernar- 
dyńskiej 9, twierdząc, że w czasie zbiegowiska je- 
den z członków Agudatu wybił szybę w kościele, 
na skutek czego dwóch członków stowarzyszenia 
aresztowano. Nie trzeba dodawać, że w całem 
tem fantastiycznem oskarżeniu niema słowa pra- 
wdy Ale takie oskarżenie jest właśnie potrzebne; 
ażeby atmosferę awantur utrzymać nadal w od- 
powiedniem napięciu. Bezczelne oszczerstwo zro- 
dziło się niewątpliwie dla usprawiedliwienia roz- 
bicia okien wystawowych w przeciwległej ka- 
wiarni Royal. 


ODEZWA REKTORA U. J. 


W ciągu dnia wczorajszego posawiła się u wel- 
Ścia do gmachów uniwersyteckich następująca ode 
zwa ks, rektora Michalskiego: 

„Do młodzieży akademickiej! W uzupełnieniu 
mej odezwy z dnia wczorajszego przestrzegam Mio 
dzież Akademicką. że Władze bezpieczeństwa pti- 
blicznego zabroniły gromadzenia się — odbywania 
pochodów j wszczynania jakichkolwiek zaburzeń 
z tem, że do ich stłumienia użyte zostaną jaknaj- 
ostrzejsze środki. 

W szczerej życzliwości dla Młodzieży wzy- 
wam Ja po raz ostatni, ażeby pamiętaląc o swej 
godności akadem., nie wszczynała żadnych niepo- 
kojów, nie gromadziła się na ulicach i placach mia- 
sta a w szczególności przed gmachami Uniwersy 
tetu gdyż inacze” narazi się na wielkie osobiste 
niebezpieczeństwo — Rektor Uniw. Jagłell.; K 
Michalski" 
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— ZMARLI: Błp. Feiga Herbst (lat 40 z Nowcgo 
Secza. 


| określenie aharskteru, zdałności, 


Str. 16 


WOLNE POSADY 
ZĘ ŻA 


Panna obeznana z wy- 
chowaniem noworodka 20- 
stanie przyjęta. — Wiado- 
mość w Biurze ogłoszeń 
Stattera, Rynek 8. 1918er 


Panna do dzieci z języ- 
kiem hebrajskim potrze- 
boa zaraz, Wiadomość Ger- 
trudy 17, lIl. p. m 20. 
1915v 


Domokrążey krakow- 
scy, górnośląscy, zarobią 
kilkaset Złotych miesięcz- 
nie. Zgłoszenia pod „For- 
tuna“ do Adm. N. Dz. 
482g 


Potrzebna od zaraz pan 
na, zdolna pracowita, za- 
miejscowa do bufetu. £gio 
szenia w firmie B. Feilgut, 
Kraków, Szczepańska 5. 
292g 


BACZNOŚĆ!!! Agens: 
agentki) fotografij por- 
tretowi w calej Polsce 
poszukiwani, — Płacimy 
najwyższe prowizje, sta- 
łą (zapewnioną) pensję 
i zwrot kosztów podTró- 


ży. Piszcie „Krakus“ — 
Tarnów, Skrzynka 158. 
1131x 


RÓŻNE 


3-4000 dolarów na 
1-szą hipotekę nowo wy” 
budowanej willi Krynica- 
Zdrój poszukuję Zgłosze- 
nia pod „Rentowne* do 
Adm. N. Dz. 795g 
Szyldy 1 Reklamy 
jak złocone,  szklanne, 
drewniane, blaszane, ce- 
ratowe, transparenty, lite- 
ry plastyczne wykonuje 
Scheinowitz, Kraków XXII 


Lwowska 32. 1855x 


Wanny, wanienki dzie- 
cięce, nasiadówki, fote- 
le kąpielowe — poleca 


pracownia blacharska 


JAKÓRA GROSSMANA 


KRAKÓW, JAKÓBA 3. 


Specjalistka masażu 
twarzy i wszystkich części 
elała, usuwa włosy w 26 
minutach bezboleśnie — 
zapewnia nieszkodliwość. 
Kraków, Groble 16/8. 
770g 


Wydaje się smaczne do- 
mowe obiady po zniżonej 
cenie. — Dietlowska 111 
1. piętro, drzwi 7  786bp 


BEZPŁATNIE ! 


Czytelnikom 
„À. Dziennika“ 
Napisz imię, rok, 
miesiąc nrodze- 
mia, otrzymasz 

przeznaczenie bezpłatnie, — Po- 
anaaz kim jesteś, kim być możesz. 
Psy cho-grafolog Szyller-Szkolnik, 
Warszawa, Żórawia 47. Na koszty 
pocztowe i kancelaryjne 1 złoty 
(znaczki pocztowa) załączyć. 


NAJWIĘKSZY wybór 
nowości znajdziesz tyl- 
ko w Bibliotece Litera- 
ckiei, Strądom 19. 645x 


TRENUMERATA: w Krakowż 
w Krakowże 2 odnoszen. do doma 
Na prowincji z przesyłka pocztową 
Zagranica z przesyłką pocztowa 
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SPRZEDAŻ 


Do wynajęcia bez od- 
stępnego lokal przemysło- 
wy dzielnica VIII. (stacja 
tramwajowa) składający 
się z 4 lub 6 ubikacji z 
przynależnościami, nada- 
jący się także na inne 
przedsiębiorstwo  Wiado- 
mość telefon 14289. 784g 


2 pokoje, kuchnia, ła- 
zienka do wynajęcia Wia- 
domość Miodowa 39. 
1024a 


Oddam połowę lokalu 
frontowego w Śródmieściu 
na cel handlowy lub prze- 
mysłowy. Wiadomość Lile- 
ber, Dietlowska 91. 787g 


2 pokoje z kuchnią. 
kompietnie umeblowane, 
stary dom, czynsz Zł. 73 
tanio do sprzedania. Wia- 
domość telefon 168-06- 
288g 


Duży pokój umeblowa- 
ny do wynajęcia. Baszto- 
wa 18, II. p. Telef. 103-74 
1912v 


2 pokojowe mieszka- 
nie z zupełnym komfo:- 
tem od 1 XII, do wynaję- 
cia przy ul. Rzeszowskiej 
6. (boczna Starowiślnej) 
Wiadomość lnż. J. Wein- 
grün, Groble 19. 192Iv 


zpokoje kuchnia, przed- 
pokój, pełny komiort, za: 
raz do wynajęcia — ulica 
Wawrzyńca 41 (naprzeciw 
domu urzędników kolejo- 
wych, obok ulicy Staro- 
wiślnej). — Władomość u 
dozorcy. 183żar 


Poszukuje się pana ja- 


ko drugiego do ladnie 
umeblowanego pokoju naj- 
chętntej z utrzymaniem. 
Dietlowska 111, 1. piętro 
drzwi 7 «8obp 
PRZECHOWANIE mebli 
towarów, w suchych 
składach oraz PRZEPRO 
WADZKI najtaniej usku- 
tecznia Biuro spedycyjne 
„HERMES“, 
Stolarska 13. 


NAUKA 
I WYCHOWANIE 


CHCESZ otnzymać po- 
sadę? Musisz ukończyć 
kursy korespomdencyjme 
im, Sekułowieza, War- 
szawa, Żórawia 42. Wy- 
uczają listownie: bucha]. 
terji, rachunkowości, ko- 
respondencji, stenogradii 
handlu, prawa, kaligrafii 
daktyłografji, towarozna 
wstwa, języków, pisow- 
ni — gramatyki polskiei 
ekonomii, Żądaicie 
prospektów, 1752a 


Poślubię pannę lat 28 
hebraistkę. Zgłoszenia pod 
„Posag tysięczny“ do Adm. 
N. Dz. 796g 
Reklama 
dźwignią handlu 
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TRAN ŚWIEŻY najlep. 
Szy, z Nonwegii nadszedł 
Ceny konkurencyjne, — 


— DROGUERJA — 
SCHAPSENSOHNA. ul, 
ESTERY 16. 1670x 


Najlepsze świeczki ben- 
galskie „Blask“, na drze- 
wka choinkowe dostarcza 
najtaniej Fabryka chemi- 
czna „Krakowiak“, Kra- 
ków, Plac Zgody L. 3. 
790g 


Sprzedam 


odpadki filcowe 
Wiener, Sfradom 5 


WÓZKI lalkowe, prze- 
piękne. od 29 zł., poleca 
Fabryczny Skład, Kra- 
ków, ul, ZWIERZYNIE- 
CKA 6. 1868x 


DYWANY ręczne, kili- 
my: „Dywan“, Kraków 
Podgórze, ul. Kingi 9. — 
Telefon 116-09, 121m 


WÓZKI DZIECIĘCE 
najtaniej od zł. 55 poleca 
Fabryczny Skład, Kra- 
ków, ul. ZWIERZYNIE- 
CKA 6, 1794x 


KILIMY artystyczne — 
Dywany orientalne: Gró 
nerówa Kraków. Tarło- 
wska 6 boczne Zwierzy 
nieckiei 1296x 


FABRYCZNY 
MAGAZYN WÓZKÓW 
dziecięcych, Kraków. 
SZPITALNA łł. 496x 


OTOMANY! materace 
sprężynowe,  włósienne, 
na dogodnych warunkach 
na spłaty, Przyjmuje ró- 
wnież przeróbbi, Ceny 
niskie. Tapicer Lipszyc., 
Skałeczna 5. 1348x 


MEBLE pokojowe, wy- 
kwintne, w wielkim wy- 
borze noleca A, Petzen- 
baum, Kraków, ul. Sta- 
rowiślna 12. Ceny znż- 
cznie zniżone, 1197x 


Wełniane swetry 
największy wybór naj- 
lepsze gatunki najnow- 


sze modele najtańsze 
ceny — poleca część. i 
hart. Firma „Trykot* 
Kraków, Krakowska 7 


FIRANKI kazpy, od naj 
tańszych do najwykwin- 
miejszych — oraz wielk 
wybór firanek Bruges 
poleca Wytwórnia Kra- 
ków=-Podgórze, Rękaw- 
ka 3, — tuż obok Rynku 
Podgórskiego. 4453 


MEBLE KUCHENNE — 
PRZEDPOKOJOWE 
DZIECIĘCE — NAJTA 
NIEJ — NAJSOŁLIDNIE 
wykonane. Wielki wy 
bór: „SPECJALNOŚĆ“ 
Kraków. ul. SŁAWKÓW 
SKA 12, w podworcu. 
20i€' 


n: prow. miestęczn Zł. 6/60. kwartai, Zł. 18/00 
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„NOWY DZIENNIK" wychodzi codziennie także w poniedziałki I dni poŝswa 


i 19 listopada br. od g. 7—9 wieczór 


KURS NOWOCZESNEJ KSIĘGOWOŚCI 
DEFINITIV” 


Udział w kursie bezplatny. Ha uczestników kursu mogą się zgłosić wszyscy. 
którzy są obeznani z podwójną księgowością. Zgłosz. pisemne od firm przyjmuje 


W. Sokoler,Gen. przedst. księg. syst „Definit.v* Kraków,Bonerowska3 


DYWANY 


perskiej roboty w Żywcu 


PERSIA” 


poleca centralny skład f-y 


N. WOHLFELD 
Kraków, Grodzka18 
telefon 120-26 
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MEBLE KUCHENNE 
przedpokojowe. w wyko” 
nanu  pierwszorzędnem 
połeca specjalny skład. 
ul. Sebastjana 7. 595x 


PYJAMY 


damskie i męskie — 
KF e i szlafroki 
UBRANIA 
TRENINGOWE 
po niskich cenach 
sprzedaje: 978 
WYTWORNIA 
KRAKOW, KOLETEK 1 


MASZYNY do szycia kl 
ka sztuk, w bardzo do- 
brym stanie, od 95 zło- 
tych, sprzeda OKAZYJ- 
NIE Fabryczny Skład — 
Kraków, ZWIERZYNIE- 
CKA 6. 1873x 


FIRANKI, KAPY po ce- 


nach przystępnych wiel 
ki wybór Wenisse, poiz- 
ca: Strzegowski, Kra- 
ków, Stradom 25. 1033x 


GRAMOFONY od 80 zł 


Płyty nowe od 2 zł. po- 
leca najtaniej gotówką 
ratami: Fabryczny Skład 
Kraków, ZWIERZYNIE- 
CKA 6. 1871x 


„SUCCESS* maszyna 


kuśnierska, jak nowa, — 
okazja dol. 68, Sprzeda 
gotówką generalny za- 


stępca na Polskę: Kri- 
scher, Kraków, ZWIE- 
RZYNIECKA 6. 1870 


KUŚNIERSKĄ maszynę 
„Singer“ sprzeda wka- 
zyčnie za zł 195, Skład 
maszyn, Kraków. ZWIE 
RZYNIECKA 6, 1797 


WŁÓCZKI 
ROBOTY 
RĘCZNE 


z 


A. PLESSNER 
KRAKÓW 


częściowo Krakowska 9 
» łnga 17 
Hurtownie Meiselsa 8a 
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„ORGANIZACJA DEFINITIV“ 


urządza w Krakowie, w Muzeum Przemysłowem, Smoleńska 9 w dniach 17, 18 


Nr. 30% 7 


Przemyski Młyn Automatyczny ` 
Nusskaum ł Ska w Przemyślu 


poszukuie zastepcy 


ma miasto Kraków 


FORTEPIANY 
PIANINA 
FISHARMONIE 
HELENA SMC©LARSKA 
Kraków, Szewska L. 9 


1886v 


Zawiadomienie! 


Zawiadamiamy niniejszem, że Przedstawiciel- 
stwo na województwo krakowskie z prawem 
wyłącznej sprzedaży znanych ze swej dobroci 
i trwałości rosyjskich śniegowców i kaloszy 


marki „RESIKOTRUST" 


powierzyliśmy firmie a 
L NEUMANN, w Krakowie 
ul. Dietlowska 55. Telefon 160-02 
„SOWFOLTORG” w Warszawie. 


Przedstawiciel obez- 
nany w stosunkach gdań- 
skich przyjmie zastępstwa 
różnych firm. Branża cbo- 
jętna. Zgłoszenia pod „En 
Es 1931 Poste- testente 
Danzig. 19:5v 


Hafituję monogramy wy- 
prawy ślubne, luksusową 
bieliznę, firanki. kapy. — 
Montuję poduszki. Stocko- 
wa, Dietlowska 50, JI. p. 

794g 
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klegancki modny kapelusz 


knpi Pani tylko w żnanym magazynie M 0 D 


Jadwigi CYPES 


Kraków 
róg Grodzkiej i Poselskiej 


Koncypiemt adwokacki 
z pięcioleinią praktyką — 
zmieni posadę. Zgłoszenia 


„Wszechstronna rutyna“ 
do Adm. Now. Dziennika. 
780g 


Od najgorszych plag ludzkości 


chroni jedynie 1C0 proc. pewna 


PREZERWATYWA 


GUM... EAT 


Fachowa pomoc pozaszkolne 


w „Ognisku Pracy“, Mikołajska 9, II. p. Grono 
kwalifikowanych nauczycieli gimnazjalnych 
(specjalist.) pod kierownictwem b. dyrektora 
gimn. rozpoczęło lekcje zbiorowe i indy widu- 
alne w zakresie wszystkich klas gimnazjal- 
nych (I.—VIII.) o następującym programie: 
a) dorywcza lub stała pomoc w nauce szkol- 
nej (korepetycje); b) fachowe przygotowanie 
prywatystów i eksternistów; c) opieka poza- 
szkolna. — Opłata bardzo przystępna; zniżki 
dla niezamożnej młodzieży. Zgłosz. i bliższe 
informacje codziennie od godz. 5—7 popoł. 
w „Ognisku Pracy*, ul. Mikołajska 9, IL p. 


AAAAAAAAAAAAAAAAA 


ZSZZŻŻŻL LZS u 


OGŁOSZENIA: Podsiawą obiczeń ‘est 1 milimetr wjednym łamie. — Strona w 
tekście i nadesłanem ma 3 lamy po 74 miim. — Strone za tekstem 6 la- 
mów po 37 miim ~ Najmniejsze ogłoszenie drobne liczymy za 10 słów. 

CENY w złotych: L strona 1°25. — Tekst 1-—— Nadesłane 0'75. — Za tekster. 
0:25. — Drobne od słowa 0'20. Dla poszukujących pracy 0'10. — Gratuiz- 
cje-12'50. — Za zastrzeżenie miejsca dolicza się 25%. 
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` Redaktor odpowiedzialny: Zygfryd Moses. — Nowa Drukarnia Dziennikowa, Kraków, Orzeszkowej 7. pod zarządem Maksymiłjana Felduana 


